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GAZETA LWOWSKA
P r e n u m e r a t a .

n m i  ej s c o w a :  
rocznie . . . 32 K I ówierćrocznie 8 K —  h.
półrocznie . . . 16 K | miesięcznie 2 K 70 h.

rocznie . 
półrocznie.

m i e j : 
24 K 
12 K

e o w a :
I ówierćrocznie 
| miesięcznie.

8 K 
2 K

W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4 K 60 h. miesięcznie, 

„Przewodnik naukowy I literacki", dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą:i pierwsi 1 K 50 h.; drudzy 60 h. 

„Przewodnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
i  wyjątkiem dni poświątecznycli.

Numer pojedyńezy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Kedakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, ulica Jagiel­
lońska I. 3. — Listy należy frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Bedakeyi Nr. 88.

Telefon Administracyi Nr. 637.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.

Jego Ces. i Król. A postolska M ość ra­
czył Najwyższem  postanow ieniem  z dnia 19 
października b. r. zam ianować najm iłościw iej 
starszego radcę pocztowego w dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie, Leona bar. K i-  
l i a n s h a u s e n  D o r m u s a ,  przy sposobno­
ści powierzenia mu kierownictw a inspektora­
tu pocztowego w Krakowie, radcą Dworu.

Jego Ces. i Król. Apostolska M ość ra­
czył Najwyższem  postanow ieniem  z dnia 17 
października b. r. zam ianować najm iłościw iej 
profesora relig ii w VII. gim nazyum  państwo- 
wem we Lwowie, docenta prywatnego ks. dr. 
Franciszka L i s o w s k i e g o ,  nadzwyczajnym  
profesorem  dogmatyki specyalnej w U niw er­
sytecie we Lwowie.

P. M inister spraw iedliwości przeniósł 
nauczyciela Zakładu kary dla mężczyzn w 
Stanisław ow ie, Józefa I) o m i t r a s z k i e w i- 
c za ,  do IX. klasy rangi.

M inisterstw o handlu zam ianowało u- 
kończonego słuchacza praw, dr. M ieczysła­

wa S z a l a ,  konceptowym praktykantem po­
cztowym w okręgu galic. dyrekcyi poczt i 
telegrafów.

P. N am iestnik zam ianował inżyniera  
m iejskiego w Buczaczu, F eliksa G o l d b e r ­
ga ,  oraz ukończonych słuchaczów Szkoły po­
litechnicznej : M aksymiliana D u d r y k a, Ja­
na Z a w o d z k i e g o ,  Jana M u l l e r a  i Ta­
deusza W r ó b l a ,  adjunktami budownictwa, 
a pomocników techn icznych: Andrzeja Ż ó ł -  
c z y ń s k i e g o  i Maurycego T u s z ó w  s k i e ­
g o ,  asystentam i galicyjskiej służby budowni­
ctwa.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.

Lwów, 2ś października.

Z Koła polskiego.
O ostatnich dwu posiedzeniach Koła 

polskiego wydano pod d. 24 b. m. następu­
jący komunikat:

Na posiedzeniu Koła w d. 23' b. m. po 
wyborze koinisyi, zażądanej przez p. Stapiń- 
skiego dla zbadania zarzutów przeciwko n ie­
mu podnoszonych, p. Lasocki zw rócił uwagę, 
że w edług wiadomości, zawartych w artyku­
le W ład. Studnickiego w Wieku Nowym  z

d. 3 września 1913, posłow ie Kolischer i Sta- 
piński byli zapytywani przez referenta w 
M inisterstw ie handlu o opinię w sprawie u- 
dzielenia koncesyi Towarzystwu „Canadian 
Pacific" na sprzedaż kart okrętowych w Ga- 
licy i i innych prowincyach austryackich; że 
dalej posłow ie ci uznali wychodźtwo do Ka­
nady za pożądane i wyrazili zdanie, iż kon- 
kurencya „Canadian Pacific" może dodatnio 
wpłynąć na wygody naszych wychodźców  
także i na okrętach innych Towarzystw prze­
wozowych; wreszcie, że opinia ta m ogła  
wpłynąć na referenta tej sprawy w M ini­
sterstw ie handlu. W obec tego p. Lasocki 
prosił o wzięcie pod rozwagę, czy nie byłoby  
odpowiednią rzeczą, by p. K olischer dla uni­
knięcia ew entualnych zarzutów stronniczości 
zrzekł się mandatu do komisyi.

P. K o l i s c h e r  w yjaśnił, że owa w ia­
domość dziennikarska jest pozbawiona w szel­
kiej podstawy, rezygnuje wszakże z mandatu 
członka kom isyi.

Na to zauważył p. L a s o c k i ,  że prze­
ciwko osobie p. Kolischera żadnych zarzu­
tów nie podnosił, lecz pow ołał się tylko na 
uwagi dziennikarskie.

Na w stępie posiedzenia d. 24 b. m. od­
czytał Prezes dr. L e o  następujące pismo, 
nadesłane przez p. Kolischera na ręce Pre- 
zydyum: „Ponieważ moje wczorajsze w ystą­
pienie zostało w ten sposób przez przeci­
wników przyjęte, że moja rezygnacya z urzę­
du sędziego w sprawie Lasoeki-Stapiński u 
żyta została za przedmiot napaści, obelg i 
oszczerstw w dziennikach antisem ickich, w 
szczególności zaś w Reichspost, przeto cofam  
tę moją rezygnacyę i oświadczam, że będę 
p ełn ił urząd sędziego w tej sprawie".

Geny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej .

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60 
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje w yłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie ulica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie A gencya: 0. Adam (V. de Kaczkowski) Ś3 
Bue de Yarenne.

Prezes dr. L e o  oświadczył, że wobec 
cofnięcia zarzutów przez p. Lasockiego i co­
fnięcia rezygnacyi przez p. Kolischera Koło 
uważa tę sprawę za załatwioną.

W ciągu dalszym dyskusyi politycznej 
na wniosek p. K r o g u l s k i e g o  rozdzielił 
Prezes dyskusyę za zgodą Koła na dwie czę­
ści. Pierwsza obejmować ma przyjęcie spra­
wozdania Prezesa z d. 23 b. m. do wiado­
m ości i spraw ie zwołania Sejmu, druga — 
ogólne położenie p o lityczn e; osobno to­
czyć się będzie dyskusya nad położeniem  
ekonomicznGm.

W  p ierw szej,części dyskusyi zabierali 
jeszcze g łos pp. Ś r e d n i a w s k i ,  B u z e k ,  
K r o g u l s k i  i D ę b s k i ,  poczem przyjęto 
zgłoszony na czwartkowem posiedzeniu w nio­
sek p. G e r m a n  a brzmiący:

Koło polskie przyjmuje do wiadomości 
sprawozdanie Prezesa; Koło domaga się jak 
najrychlejszego zwołania Sejmu krajowego.

Pierw szy wniosek przyjęto wszystkim i 
głosam i przeciw 4, drugi jednom yślnie.

W drugiej części dyskusyi politycznej 
dom agał się  p. K ę d z i o r  spełn ienia postu­
latów Koła z r. 1911, od czego Koło uczy­
niło zaw isłem  popieranie Rządu, m ianowicie 
przyspieszenia budowy kanału W isła(Kra- 
ków)-Dniestr, budowy kolei lokalnych i uzdro­
w ienia skarbu krajowego. Mówca przedsta­
w ił dalej rozmiary klęsk żyw iołowych i pod­
jętą przez Rząd akcyę zapomogową, która jest 
niewystarczającą i n ie odpowiada żądaniom  
komisyi parlamentarnej Koła, zawartym w 
uchwałach z d. 27 września b. r., wreszcie 
zg łosił następującą rezolucyę:

Koło polskie wzywa Prezydyum, aby 
w m yśl uchwał z 5 i 28 października, oraz

49)

Anatol Krzyżanowski.

PROMIEŃ BOŻY.
P o w i e ś ć  w s p ó ł c z e s n a .

OZĘSć DKUGA.

(Ciąg dalszy).

XVI.

Swietlicki stanął ponow nie na roz­
drożu.

W szystko znów kruszyło mu się w rę­
ku; wszystko w n icość się rozpadało.

Ten sam adwokat zapew niał go nieda­
wno, iż sprawa jego rozwodowa jest bardzo 
łatw a i prosta: że, w zględnie, n ie w iele cza­
su zabierze. A  dziś, gdy wrócił, po paru m ie­
siącach nieobecności, pokazało się, że stoi 
ona w miejscu, że n ic n ie zrobiono jeszcze 
w tym kierunku. A nielka zaś, ta prostodu­
szna A nielka, sądząca, iż życie, po tym  sa­
mym zawsze toczy się szlaku, jem u, wcho­
dzącemu na now e tory, z wielkiej m iłości, 
rzucała kamień pod stopy.

W przedpokoju, u sieb ie, zastał w łaśn ie  
dwóch nieznajom ych, konferujących z Wa­
wrzyńcem.

— Oto pan sam — o b w ieśc ił tenże 
z zadowoleniem . *

Obaj panowie sk łonili się  głęboko, po­
czem spiesznie zrzucili palta.

W awrzyniec podał mu rów nocześnie bi­
lety.

R afał Zandbcrg. Izydor Pułtuski — 
przeczytał ze zdziwieniem .

— Ozem mogę panom służyć? — pa­
dło z ust jego krótkie pytanie.

— Pragnęlibyśm y prosić o chw ilę roz­
mowy.

W skazał drzwi gabinetu.
Tu, ubrani cerem onialnie panowie, zło­

żyli mu powtórne ukłony, wym ieniając ustnie 
swoje nazwiska.

Zająwszy zaś wskazane sobie miejsca, 
spojrzeli na siebie, jak gdyby jeden chciał 
wydelegować drugiego do powitalnej prze­
mowy.

W reszcie starszy, ze skrzywionym  tro­
chę, w górnej nasadzie nosem  i w yw iniętą, 
w ilgotną, dolną wargą, co mu dawało cechę 
zm ysłowo łakomą, zaczął pierwszy :

— My sobie pochlebiam y, że nasze na­
zwiska, znane w prasie warszawskiej, n ie są 
obce największem u z polskich autorów. My 
nawet naszą gazetę zawsze gratis panu przy­
syłam y.

— Dziękuję — w yrzekł z m imowolnym  
uśm iechem  Sw ietlicki.

— To jest g łu p stw o ! To m ała rzecz! 
Ty nie potrzebujesz m ówić takie drobiazgi — 
podchw ycił p. Izydor Pułtuski, a zwracając 
sie ku gospodarzowi domu, ciągnął z oży­
wieniem  :

— My chcieliśm y m istrzowi hołd nasz zło­
żyć i powiedzieć, że większego, bardziej g e­
nialnego autora niem a na naszych ziemiach  
polskich. My tu już kilka razy byli, my tu 
już dawno chcieli być.

— Bardzo panowie łaskawi. Ozemże im 
m ogę służyć?

Rzucili sobie znów porozumiewawcze 
spojrzenie, poczem p. Rafał Zandberg, o w i l ­
gotnej, w yw iniętej wardze, obciągnąwszy czar­
ny tużurek, zaczął m ówić zwolna, starając 
się widocznie o poprawniejszy akcent:

— My, w łaściciele znanego postępow e­
go dziennika, przychodzimy do szanownego 
pana, jako przedstawiciela tego samego kie­
runku w literaturze, celem  porozumienia się 
w bardzo ważnej sprawie.

— Słucham.
— Czasy rewolucyi m inęły! Zakrótko 

onaj trwała, aby przynieść plon poważny. 
D ziś owoce jej na marne idą. Partya nasza 
rozbita, a ziem ia ta, ziem ia braterstwa, w ol­
ności i równości, wyrwana z pęt szlachty i 
księży, popada w zamian w jeszcze gorsze 
w ięzy ciasnego nacyonalizm u.

— Jakiego nacyonalizmu?
— No, tutejszego. Co tu długo mówić:

najgorszego nacyonalizmu. Oni by chcieli 
czas w biegu zatrzymać, oni próbują prąd 
wody w rzece odwrócić. Oni ten kraj zubożą, 
zniszczą, zmarnują. Cofną o trzysta lat w tył. 
Słowo honoru daję!

— N ie rozumiem pana dobrze.
— Mów ty, Izydor.
Ran Pułtuski wyprostował się, podniósł 

głow ę, jakby starannie ufryzowaną, tak kę­
dzierzawym blond włosem  okrytą i przyjmu­
jąc ton układny, hamujący żywość jego sło ­
wa, tłumaczył:

— Mój kolega, bo my oba jesteśm y  
w spółw łaściciele Głosu Przywiślańskicgo, chciał 
powiedzieć, że sztucznie narzucane prądy, 
dążą do niecenia w tym kraju zastoju, cie­
m noty i n ietolerancyi pojęć. Polska, to ona 
była w ielka Rzeczpospolita, znaczy się taka 
rzecz, co ona jest pospolita, co ona do wszy­
stkich m ieszkańców jednakowo należy. Ka­
żdy tu żyć może i ma równe ze wszystkim i 
prawa.

— Ty mądre powiedział słow o, Izy­
dor ! Ty dobrze powiedział, że każdemu tu 
żyć wolno i każdy ma jednakowe ze w szy­
stkim i prawa.

Pan Rafał Zandberg, na dowód zado­
wolenia, przeciągnął językiem  po mokrej, 
obwisłej wardze.

Zachęcony pochwałą pan Izydor P uł­
tuski, który, jak tw ierdzili wtajem niczeni, na­
zyw ał się  do niedawna Izydor Połtawer, a 
w prasie warszawskiej dopiero przybrał pseu­
donim o polskiej końcówce, pan Izydor cią­
gnął dalej, zapalając się do własnej m y ś li:

— Polska była w ie lk a : hum anizm em, 
tolerancyą i swobodą. Polak, to był rycerz, 
to b ył wojak, to b ył palestrant, był uczony, 
był poeta. On wiersze łacińskie pisał, na 
wojnę chodził, tatarów bijał, a oni chcą dziś 
z niego zrobić chuligana, pogromszczyka, kra­
marza, który może nawet skórami bydlęcemi 
handlować, To się n ie zgadza] z tradycyą, z 
honorem, z posłannictw em  narodu. To groz2 
wielkiem  niebezpieczeństwem , zagładą moral­
ną i upadkiem finansowym, od których my, 
postępowcy powinniśm y ogół ratować.

— Oni chcieliby cenzurę nawet napo- 
wrót wprowadzić, — wtrącił, oblizując war­
gę wyelegantowany pan Zandberg.

— Kto chce wprowadzić cenzurę? —

zapytał, niilczący dotąd, lecz obserwujący ich 
bacznie Swietlicki.

— Te wsteczniki, te zacofańce. Oni 
m ówią przecież przez zawiść, przez zazdrość, 
przez konkurencyę, że powieści pańskie to 
zgorszenie szerzą. A  ja dobrze wiem, że jak 
Północna Gazeta drukowała ostatnie pańskie 
„wielkie dzieło", to jej trzy tysiące prenu­
meratorów przybyło. W szyscy czytali i dzieci 
czytały, studenty czytały, uczniaki czytały, 
panienki czytały. Jak która nie m iała jeszcze 
w łasnych pieniędzy, to ona ojcu ściągnęła, 
mamie ukradła, a poszła kupić Północną 
Gazetę.

— W ielkie dzieło! Zasłużone dzieło! — 
w trącił nabożnie pan o kędzierzawej g łow ie.

Swietlicki, który słuchał wywodów tych  
siedząc, jak na rozżarzonych węglach, poru­
szył się żywo.

— Przepraszam. N ie rozumiem dotąd, 
czem ja panom służyć m ogę?

Pan Rafał Zandberg przysunął się  nieco 
z krzesłem  i pochylił poufnie ku niemu.

— Mistrzu, — zaczął pom patycznie — 
my chcem y ten kraj ratować, my chcemy chuli­
gaństwo i drapieżny nacyonalizm  wytrzebić, 
zawiści wyrównać. Chcemy, żeby ten kraj był 
szczęśliwy, bogaty i przez wszystkich m ie­
szkańców jednakowo kochany. Chcemy, żeby 
szedł za pochodnią cywilizacyi, szerzył św iatło  
jej, czcił równość, w olność i braterstwo, żeby 
wszyscy, którzy tu mieszkają, bez względu  
na religię i narodowość, używali w pełni 
równych praw, przywilejów i uznania. Trzeba 
opętanym przez wsteczny, ciasny i wstrętny  
nacyonalizm , przywrócić zdrowy pogląd na 
rzeczy.

— Tego dokonać może prasa tylko — 
uzupełnił z zanałem pan Izydor Połtawer- 
Pułtuski. Bo prasa to potęga, o ile  ma do­
stateczne na propagandę idei swych pieniądze.

— A  my w łaśnie pieniądze te mamy. 
I dlatego w połączeniu z takim postępowym, 
a wielkim , jak twój mistrzu, talentem , po­
tęgą stać się  możemy.

— My mamy takie do talentu pańskie­
go zaufanie, że przyszliśm y w łaśnie prosić, 
aby pierwsza wielka pańska powieść, m ogła  
być w naszem piśm ie drukowana.

— Bardzo żałuję, ale n ie mam nic go­
towego.
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6 listopada 1911 wyjednało u Rządu zarzą­
dzenia co do bezzwłocznego opracowania 
szczegółow ego projektu kanału spławnego od 
W isły  do Dniestru.

P. Z a r a ń s k i  dom agał się, by Prezy- 
dyum podjęło najenergiczniejsze kroki celem  
zabezpieczenia zakładom przem ysłowym  tere­
nów, położonych nad kanałem  spławnym  na 
przestrzeni Skawina-Kraków, w szczególności 
zastrzega się Koło stanowczo przeciwko bu­
dowie prochowni wojskowych przy trasie 
kanałowej.

P. Ś r e d n i a w s k i  żądał polecenia Pre- 
zydyurn, by przeprowadzono zasadę, iż rozdział 
subwencyj zapomogowych dokonywać się ma 
w ten sposób, by po strąceniu 1 3 na rzecz 
ludności ruskiej, reszta 23 była rozdzielona 
w równych częściach między Towarzystwo 
Kółek rolniczych, galic. Towarzystwo gospo­
darskie i krakowskie Towarzystwo rolnicze. 
Subwencye zapomogowe powinny być rozdzie­
lane nie według klucza, lecz w stosunku do 
rzeczywistej wysokości szkody sprawionej 
przez klęskę żywiołową.

P. B i a ł y  przypom niał uchwałę z 18 
czerwca co do budowy kolei lokalnej ig im n a -  
zyum w Brzozowie.

P. K o z ł o w s k i  om awiał orzeczenie 
Trybunału adm inistracyjnego w sprawie Ko- 
m isyi administracyjnej w Czechach. Jest ono 
ważnym znakiem czasu, bo niesłychaną jest  
rzeczą, by Trybunał, który ma stać na stra­
ży prawa, proklamował jako zasadę jego zła­
manie. Orzeczenie Trybunału to poważne m e­
mento dla pogrążonego w niem ocy parlamen­
tu. Prezydyum Izby nietylko nie utrudnia 
obstrukcyi, ale ją toleruje, pozwalając pod­
czas dyskusyi nad podatkiem samochodowym  
i od totalizatora na mowy polityczne i nie 
wzywając nawet mówców do porządku. Od­
powiedzialność za niezałatw ienie ważnych  
spraw należy podzielić m iędzy Rząd a par­
lam ent. Mówca upatruje w iele ujemnych  
stron w biurokracyi w M inisterstwach, pozba­
wionej kontroli parlamentarnej. Rząd można 
wtedy zwalczać, gdy się ma rękojmię utwo­
rzenia lepszego gabinetu — stała zaś w ię­
kszość parlamentarna, choć jest pożądana w 
obecnej sytuacyi, jest trudna do osiągnięcia.

Dalszy ciąg dyskusyi odroczono do 
wtorku, 28 b. m., godz. 4 po poł.

Do komisyi Koła dla zbadania projektu 
ustawy emigracyjnej wybrani zostali pp.: A n- 
g e r m a n ,  B u z e k ,  G ó t z ,  A d olf G r o s s ,  
H a l b a n ,  W r ó b e l  i Z i e l e n i e w s k i .  Nad­
to zg łosili się do niej pp.: B i a ł y ,  H a l l e r ,  
L a s o c k i ,  L i s i e  w i c  z, W i t o s .  Posiedze­
n ie tej kom isyi odbędzie się 29 b. m. Spra­
wozdanie ma być przedłożone do dni 14.

W ybrana na posiedzeniu Koła polskie­
go 28 października k o m i s y a  d o s t a w  
w o j s k o w y c h  ukonstytuowała się dnia 24
b. m., wybierając przewodniczącym p. S t e -  
s ł o w i c z a ,  zastępcą p. Z a r a ń s k i e g o ,  
sekretarzem p. G a l l a .

Przy udziale delegata M inisterstw a ga­
licyjskiego p. Neumanna toczyła się ogólna  
dyskusya nad życzeniam i kraju w zakresie 
dostaw przem ysłowych i rolniczych dla woj­
ska. Uchwalono zaprosić na przyszłe posie-

— To nieszkodzi. My możemy zaczekać. 
Um ówim y się tym czasem , ogłosi się na czele 
numeru, będzie się zapowiadać i będzie się 
czekać.

— Jestem  teraz na kuracyi, chory i 
nie mam ani usposobienia, ani ochoty do 
pracy.

— Mistrzu szanowny, my nie będziemy  
wcale nalegać, a za to przedstawimy panu 
inną propozycyę. N iech pan dla idei, dla 
dobra swoich rodaków, dla szlachetnych ha­
seł, stanie na czele Głosu Przywiślańskiego, 
jako głów ny redaktor. My rozumiemy, że 
szkoda na taką robotę pańskiego talentu; ale 
my też nie będziemy wcale wymagać, żeby 
pan tam pracował. My wszystko będziemy 
sami prowadzić. Redakcyę mamy zorganizo­
waną, personal zdolny i zaufany.

— Chodzi tylko o moją firm ę? — za­
pytał autor, drżącym nieco głosem .

— Po co tak po kupiecku taksować?  
Chodzi o pańskie znane, popularne, polskie 
nazwisko. Pan, kochany mistrzu, będzie so­
bie brał piękną pensyę i n ie będzie się wca-

» le do pisma wtrącał. A  za powieść będzie­
my płacić osobno i dziś nawet możemy pod­
pisać umowę i dać zaliczenie.

Świetlicki zbladł straszliw ie, oczy zaś 
jego złowieszczo gorzały. Zdawało się, iż 
chw ila jeszcze, a grom z ust jego wypadnie. 
Gniew jednak i oburzenie g łos mu w krtani 
zdław iły. Chwila ta starczyła do zapanowa­
nia nad sobą. Stanął, oparł się siln ie o biur- 
koj dłonią w pięść zwiniętą, i patrząc na nich 
wzrokiem, który do miejsca przygważdżał, 
rzucił w najwyższem  oburzeniu:,

— Panowie się  pom ylili. Świetlicki nie 
jest do kupienia i nie będzie nigdy płaszczy­
kiem do pokrywania wrogich narodowi sw e­
mu intryg.

Prawa jego ręka drzwi wskazywała.

(Ciąg dalszy nastąpi).

dzenie jako b iegłych  dyrektora Związku fa- 
cznego dr. B a t t a g l i ę  i dyr. L igi pomocy  
przem ysłowej O l s z e w s k i e g o .

W i e d e ń .  W czorajsze wieczorne dzien­
niki donoszą, że Najj. Pan, przyjmując p. 
Germana na audyeneyi, powiedział: Sprawia 
mi zadowolenie, że m ogłem  pana odznaczyć 
za jego długoletnią patryotyczną działalność.

Monarcha m ówił dalej o politycznych i 
partyjnych stosunkach w Galicyi. Okazało 
się, że Najj. Pan jest doskonale poinfor­
mowany o w szystkich sprawach ostatniego  
czasu.

Z szczególnym  naciskiem  oświadczył 
Monarcha, że przykłada jak największą wagę 
do przyjścia do skutku sejmowej ordynaeyi 
wyborczej galicyjskiej Monarcha był dobrze 
poinformowany o panującej w Galicyi nędzy 
i katastrofach elem en tarnych , oraz o środ­
kach, mających na celu załagodzenie tej 
nędzy.

Rada Państwa.
Z Izby posłów.

Na wczorajszem posiedzeniu Izby po­
słów , w dyskusyi nad ustawą o podatku od 
szampana, p. T u ś a r  oświadczył, że stronni­
ctwo jego jest za podatkami zbytkowym i, ale 
musi sprzeciwić się kilku postanowieniom  
omawianej ustawy, o ile przez nie mogą być 
naruszone interesy ludności, produkującej 
wina musujące. Mówca zwracał się przeciw  
obstrukcyi ruskiej, której n ie może zrozumieć 
i co do której wątpi, czy wyjdzie na korzyść 
narodu ruskiego, a może zniszczyć parlament 
ludowy. Co do Rządu obecnego — to wedle  
mówcy — postępowaniem  swem  składa on 
dowód, że jest wrogo usposobiony wobec lu­
du ; stronnictwo mówcy będzie nadal Rząd 
ten jak najostrzej zwalczało. (Oklaski u so- 
cyalistów  czeskich).

P. W e d r ą  ośw iadczył się za podatkiem  
ze względu na konieczność uchwalenia planu 
finansowego, celem  sanacyi finansów krajo­
wych i przeprowadzenia pragm atyki s łu ­
żbowej.

P. S t a r u c h  przem awiał po rusku, wy­
wodząc, iż zastępcy biednego w łościańskiego  
ludu ruskiego chętnie g łosow aliby za poda- 
datkami zbytkowymi, jednakże muszą mieć 
na oku, jakie są w łaściw e cele planu finan­
sowego. N astępnie om awiał obszernie położe­
nie Rusinów w Galicyi, żaląc się, z powodu, 
iż — jak twierdzi — w okolice ruskie nie 
wysłano nawet kom isyi dla oszacowania szko­
dy. Ogólna szkoda według urzędowych dat 
wynosi w Galicyi 466 m ilionów, w rzeczy­
w istości jednak wynosi więcej.

Rusini — w yw odził p. Staruch dalej — 
nie mają wpływu na adm inistracyę Galicyi, 
a polscy szlachcice n ie troszczą się o inte­
resy ludności. Rusini nie zlękną się  pogró 
żek Związku narodow o-niem ieckiego, lecz 
w szelkiem i siłam i bronić się  będą, by poka-

32

W I D M O .
(GEORGES OHNET: „LE REVENANT“).

V.
(Ciąg dalszy).

W łaściciel Iioupliere patrzył za Elizą, 
gdy się oddalała i m iał wrażenie, że serce 
mu się ściska boleśnie. Zrobił krok, jakby 
chciał ją zawołać. W mózgu jego zmęczonym, 
urosła nagle m yśl, że był okrutnym samo­
lubem. M yślał sob ie: „Biedny, opuszczony 
pies, nie byłby odpędzony z tego domu, prze- 
zem nie. A  oto pozwoliłem  zabrać ztąd to 
dziecko, które mnie błagało i nie powiedzia­
łem  ani tego jedynego słow a, które m ogło  
ją uratować. A le to słowo zrujnowałoby całe 
moje nowe życie obecne. W róciłbym  do hań­
by przeszłości, do walk, od których ucie­
kłem , porzucając wszystko : sytuacyę, nazwi­
sko, m ajątek!11

W ykonał ruch energicznego postano­
wienia i przestał się wahać pomiędzy wybo­
rem życia obecnego a w ysiłk iem , jakiby mu­
sia ł uczynić. Poszedł zwolna do swego fote­
lu, usiadł przy oknie i biorąc ze stołu fajkę 
nałożoną, zapalił ją. Troski jego rozpierzchły 
się w chmurach dymu.

VI.
Ksiądz Postel, który odkąd panna 

de la Tour d’Avon rozpoczęła naukę religii, 
kierował jej sum ieniem , stw ierdził któregoś 
dnia, że jego penitentka zaniedbuje się  w 
praktykach religijnych i n ie była u spowie-

zać Rządowi i stronnictwom , że nad Rusina­
mi nie można przechodzić do porządku.

Uskarżał się też mówca na postępowa­
nie władz szkolnych w Galicyi. Hr. Sturgkh  
ośw iadczył, iż Rusini bez zgody Polaków nie 
otrzymają Uniwersytetu, tymczasem  Rząd bez 
zgody Rusinów zamierza utworzyć polską 
Akadem ię górniczą w Krakowie, Mówca 
ośw iadczył, że sumy potrzebne na tę Aka­
demię będą w stawione do budżetu chyba do­
piero wtedy, gdy z tej sali będą wynoszone 
trupy. Jeśli projekt taki przedłożony zostałby  
w Izbie, Rusini podejmą taką walkę, jakiej 
parlament jeszcze n ie widział. Były Nam ie­
stnik Bobrzyński — m ów ił p. Staruch — 
uznał, że z Rusinam i nie można tak dalej, 
jak dotychczas postępować i stanął b y ł już 
nawet kompromis, zniszczył go jednak P. 
Prezydeut M inistrów, stając po stronie szlach­
ciców. Mówca zwrócił się przeciwko P. M i­
nistrowi Zaleskiemu z zarzutem, ze zaw inił w 
sprawie załatw ienia sprawy U niwersytetu i re­
formy wyborczej. Obecny Nam iestnik JE. dr. 
Korytowski — ciągnął mówca dalej — wobec 
którego Rusini trzymają się w rezerwie, był 
z pewnością dobrym i tęgim  urzędnikiem, 
ale N am iestnik w Galicyi musi być dyplo­
matą i politykiem.

Wkońcu oświadczył p. Staruch, że Ru­
sin i wobec braku zaufania do Rządu muszą 
głosowmć przeciw ustawie.

Pp. Z a h a j k i e w i c z ,  C e g i e l s k i ,  
Lew L e w i c k i ,  S t a r u c h  i S i e n g a l e -  
w i c z  zgłosili szereg poprawek.

Obrady nad tym punktem przerwano i 
ukończono dyskusyę nad wnioskiem  nagłym  
p. M a l i k a  w sprawie wyboru specyalnej 
komisyi dla zbadania wyborów w Styryi. Po 
oświadczeniu P. M inistra spraw wewnętrznych  
H e i n o l d a ,  nagłości wniosku nie uznano.

P. S e r w a t o w s k i  uczynił wniosek  
w sprawie tępienia myszy polnych.

Wśród wpływów znajduje się interpe- 
lacya p. O k u n i e w s k i e g g o  w sprawie 
upadku autonomii w krajach o ludności m ie­
szanej. Interpelant zapytuje, czy Rząd nie 
uznaje, że byłby ostateczny czas przystąpić 
do zastąpienia autonomii krajowej przez au­
tonom ię narodową, w m yśl Mowy tronowej 
z r. 1907 i wystąpić w tej mierze stanowczo.

W  zapytaniu do Prezydenta Izby p. 
O k u n i e w s k i  przypomniał wniosek nagły  
w sprawie pomocy dla ludności rolniczej. 
Mówca zapytuje, czy Prezydent gotów jest 
polecić komisyi zapomogowej żądanie, zawar­
te we wniosku nagłym  p. O leśnickiego, oraz, 
czy gotów  jest sk ł nić P. Prezydenta M ini­
strów do odpowiedzi na in terpelację ruską 
w sprawie upadku autonomii krajowej.

Wicepr. P o g a ć n i k odpowiedział, że 
uczyni zadość tym życzeniom.

P. P r u n a r (cz. rad.) w zapytaniu do 
Prezydenta wskazał na doniesienia dzienni­
ków o posłuchaniu W icepr. Juckla u Najj. 
Pana, wobec którego m iał się p. Juckl w y­
razić, że praca parlamentu może być tylko 
wówczas przyspieszona, jeśli Rząd zdecyduje 
się na energiczne środki. Mówca zapytuje, 
czy Prezydent jest skłonny do poczynienia  
odpowiednich kroków, by W icepr. Juckl, był

dzi już od kilku tygodni. Dawny misyonarz, 
którego klasztor został zniesiony, przeszedł 
do stanu św ieckiego duchowieństwa z tem  
większą łatw ością, że posiadał duży majątek. 
Prosił kardynała biskupa o przydzielenie do 
kościoła św . K lotyldy, gdzie codziennie rano 
chodził M szę odprawiać. Resztę dnia zajmo­
wało mu odwiedzanie biednych, bo był bar­
dzo dobroczynny, i utrzym ywanie towarzyskich  
stosunków. Często go widziano chodzącego 
w czarnej sutannie z fioletową wypustką, do 
której m iał prawo, jako honorowy kanonik. 
Był to człowiek m ały, chudy, ciem ny brunet, 
z lekkim akcentem z Prowancyi, mocno uty­
kający na nogę skutkiem męczarri, jakie mu 
zadawali murzyni w Ouadai.

Od lat wielu bywał stałym  gościem  w 
pałacu la Tour d’Avon. Co dwa tygodnie, w 
sobotę, przychodził zawsze na obiad do księ­
żnej. Potępiał stale lekkom yślność wielkiej 
damy i bez ogródek krytykował jej sposób 
życia. A le n ie m ógł się powściągnąć od pe­
wnej słabości, od podziwienia owej siły  
i żywości temperamentu, która utrzymywała 
Besty w ciągłej m łodości, pomimo, że ona 
już mijała.

Posiadał w tym domu wybitne w pły­
wy, do których m iał prawo, będąc ducho­
wnym kierownikiem  E lizy. Gdyby nie ten  
rodzaj moralnego ojcowstwa, przywiązującego 
młodą dziewczynę do księdza, księżna z pe­
wnością byłaby znalazła sposobność usunię­
cia się od księdza de P o s te l , tembardziej, 
że obawiała się jego rozumu i śm iałości w 
wypowiadaniu sw ego zdania. Bo dawny mi­
syonarz nie był ani skrupulatny, ani bojaźli- 
wy. W codziennem życiu m iał całą werwę i 
waleczność zdobywcy dusz. N ie mogąc już 
nawracać dzikich ludów, wynagradzał to so­
bie, ehłoszcząc energicznie wszystkie wady 
ludzi cywilizow anych, pomiędzy którymi się 
znajdował.

Przy zbliżającej się W ielkiejnocy zde­
cydował się  rozmówić ze swoją penitentką i

w swoich wyrażeniach ostrożniejszy i czy ze­
chce postarać się o ochronę praw i wolności 
Izby.

Wicepr. P o g a ć n i k  odpowiada, że 
idzie tu o doniesienia d zien n ik ów ; Prezy­
dyum niem a żadnej oficyalnej wiadomości o 
tem posłuchaniu, nie może też w tej spra­
wie zająć stanowiska.

Poczem  posiedzenie zamknięto. N astę­
pne odbędzie się we wtorek o godzinie 11 
przed południom.

Sprawy krajowe.
(Zarząd krajowym funduszem sierocym).

□  Krajowy fundusz sierocy w’ykazuje 
z końcem czerwca b. r. 432 dzieci, które 
utrzymywane i wychowywane były kosztem  
lub przy pomocy tego funduszu. Roczny koszt 
wychowania dzieci wynosi 94.542 kor., a na 
pokrycie tego wydatku s łu ż y ły : zapas kaso­
wy z r. 1912 w kwocie 4435 kor. 79 hal., 
udziały w nadwyżkach z obrotu kas siero­
cych zbiorowych za r. 1913 w kwocie 89.065  
kor. 63 hal., procent roczny od sumy zare­
zerwowanej w kwocie 9800 kor., oraz pro­
cent od chwilowej lokacyi gotówki w kwo­
cie 200 kor., — razem 103.501 kor. 42 hal. 
Po pokryciu całego wydatku na utrzymanie 
sierot w sumie 94.512 kor. pozostaje zwyżka 
w kwocie 8.989 kor. 42 hal. Z tej kwoty 
dyspozycyjnej ponad preliminarz postanow ił 
W ydział krajowy, jako zarządzający krajo­
wym funduszem sierocym, użyć częśćTpewną 
na przyjęcie nowych sierot na utrzym anie i 
wychowanie, a część zarezerwować na jedno­
razowe datki dla sierot na odzież, prźybory 
szkolne, koszta leczenia, koszta odstawiania  
do zakładów i t. p.

Na jednej z poprzednich sesyj uchwalił 
Sejm rezolucyę, wzywającą Rząd, ażeby jak 
najrychlej przedłożył Radzie państwa projekt 
ustawy, mocą której kasy sieroce zbiorowe 
przekazywałyby krajom na cele wychowania  
dzieci bez opieki, zaniedbanych i na zaniedba­
nie narażonych, całkowitą sumę nadwyżek  
z obrotu, jakie wypadną w poszczególnych  
latach, zatrzymując tylko odpowiednią re­
zerwę.

M inisterstwo sprawiedliwości odpowie­
działo obecnie, że udziały w nadwyżkach z 
obrotu wspólnych kas sierocych zostały usta­
wą z dnia 10 stycznia 1913 Dz. p. p. nr. 8 
przekazane krajom na razie do końca 1913  
r. O trwałe przekazanie tych  udziałów w niósł 
Rząd do Izby poselskiej przedłożenie, które 
jednak nie zostało dotąd załatw ione.

U chw alenie tego projektu ustawy od­
roczono aż do chw ili uchwalenia drugiego  
projektu ustawy o przymusowem w ychow y­
waniu młodzieży. Obrady zaś nad tym osta­
tnim projektem odroczono, ponieważ przed­
tem chciano osiągnąć zasadnicze porozumie­
n ie się, względnie zgodę z W ydziałami kra­
jowym i co do pokrywania kosztów przymu­
sow ego wychowania.

pewnej soboty, gdy księżna była zajęta sw y­
mi gośćm i, zaprowadził E lizę do cieplarni 
obok salonu i zadał jej z całą serdecznością  
konieczne pytanie :

— Zdaje mi się, kochana córko, że da­
wno już nie m iałem twojej wizyty. Czy nie  
czujesz potrzeby przyjść pomówić ze mną 
kilka m inut?

— Owszem, kochany ojcze. A le doznaję 
pewnego zakłopotania.

— Jakże to być m oże?
— Pozwól mi, ojcze, prosić ciebie o pe­

wne wyjaśnienie.
— Mów.
— Czy można na spowiedzi wyznać 

tylko część grzechów, które się popełniło ?
— A leż to niem ożliwe, moje dziecko. 

Przecież n ie można otrzymać rozgrzeszenia  
po niezupełnej spowiedzi.

— A le jeżeli fakta, które się ma przed­
staw ić. odnoszą się do innej osoby, której się 
nie chce oskarżać.

— To rzecz sum ienia. Czy ta osoba 
m ogłaby jaką szkodę ponieść, wskutek tego  
wyznania ?

— Olbrzymią szkodę.
— Czy moralna twoja odpowiedzialność 

jest zobowiązana wobec tej osoby i czy masz 
sobie co do wyrzucenia ze względu na czy­
ny, których nie chcesz w yjaw ić?

— Tak, mój ojcze.
— To rzecz bardzo poważna, kochana 

Elizo — rzekł ojciec de Postel stroskany. —  
Zdaje mi się , że muszę się zastanowić nad 
tem, coś mi powiedziała i tem bardziej pra­
gnę z^tobą pomówić. N ie możemy tego uczy­
nić tutaj, gdzie w każdej chw ili mogą nam 
przeszkodzić. Przyjdź do mnie jutro, o piątej.

— Z w ielką przyjemnością, kochany 
ojcze. I jeżeli chcesz, wróćmy do salonu, aby 
nie zauważono naszej narady.

Ksiądz się uśm iechnął i opierając się 
na ram ieniu młodej dziewczyny, w rócił do 
salonu do księżnej, która oblegała p. Saffrin,



W obec tego, źe ta zgoda z delegatam i 
W ydziału krajowego już nastąpiła, M inister­
stwo spodziewa się, że tak projekt o przy­
musowym wychowaniu m łodzieży, jak i pro­
jekt ustawy o trwałem  przekazywaniu krajo­
wi nadwyżek z obrotu wspólnych kas siero­
cych wkrótce w drodze parlamentarnej zo­
staną załatwione.

Z krajowego funduszu sierocego udziela 
W ydział krajowy zasiłków na utrzymanie i 
w ychowanie sierót, pokrywając bądź w cało­
ści cały wydatek, bądź też tylko w czę­
ści przyczyniając się do tego wydatku, 
a to w miarę ubóstwa interesow anych. D zie­
ci umieszczone bywają w bursach, interna­
tach, ochronkach, lub też u osób prywatnych. 
Fundusz ten jest zatem wielkiem  dobrodziej­
stwem  dla uboższej ludności w naszym kraju.

Cyfry budżetu.
Przedłożony Izbie posłów , a przez nas 

w głów nych zarysach om ówiony preliminarz 
budżetu przejściowego na czas od 1 stycznia  
do 30 czerwca 1914, wypada obecnie roz­
patrzyć z uwzględnieniem  najważniejszych  
przynajmniej cyfr, jakie w nim  się m ie­
szczą.

W  z a p o t r z e b o w a n i u  Najw. Dwór 
figuruje z sumą 5 ,650.000 kor. W ydatek na 
kancelaryę gabinetow ą M onarchy przewiduje 
prelim inarz w sum ie 100.950 kor. A  o to 
dalsze cyfry zapotrzebowania: Eada państwa  
2,035.715 kor., Trybunał państwowy 42.203  
kor., Rada M inistrów i Trybunał adm inistra­
cyjny 3 ,144.400 kor.; kwota udziału w ko­
sztach spraw wspólnych 261,069.903 kor., 
M inisterstwa: spraw wewn. 30,592.955 kor., 
obrony kraj. 60 ,065.710 kor., wyznań i o- 
światy 59 ,452 .390  kor., skarbu 433 ,746 .934  
kor., handlu 121,746.930 kor., kolei żela­
znych 373 .840 .330  kor., rolnictwa 32,244.156  
kor., spraw iedliw ości 44 ,843 .716  kor., robót 
publicznych 56 ,010 .899  kor., zarząd budyn­
ków publicznych 2,772.522 kor., nowe bu­
dowle, zarząd budowlany, sprzedaże realno­
ści i t. d.j 9 ,419 .642  kor., Najw. Trybunał 
rachunkowy 370.100 kor., pensye em erytal­
ne 67,259 .424  koron. Czyni to razem sumę 
1.564,458.879 kor. Zapotrzebowania specyal- 
ne G a l i c y  i, wyrażają się w następujących  
pozycyach:

W  dziale M inisterstwa wyznań i o- 
św iaty — Akadem ia U m iejętności w Krako­
wie 16.000 koron tytułem  subwencyi i dota- 
cyi ; Akadem ia sztuk pięknych w Krakowie 
65.952 koron, na cele artystyczne 10.000 ko­
ron, na cele archeologiczne 37.000 koron, 
na kapitał zakładowy funduszu religijnego  
152.780 koron, na lasy i domeny funduszo­
we 18.980 koron, na U niw ersytet we Lwowie 
793.592 koron, oprócz tego 34.727 koron na 
cele urządzenia, zarządu i nauki, a 1309 kor. 
jako dodatkowe wynagrodzenie; na U niw ersy­
tet w Krakowie 1,056.933 koron i 59.010  
koron na cele urządzenia, zarządu i n a u k i; 
na Politechnikę we Lw ow ie 452.496 i 37.220  
koron na cele urządzenia, zarządu i nauk' ;

starając się mu udowodnić, że jest w nędzy. 
Co do tej kwestyi była niewyczerpana. Za­
trzymała przy sobie byłego notaryusza, gdy 
Gerard de Rhodes bardzo przezornie zasiadł 
do bridga na drugim końcu salonu z księ­
ciem Negroperalta, margrabiną de Blonay i 
księciem  de E heinfeld . Pan Saffrin był czło­
wiekiem  olbrzymiego wzrostu, z twardymi od 
czarnej farby włosam i, z opadającymi poli­
czkami, ale ze sprytem  w oku. Rył ogrom nie 
podobny do słonia.

Ksiądz Postel, co do kwestyj p ien ię­
żnych był zaw7sze po stronie księżnej. B ył 
wielkim  panem i rozrzutnym dla swoich b ie­
dnych tak samo, jak księżna de la Tour 
d’Avon dla swoich fantazyj. W trącił się do 
rozmowy, mówiąc tonem  stanowczym :

— Panie Saffrin, niem a pan ra c y i!
— Jakże ojciec może wiedzieć, n ie s ły ­

sząc o czem m ów iliśm y?
— To mi wszystko je d n o ! W każdym  

razie n ie masz pan racy i!
— To się nazywa rozumowanie ? Gdy­

bym w kwestyi religijnej odezwał się  w ten  
sposób, nazwałby mnie ojciec wolnomula- 
rzem !

— N ie przeszkadzam panu nazwać m nie 
m nichem.

— Mam wielką ochotę! Ojciec i księżna  
pani dobrali się, aby się doskonale porozu­
m iewać....

— E c h ! panie Saffrin, jesteś w gorącej 
wodzie kąpan y!

— N ie pozwala mi ojciec skończyć.... 
porozumiewać się z finansowego punktu w i­
dzenia....

— N igdy się n ie wydaje dość pie­
niędzy.

— Jedyny sposób, aby się zrujnować.
— Każdy ma prawo się zrujnować!

(Ciąg dalszy nastąpi).

na Akadem ię weterynaryi we Lwowie 123.763  
koron i 30.545 koron na cele urządzenia, za­
rządu i nauki; na szkół średnie, a to na 
cele urządzenia, zarządu i nauki 22.603 ko­
ron, na subwencye i dotacye 20.000 koron, 
na zaliczki zwrotne 75.000 k oron ; na cele 
urządzenia, zarządu i nauki w szkołach lu- 
doweh 65.871 kor.; subw encye i dotacye na 
stypendya i zasiłki 25.000 koron.

W dziale M inisterstw a robót publicz­
nych: na cele budowy dróg 533.000 koron, 
na cele nadzwyczajnych prac budowlanych  
wodnych 2,088.930 koron ; dyrekcya kopalni 
węgla w Brzeszczu 100.000 koron; na drugą 
ratę półroczną anuitetów dla pokrycia zaku- 
pna kuksów kopalni w ęgla w Brzeszczu 
458.276 koron; na roczną ratę kosztów budo­
wy fabryki olejów m ineralnych w Drohoby­
czu i przynależnych zakładów 750.000 kor.

Na nowe budowle, zarząd budowlany, 
zakupno realności i t. d., dla władz podle­
głych  M inisterstwu spr. wewn. 265.583 kor.; 
M inisterstwu wyznań i oświaty 143.042 kor.; 
M inisterstwu skarbu 152,300 kor.; M in ister­
stwu handlu 346.200 kor.; M inisterstwu rol­
nictw a 15.030 kor.; M inisterstwu spraw iedli­
wości 281.732 kor. dla zachodniej, a 163.898  
kor. dla wschodniej połowy kraju ; (oprócz 
tego na zakłady karne we wschodniej Gali- 
eyi 100.000 kor.); — wreszcie M inisterstwu  
robót publicznych 60.000 kor.

Sumaryusz d o c h o d ó w  P a ń s t w a  w 
czasie od 1 stycznia do 30 czerwca 1914  
ustalono w następujących cy frach : Eada Mi- 
strów i Trybunał adm inistracyjny 1 ,901 .500  
kor.; M inisterstwa : spraw. wewn. 1 ,255.937  
kor., obr. kraj. 561.428 kor., wyznań i ośw ia­
ty 9,200.781 'kor.; skarbu 952,040 .508  kor., 
handlu 123 ,493 .090  kor., kolei żelaznych  
430,083.420 kor.; rolnictwa 13 ,578 .993  kor., 
sprawiedliwości 2 ,450 .444  kor., robót publi­
cznych 24,618.387 kor.; adm inistracja budyn­
ków państwowych 291.546 kor., nowe budo­
wle, zarząd budowlany, sprzedaż realności i 
t. d. 52.322 kor., pensye em erytalne 5,000.265  
kor. Razem czyni to sumę 1 ,564,528.620 kor. 
Przewyższa ona wydatki o 69.741 kor.

W preliminarzu dochodów znajdujemy 
następujące cyfry odnoszące się sp ecja ln ie  
do G a licy i:

W dziale M inisterstwa wyznań i oświa­
ty: Akadem ia sztuk pięknych w Krakowie 
1200 kor., dochody z zakładowego majątku 
Funduszu religijnego 152JI80 kor., z lasów i 
domen tego Funduszu 18.980 kor., zwrot za­
liczek udzielonych szkołom średnim 2000  
kor.; dochody z budowli, zarządu budowlane­
go, sprzedaży realności i t. d. w Galicyi 
wschodniej 1000 kor.

KRONIKA.
Lwóiv, 24 paklzierniha.

K alen d arz .
N i e d z i e l a  (26 października):
Ewarysta. — Lutosława. — Karpa.
Wschód słońca o godzinie 6'04 rano, za­

chód słońca o godzinie 4 -13 po południu.
P o n i e d z i a ł e k  (27 października):
Sabiny. — Witomiła. —  Nazarya.
Wschód słońca o godzinie 6'06 rano, 

zachód słońca o godzinie 4 -12 po południu.
Temperatura. O godzinie 12 s  połu­

dnie +- 7 stopni Cel.
— Kalendarzyk m yśliw ski W miesiącu 

październiku wolno polować na: zające, jelenie, 
kozły, (rogacze), borsuki, cietrzewie i głuszce, 
bażanty i kuropatwy, przepiórki, dzikie go­
łębie, pardwy i dropie, ptactwo błotne i wodne.

Sprzedawać w olno: wszelką zwierzynę
łowną.

Przez cały rok wykluczone są z polowa­
nia, a tein samem sprzedaży : łanie, sarny (ko­
zy), cielęta, śpiczaki, tudzież kury głuszców - 
cietrzewi.

— Z Uniwersytetu. P. Wincenty Ło- 
paciński, rodem z Warszawy, otrzymał w Uni­
wersytecie Jagiellońskim stopień doktora fi­
lozofii.

— Towarz. „Opatrzność41 odbyło wczo­
raj wieczorem doroczne walne zgromadzenie w 
sali posiedzeń magistratu. Na zebranie to przy­
była P. Nanjdestmkowa Wanda Korytowska.

Przed porządkiem dziennym posiedzenia 
zabrał głos prezydent miasta p. Neumann i 
w serdecznych słowach powitał P . Namiestni- 
kową, prosząc ją o otoczenie opieką Towarzy­
stwa.

Z kolei ks. Gorazdowski podziękowawszy 
gorąco P. Namiestnikowej za przybycie, w kró­
tkich słowach przedstawił Jej historyę założe­
nia i cel Tow. „Opatrzność11.

Po odczytaniu protokołu z ostatniego wal­
nego zgromadzenia przez sekretarza p. Zubi- 
ckiego, dyrektor „Domu pracy11 p. Kraft przed­
stawił sprawozdanie działalności wydziału za 
czas od 1 stycznia do 31 grudnia 1912 roku.

Towarzystwo, jak co roku, znalazło hoj­
ną pomoc i poparcie u Sejmu i Eady miejskiej.

Znacznem źródłem dochodów była wenta 
gospodarska, urządzona staraniem wydziału To­

warzystwa, oraz komitetu pań, które otaczają 
-troskliwą opieką „Dom pracy11. Za trudy i za­
biegi około dobrej sprawy składa im wydział 
najgorętsze podziękowanie, a nadto tym wszy­
stkim łaskawym ofiarodawcom, którzy się przy­
czynili datkami w gotówce, lub w naturze do 
przysporzenia dochodu z wenty. Resztę potrze­
bnych dochodów osiągnięto z własnego gospo­
darstwa ogrodowego, mlecznego_ i t. d. Własna 
piekarnia dostarczała pieczywa dla całego za­
kładu. *

Dział uporządkowywania i upiększania 
kwiatami grobów i grobowców na cmentarzu 
Łyczakowskim, rozwija się pomyślnie.

Oszczędnością jednak tylko, posuniętą do 
możliwych granic, osiągnęła dyrekcya Zakładu 
wykazaną nadwyżkę kasową — wobec nadmier­
nej drożyzny.

Z powodu budowy nowej pralni elektry­
cznej, tudzież rozszerzenia budynku gospodar­
czego i przeprowadzenia potrzebnych robót z po­
wodu urządzenia łazienek w głównym budynku 
wyczerpały się zapasy w gotówce, a nadto mu­
siało Towarzystwo zaciągnąć pożyczkę budowla­
ną w sumie 22.000 kor.

Dochody wynosiły w roku sprawozdawczym 
31.923 kor. 13 hal. — rozchody 27.162 kor. 
21 hal. Stan kasy z końcem roku 1911 wyno­
sił 21 .850 kor. 37 hal. i w efektach 140 fra- 
nów.

Po udzielaniu wydziałowi absolutoryum i 
1 podziękowaniu za gorliwą i wydatną pracę, 
przystąpiono do wyboru wydziału.

Przewodniczącą wybrano przez aklamacyę 
P. Namiestnikową Wandę Korytowska — wy­
dział zaś wybrano w następującym składzie:

Marya hr. Badeniowa. Stanisławowa Hen­
rykowa hr. Badeniowa, Kazimierz Dresler, 
skarbnik, Arnold des Loges, Konstanty des Lo- 
ges, dr. Józef Ekielski, członek komisyi rewi­
zyjnej, ks. Zygmunt Gorazdowski, Alfredowa 
Halbanowa, Bronisław Hoszowski, zastępca dy­
rektora, Józef Kraft, dyrektor „Domu pracy11, 
Bolesławowa Lewicka, Bolesław Lewicki, czło­
nek komisyi rewizyjnej, Aleksander Lewicki, 
zastępca skarbnika, W ładysławowa Łozińska, 
zastępczyni przewodniczącej, dr. August Łoziń­
ski, członek komisyi rewizyjnej, Michalina Mi­
chalska, Jerzowa Michalska, Józefowa Neuman- 
nowa, Ferdynandowa Obtułowiczowa, Kazimierz 
Pannenka, Leonowa hr. Pinińska, Tadeuszowa 
Eutowska, dr. Ludwik Rydygier, Dyonizy Ste- 
rzyński, Marya Szlachtowska, zastępczyni prze­
wodniczącej, Michałowa Wasungowa, dr. Mi­
chał Wasung, Józefowa Wiczkowska, W łady­
sław Zubieki, sekretarz.

— W ieczór w Kole literacko - arty- 
Styczuem ku czci ks. Józefa Poniatowskiego, 
zapowiedziany na jutro, niedzielę, budzi zain­
teresowanie nietylko prełekcyą młodego histo­
ryka, pełnego swady oratorskiej, dra Maryana 
Kukiela, ale i bardzo doborowym programem 
części wokalnej. Pani Ada Nekar odśpiewa 
utwory Noskowskiego i Karłowicza, jakoteż 
Chopina „Leci liśc ie11 i „Wojak11, p. Freszel 
Lessla „Pogrzeb ks. Józefa Poniatowskiego11, 
a sympatyczne nasze „Echo11 wykona chóralne 
śpiewy patryotyczne. Deklamacji podjęła się 
znakomita artystka pani Wanda Siemaszkowa. 
Początek o godzinie 8 wieczorem ; wstęp 1 
korona.

— Lwowska Izba handlowa i prze­
mysłowa odbędzie posiedzenie w poniedziałek, 
dnia 27 b. m., o godzinie 5 po południu w 
sali posiedzeń Izby.

— Wystawa m ebli klubowych, Od 
niedzieli, dnia 26 b. m. do piątku, 31 b. m. 
wystawione będą w sali wystawowej Instytutu 
technologicznego, meble klubowe, wykonane 
na kursie tapieerskim przez tutejszych maj­
strów, uczestników kursu. Ponieważ przy wy­
konaniu stosowano wszelkie nowości, tak pod 
względem konstrukcyjnym mebla, jak i pod 
względem zewnętrznego wykonania, meble te uwa­
żać można bezwarunkowo, jako wzorowe. Zwie­
dzający zatem wystawę, będą mogli się prze­
konać o możliwości wykonania w kraju mebli, 
nieustępująeych swą dobrocią zagranicznym.

— W Czytelni katolickiej (Piekarska
1. 28) odbędzie się dnia 27 b. m., odczyt dra 
Maksymiliana Thulliego p. t . : „O prasie11 C. II. 
Początek o godzinie 7 wieczorem. — Wstęp 
wolny.

— I. Zjazd Towarzystw muzycznych 
i śpiewackich polskich, mający się odbyć 
we Lwowie w dniach 8 do 10 listopada b. r., 
obudził nader żywe zainteresowanie wTśród sze­
rokich kół śpiewackich nietylko w stolicy, ale 
i w całym kraju.

Delegat komitetu zjazdowego stwierdził 
we wszystkich Towarzystwach prowincyonal- 
nych, które świeżo odwiedził, należyte zrozu­
mienie doniosłości Zjazdu i stworzyć się mają­
cego Związku, gorący zapał dla sprawy, szczerą 
chęć wystąpienia na Zjeździe w jak najliczniej­
szym zespole i rzadką ofiarność.

Mimo fatalnych obecnych warunków eko­
nomicznych zgłoszono dotychczas czynny udział 
około 500 zamiejscowych śpiewaków.

Pierwsze miejsce zajmuje tu znakomita 
„Lutnia11 warszawska, która zjeżdża pod wodzą 
Piotra Maszyńskiego w sile 54 wyborowych 
śpiewaków, następnie wysyłają stosunkowo zna­
czne zespoły: z Krakowa Tow. muzyczne, Chór 
akademicki i „Lutnia11; z Sambora Tow. mu­
zyczne (ebór mieszany); ze Stryja „Gędźba11; ze

Stanisławowa Tow. śpiewackie im. Chopina; 
z Przemyśla Tow. muzyczne; z Brodów Kółko 
śpiewackie; z Rzeszowa Tow. muzyczne Lutnia; 
z Tarnopola Tow. przyjaciół muzyki; z Dębicy 
sokole kółko muzyczno-dramatyczne i t. d.

Miarą ogólnego zainteresowania może być 
fakt, że z małego, odległego Liska uczestniczyć 
będzie w Zjeźjzie 24 członków tamtejszego 
chóru sokolego.

Próby utworów zjazdowych odbywają się 
wszędzie pilnie i sumiennie przy zmobilizowaniu 
wszystkich miejscowych sił śpiewaczych.

Dla powstać mającego Związku śpiewa­
czego możemy to poczytać za dobrą wróżbę i 
żyezyćby sobie tylko należało, by Związek nie­
tylko istniejące już w kraju Towarzystwa mu­
zyczne i śpiewackie otoczył swemi opiekuńczemi 
skrzydłami, lecz starał się usilnie i już w naj­
bliższej przyszłości o stworzenie nowych orga- 
nizacyj w tych miastach, w których muzyka i 
śpiew obecnie chodzą luzem, lub też leżą zu­
pełnie odłogiem. Ludzi muzykalnych i dobrych 
głosów nam chyba nie brak, idzie tylko o ini­
cjatywę i o należytą organizację.

— Zaduszki. W dniach 1 i 2 listo­
pada b. r., będzie ulica Piekarska, począwszy 
od godziny 3 popołudniu zamknięta dla prze­
jazdu powozów. — Dojazd do cmentarza Ły­
czakowskiego dozwolony będzie jedynie u liW  
Kochanowskiego, a odjazd ulicą Łyczakowską. t 
W celu uniknięcia ścisku, będzie dozwołonem 
wejście dla pieszych na cmentarz jedynie 
przez bramę główną, wyjście zaś przez drugą, 
boczną bramę, w ulicy św. Piotra, naprzeciw 
pracowni kamieniarskiej p. Ludwika Makolon- 
dry. — Kondukty pogrzebowe w tych dniach 
mogą się odbywaó ulicą Piekarską tylko przed 
południem.

— Konkurs na projekt obrazu h i­
storycznego. Ministerstwo wyznań i oświaty 
zamierza rozpisać konkurs na projekt obrazu 
historycznego, który miałby zdobić salę uro­
czystych posiedzeń w Ministerstwie wojny. 
Obraz ma przedstawiać rewię wojsk Cesarza 
Maksymiliana I. w Trydencie w r. 1508.
W konkursie mogą wziąć udział wszyscy arty- 
ści-malarze, mieszkający w Austryi.

— Wizyta bułgarskiego profesora 
Uniwersytetu w Krakowie. Do Krakowa 
przybył na dłuższy pobyt profesor Uniwersy­
tetu sofijskiego dr. Bojan Panew z żoną, ce­
lem poznania się z kulturalnem i naukowem 
życiem Krakowa. Dr. Panew wykładał w Sofii 
porównawczą literaturę słowiańską. P isał takża 
o Juliuszu Słowackim, z którym zapoznał na­
ród bułgarski.

( A )  Z Izby sądowej. Przed tutejszym 
Trybunałem orzekającym odbyła się dziś przed 
południem rozprawa karna przeciw 20-letniemu 
Janowi Markowskiemu, praktykantowi drogu- 
eryi, o zbrodnię ciężkiego uszkodzenia ciała.

Obwiniony zajęty był od dwu lat w dro- 
gueryi Ignacego Weingartena we Lwowie przy 
ul. Żółkiewskiej; w tej samej drogueryi pra­
cowała również siostrzenica Weingartena, Zofia 
Wittmanówna. Obwiniony zakochał się w niej, 
lecz bez wzajemności, co też stwierdziło śledz­
two sądowe. W dniu 14 kwietnia b. r. gdy 
Wittmanówna skarżyła się przed. Markowskim 
na ból żołądka, obwiniony zobowiązał się 
przygotować jej odpowiedni lek, na co Wittma­
nówna się zgodziła. Markowski skorzystał z tej 
sposobności i do sporządzonego płynu dodał 
pewną ilość atropiny. Gdy Wittmanówna wy­
piła część płynu, drugą dawkę wypił obwi­
niony. Po chwili wystąpiły u obojga objawy 
zatrucia. Wezwano pogotowie ratunkowe i o- 
boje odwieziono do szpitala powszechnego. 
Dzięki rychłej pomocy lekarskiej, trucizna nie 
spowodowała pożądanych skutków. Po krótkim 
czasie oboje opuścili szpital. W śledztwie po­
dał obwiniony, że chciał otruó Wittmanównę 
za jej zgodą, a potem siebie pozbawić życia. 
Ea dzisiejszej rozprawie tłumaczył się, że do­
la ł trucizny przez pomyłkę. Przesłuchana jako 
świadek Wittmanówna zeznała stanowczo, że 
na śmieró się nie godziła i nie odwzajemniała 
mu się miłością.

Po przeprowadzonej rozprawie Trybunał 
uznał Markowskiego winnym zbrodni ciężkiego 
uszkodzenia ciała i skazał go na pięć miesięcy 
ciężkiego więzienia.

(A ) Z gubiono : książeczkę galicyjskiej 
Kasy oszczędności Maryi Pawłusiewicz na 
kwotę 375 koron ; książeczkę galicyjskiej Kasy 
oszczędności na 34 koron 70 bal. z napisem : 
„Annen Section11.

( A )  Znaleziono : srebrny zegarek dam­
ski z łańcuszkiem i kilkoma wisiorkami.

( A )  Kronika policyjna. Majster be- 
toniarski, Jan Iwanicki, doniósł wczoraj po­
licji, źe w szynku za rogatką Gródecką, napa­
dli go murarze Jan Słotwiński i Michał Bia- 
łyk, pobili go dotkliwie, a nadto skradli mu 
pulares z kwotą 170 koron.

Przed czterema dniami wydalił się z 
mieszkania swej rodziny 70-letni Jakób W i­
ty ński.

( A )  Dwa ognie. Straż pożarną wzywa­
no wczoraj dwa razy do ognia. Jeden wybuchł 
w zakładzie fotograficznym Jakóba Rosnera, 
przy ulicy Gródeckiej, gdzie zajęły się firanki, 
a następnie spaliły się rozmaite sprzęty i po­
pękały z gorąca szyby matowe. Szkoda znaczna, 
lecz ubezpieczona.

„Gazeta Lwowska" z dnia 26 października 1913,
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Wieczorem paliło się w magazynie bro­

waru akcyjnego, przy ul. Meiselsa. Mieścił się 
tam skład jęczmienia. Ogień spostrzeżono i u- 
gaszono. Przyczyny pożaru nie zdołano stwier­
dzić.

— Zm arli: we Lwowie, Hilary Gabel, 
lekarz sądowy, w 74 roku życia;

w Budomierzu, Augustyna z Postlerów  
Kubicka, w 80 r. życia.

— Aresztowanie em igrantów. Wczo­
raj na dworcu kolejowym w Krakowie policya 
aresztowała kilkudziesięciu popisowych, udają- 
jąeych się do Ameryki; aresztowano też wy­
trawnego naganiacza emigracyjnego, 63-letnie- 
go Józefa Bielę, który za 1800 koron podjął 
się przeprowadzenia pięciu węgierskich emi­
grantów zagranicę. Dalej aresztowano Filipa 
Sydora z Łukawca, powiatu rohatyńskiego, któ­
ry wiózł sześciu młodych ludzi do Ameryki, 
oraz Adama Kasprzykowskiego z Zakliczyna, 
który przyprowadził swego brata popisowego.

— Długowieczność. W Wiedniu zmarła 
we czwartek Anna Stiasny, przeżywszy 100 lat.

— Straszny wypadek podczas ślubu. 
W Warszawie przedczoraj jechał do kościoła 
św. Aleksandra orszak ślubny, składający się 
z kilku pojazdów. Podczas gdy wszystkie po­
jazdy zajechały przed fronton kościoła, do któ­
rego po schodach udali się za młodą parą u- 
czestnicy tej uroczystości, jeden z pojazdów za­
trzymał się przed kioskiem tramwayowym.

Z pojazdu wyszedł jakiś starszy mężczy­
zna, któremu zrobiło się słabo. — Męż­
czyzna ten poleciwszy swej towarzyszce udaó 
się do kościoła, sam usiadł na ławeczce w po­
czekalni, przypuszczając, źe osłabienie rychło 
minie i pozwoli mu wziąć udział w odbywają­
cej się w kościele uroczystości. Wbrew nadziei 
nieznajomemu zaczęło się robić coraz gorzej, 
aż nagle schwycił go straszny kaszel i z ust 
potokiem zaczęła się lać krew. Przerażona pu­
bliczność, oczekująca na tramway, zaalarmowa­
ła Pogotowie ratunkowe. Tymczasem krwotok 
ustał, ale nieznany omdlały zsunął się z ławki 
na ziemię.

W tej chwili z kościoła przybiegł jakiś 
mężczyzna, wzywający nieznanego, by się śpie­
szył, bo ceremonia się rozpoczęła. Równocze- 
śnie prawie rozległ się odgłos trąbki zajeżdża­
jącego przed kiosk samojazdu Pogotowia i le­
karz wraz z sanitaryuszami przybliżył się do 
leżącego. Badanie trwało krótko. Dotknięcie się 
pulsu wystarczyło lekarzowi do stwierdzenia, że 
leżący już nie żyje.

Tymczasem po skońezenej ceremonii ślu­
bu orszak zaniepokojony zasłabnięciem ojca 
panny młodej, udał się do budki tramwajowej, 
gdzie zastano już stygnące zwłoki. Zmarły w 
tych niezwykłych warunkach, jak się okazało, 
był 54-letnim właścicielem zakładu grawerskie­
go, Karolem Matusiewiczem. Zwłoki jego od­
stawiono do kostnicy sądowej.

— Teatr polski w W ilnie dziś wie­
czorem rozpocznie uroczystą inauguracją se­
zon zimowy.

— Zawalenie się sufitów w P o li­
technice praskiej. W Politechnice czeskiej 
w Pradze musiano przerwać wTjkład.y z powodu 
zawalenia się sufitów w kilku salach.

— Wypadek lotn ika. Na polu wzlotów 
w Aspern spadł we czwartek, dnia 23 b. m., 
porucznik Franc. Smicka z aparatem z wysokości 
100 metrów i odniósł ciężkie obrażenia, mię­
dzy innemi złamanie lewej nogi. Odwieziono 
go do szpitala garnizonowego.

— Ucieczka defraudanta. Z Bruck 
nad Murem zbiegł w tych dniach kasyer je­
dnego z tamtejszych banków, Karol Elbinger 
sprzeniewierzywszy 7000 koron.

— Zagadkowe morderstwo. W miej­
scowości Lendva-Kiralyszek koło Muraszombat, 
znaleziono we czwartek, 23 b. m., zwłoki 
dwóch zastrzelonych żandarmów. Wdrożono 
w tej sprawie dochodzenia.

— Cholera na Węgrzech. Dnia 23
b. m. stwierdzono na Węgrzech jeden wypa­
dek cholery w miejscowości Tardos, w komi- 
taoie Komorn.

— Proces o mord rytualny w K i­
jow ie. Ponownie przesłuchiwany K r a s s o w -  
s k i j  podaje, że pracami detektywieznemi kie­
rował z początku Miszczuk. Po 14 dniach, kie­
dy sprawa morderstwa stała się sensacyjną, 
policya kijowska otrzymała do pomocy detekty­
wów z zewnątrz. Z Petersburga przybył dete­
ktyw Kuncewicz’, pracował w  rozmaitych kie­
runkach. Kiedy prace detektywa powierzono 
świadkowi, inni detektywi odjechali. Wersya o 
morderstwie rytualnem była świadkowi znana. 
Odkrycie tajemnicy miało przynieść świadkowi 
awans. Kiedy rozpoczął pracę detektywa pry­
watnego na własną rękę, uczynił to tylko dla­
tego, aby się zrehabilitować.

Sąsiad Wiery Czeberjakowej w r. 1911, 
B a ł a  w i n  zeznał, że Wiera wśród sąsiedztwa 
nie była lubiona. Mąż jej rzadko bywał w do­
mu, skarżył się, że go upijano, a później ro­
biono z nim żarty. Wiera przyjmowała wizyty 
podejrzanych indywiduów. Po aresztowaniu 
Wiery Czeberjakowej dzieci cierpiały głód, 
świadek przypuszcza, że dzieci właśnie wówczas 
z głodu najadły się niedojrzałych gruszek i 
rozchorowały się, w następstwie czego zmarły. 
Wśród sąsiadów utrzymywało się przekonanie,

źe nie Wiera jest sprawczynią mordu, ale jej 
podejrzani towarzysze.

Świadek M a l i c k i ,  urzędnik i jego żona, 
którzy mieszkają o piętro niżej pod mieszka­
niem Czeberjakowej, zeznali, że z początkiem 
marca 1911 zwrócił ich uwagę hałas w mie­
szkaniu Czeberjakowej, słyszeli tupot kroków i 
krzyk chłopca. Malicki powiada, źe nie śmiał 
sędziemu śledczemu powiedzieć prawdy. N ap y­
tanie prokuratora, jak można przypuścić, aby 
w mieszkaniu Czeberjakowej miano popełnić 
zbrodnię, skoro tam wiedziano, źe o piętro ni­
żej wszystko słychać, odpowiada Malicki, że 
Czeberjakowa nie wiedziała o tern.

Podoficer policyi K i r i c z e n k o  zeznaje, 
że był obecny podczas rewizyi w domu Cze- 
berjaków, był tam także młody Eugeniusz Cze- 
berjak. Kiedy świadek zadawał pytania w spra­
wie zamordowania Juszezyńskiego, Eugeniusz 
zmieszał się i chciał coś mówić, ale zamilkł 
skutkiem groźnego gestu matki. Świadek za­
wiadomił o tern spostrzeżeniu swego przełożo­
nego i wyraził wobec niego podejrzenie, że 
Wiera Czeberjakowa jest współwinna w mar- 
derstwie.

Kronika prowincyonalna.

§ P o ś w i ę c e n i e  nowozbudowanej cer­
kwi w Kałuszu odbędzie się dnia 21 listopa­
da b. r.

§ L i c y t a c j a .  Dnia 30 bm. o godzinie 
9 rano odbędzie się w magazynach towarowych 
na staeyi w Brodach publiczny przetarg nie- 
podjętyeh towarów.

§ P o ż a r .  W Ezepniowie powiatu kamio- 
neekiego podpalił dnia 17 bm. ośmioletni Mi­
chał Moeiuk, syn Maksyma, rolnika z Kzepnio- 
wa, ze swawoli stodołę swego ojca. Pastwą 
płomieni padło obejście Maksyma Maciuka i 
dwie sąsiednie zagrody. Szybka pomoc ochotni­
czej straży pożarnej i nadbiegłych ludzi zdo­
łała pożar wczas zlokalizować. Śzkoda w prze­
ważnej części ubezpieczona wynosi 11.200  
koron.

Kronika zagraniczna.

* J u b i l e u s z  o r m i a ń s k i e g o  a l f a ­
b e t u  i s z t u k i  d r u k a r s k i e j .  W Tyflisie 
rozpoczęła się uroczystość 500 rocznicy wyna­
lazku alfabetu ormiańskiego i czterechsetna ro­
cznica ormiańskiej sztuki drukarskiej.

* P r o c e s  p r z e c i w  d y r e k t o r o m  
f a b r y k i  K r u p p a  w B e r l i n i e .  Wczoraj 
przesłuchano drugiego dyrektorą Etiusa, który 
opisywał swe czynności w fabryce Kruppa. 
Podniósł, że wyłącznie zajmował się zagrani­
cznym materyałem wojennym. Mimo, iż nie sta­
rał się o to, powierzono mu w 1907 r. biuro ber­
lińskie.

* G w a ł t o w n a  b u r z a  szalała onegdaj 
w Ishafen Zeluan, w Marokku. W czasie bu­
rzy wicher zerwał dach z koszar, przyczem 
jeden kapitan i sześciu żołnierzy odniosło cię­
żkie rany.

* O l b r z y m i a  k r a d z i e ż  w k o ś c i e l e .  
Onegdał w nocy włamali się niewyśledzeni do­
tąd złoczyńcy do kościoła katedralnego w Her- 
zogenbusch i zrabowali tamtejszy skarbiec, za­
bierając rozmaite cenne, starożytne przedmioty 
kościelne. Szkodę obliczają na pół miliona 
guldenów.

* Ś n i e ż y c e  i m r o z y  w A m e r y c e .  
Z różnych stron Stanów Zjednoczonych Ame­
ryki Północnej donoszą o wielkich śnieżycach 
i mrozach. Wiele rzek zamarzło.

* M i l i o n o w a  d e f r a u d a c j a .  Z Lyo­
nu zbiegł w tych dniach tamtejszy pośrednik 
giełdowy Girinon, sprzeniewierzywszy blisko 4 
mil. franków na szkodę jednego z większych 
Towarzystw ubezpieczeń.

itatti Irto-artystycm
Dyrekcja Teatru m iejskiego we Lwo­

wie, z powodu wczorajszej recenzji operowej, 
w której zaznaczono z ubolewaniem, że tenor 
p. Mann „w przeciągu miesiąca śpiewał więcej 
niż dziesięć razy“, — przesyła nam sprosto­
wanie, zaznaczając, że  p. M a n n  w p r z e c i ą ­
g u  d w u  m i e s i ę c y  ś p i e w a ł  t y l k o  p i ę ć  
r a z y ,  zatem o nadużywaniu pięknego głosu  
p. Manna ze strony Dyrekcji Teatru mowy 
być nie może.

Repertuar teatru m iejskiego  
we Lwowie.

Dziś, w sobotę, dnia 25 października, o 
godz. pół do 4-tej po poł. „Mazepa11, tragedya 
J. Słowackiego ; w roli „Mazepy11 debiut N. 
Pella. — W sobotę, 25 października, o godz. 
pół do 8-mej wiecz. „Ewra", operetka F. Le- 
hara. — W niedzielę, dnia 26, o godz. pół 
do 4-tej po południu, „Bajka o w ilku11, ko- 
medya F. Molnara. — W niedzielę, dnia 26 
października, o godzinie pół do 8-mej wie­

czorem : „Zuzia“, operetka, Aladara Eenyi. — 
W poniedyiałek, dnia 27 października, „Nowy 
Don Kiszot“ czyli „Sto szaleństw11 — kroto- 
chwila w 3 aktach ze śpiewami i tańcami Al. 
hr. Fredry, muzyka Z. Noskowskiego. — We 
wtorek, dnia 28 października, po raz I - szy 
(nowość) • „Prymas cyganów11, operetka w 3 
aktach J. Wilhelma i F. Griinbauma, muzyka 
E. Kalmana. — Abonament Nr. 9. — We 
środę, dnia 29 października, „Prymas cyga­
nów11, operetka E. Kalmana. — We czwartek, 
dnia 30. października, „Prymas cyganów11, 
operetka E. Kaima. — W piątek, 31 paździer­
nika, po raz I-szy (nowmść), „Podpory spo­
łeczeństwa11, sztuka w 4 aktach, H. Ibsena. — 
Abonament Nr. 10. — W sobotę, dnia 1 listo­
pada, o godzinie pół do 4-tej po południu, 
„Małka Schwarzenkopf11, sztuka Gabryeli Za­
polskiej. — W sobotę, dnia 1 listopada, o 
godzinie pół do 8-mej wieczorem, „Prymas cy­
ganów11, operetka, E. Kalmana. — W niedzie­
lę, dnia 2 listopada, o gogzinie pół do 4-tej 
po południu, „Straszny dwór11, opera Stanisła­
wa Moniuszki. — W niedzielę, dnia 2 listo­
pada, wyjątkowo, o godzinie 8 -m ej wieczór, 
„Dziady11, Adama Mickiewicza, w inscenizacji 
Stanisława Wyspiańskiego.

Repertuar Teatru Nowego we Lwowie.
D z iś , w sobotę, dnia 25 października, 

„Na dnie11, Gorkiego. — W niedzielę, dnia 
26 października, o godzinie pół do 4-tej po 
południu „Potop11. — W niedzielę, dnia 26 
października, o godzinie pół do 8 - mej wie­
czorem „Na dnie11, Gorkiego. — W ponie­
działek, dnia 27 października, „Królowa przed­
mieścia11. — We wtorek, dnia 28 paździer­
nika, „Na dnie życia11.

Repertuar teatru m iejskiego  
w Krakowie.

Jutro, w niedzielę, dnia 26 październi­
ka, po południu „N iu“, tragedya Józefa Dy­
mowa; wieczorem „Szkoła feministek", sztuka 
Maurycego Donnay’a. — W poniedziałek, dnia 
27 października, po raz I-szy „Walka11, napi­
sał John Galsworthy.

Z  T E A T R U .
(„Nowy Don Kiszot czyli sto szaleństw11, kroto- 
chwila w 3 aktach wierszem ze śpiewami, Ale­

ksandra hr. Fredry).

Z zapylonych półek biblioteki teatral­
nej wydobyto m łodociany utwór „starego11 
Fredry i uraczono nim w dniu wczorajszym  
publiczność lw ow ską; wyznać n iestety  należy 
szczerze, iż n ie wyrządzono tem  przysługi i 
Fredrze i publiczności. „Nowy Don Kiszot" 
spokojnie m ógł spoczywać w zapomnieniu, 
jako pierwsza, jeszcze nieudolna próba lite ­
racka genialnego komedyopisarza, n ie posia­
dająca jakichś w ybitnych walorów artysty­
cznych. A  nie pomogą jej bezwarunkowo ani 
wkładki baletowe, ani nowy tekst muzyczny, 
ani św ieża oprawa sceniczna — przeciwnie 
nawet na takiem tle wystąpią tem jaskrawiej 
w szystkie braki i niedom agania; należałoby  
raczej, z pietyzmu dla autora, cały ton przed­
staw ienia zarchaizować, nio posługiwać się 
muzyką N oskowskiego czy M oniuszki, lecz 
w edług wskazówek sam ego Fredry brać np. 
ustępy z opery „Jocondl", w ogóle w każdym 
drobiazgu utrzymać charakter epoki, w któ­
rej sztuka powstała. Takie zadanie — nie 
powiem , iż w tym  sp ecja ln ie  wypadku bar­
dzo wdzięczne — powinna sobie postawić 
scena stołeczna przy w ystawianiu dzieł w ro­
dzaju „Nowego Don K iszota11, inaczej po­
w stanie w idowisko nudne, niezharmonizowa- 
ne, mogące zająć jedynie widzów z teatru 
popularnego...

Krotochwila Fredry pochodzi z czasów, 
kiedy to na scenach — i to nietylko pol­
skich — panowały w szechw ładnie sztuki w 
rodzaju „Syreny z nad D niestru11 i t. p. 
Ostrze jej satyryczne określił autor cytatem, 
wziętym  jako motto z maksym swego przod­
ka, Andrzeja M aksym iliana Fredry : „Szaleń­
stwo, n ie ochota, silić się dla niczego". Po­
m ysł bezsprzecznie dobry w wykonaniu za­
łam ał się ; młody pisarz nie znał jeszcze sce­
ny. Sztukę swoją, zatytułowaną naprzód: 
„Intryga na prędce", po pierwszem wysta­
wieniu w teatrze lwowskim  m iał przerobie, 
lecz i przeróbka n ie wypadła lepiej, brakło 
bowiem autorowi zaufania w e w łasne siły, 
które okazały się  w całej pełni dopiero w 
„Geldhabie". Bohater krotochwili m iał być 
karykaturą, występującą plastycznie na de­
skach teatralnych, a nie w czytan iu ; dlatego  
też na karcie tytułowej rękopisu „Nowego 
Don Kiszota" dał Fredro następujący cytat 
z M oliera: 11 n ’est pas necessaire de vous 
avertir qu’il y a beaucoup de choses qui de­
pendent de 1’action. On sait hien qne les co- 
medies ne sont faites que pour etre jouies et 
je  ne conseille de lire celle-ci quaux persones 
qui ont des yeux pour decouwir dans la lectu- 
re tout le jeu  du theatre. Dzisiaj po upływie

wieku prawie od czasu napisania „Nowy Don  
Kiszot" zyskuje w czytaniu, a traci na scenie.

W finale krotochwili uderzył Fredro 
w strunę patryotyczną. W pierwszym rzucie 
autografu nakreślił tak :

„W obce z obcej pędząc ziemi,
Nie będziemy szczęśliwemi,
Lecz w Ojczyźnie, wśród rodziny,
Gdzie się kochać cel jedyny,
Ach, gdzież lepiej być nam może11.

Surowy cenzor, Zajączkowski, w ykreślił 
w r. 1824 trzy ostatnie wiersze i autor tekst 
m usiał zm ienić. Szczegół to drobny, lecz cha­
rakterystyczny i godny przypom nienia w 
chw ili, kiedy „Nowy Don Kiszot" znów prze­
m ówił ze sceny.

Oceną „Nowego Don Kiszota" zajęła 
się  już historya literatury — w recenzyi tea­
tralnej niem a potrzeby wdawać się w szcze­
góły  krytyczne. Stwierdzić należy tylko, iż 
nie powiodła się  wczorajsza próba w znow ie­
nia sztuki starej; nie można jednak w ysnu­
wać z tego wniosku, iż wszystko, co stare, 
nie znajdzie dzisiaj uznania. Przeciw nie w 
stałym  repertuarze sceny lwowskiej powi­
nien m ieścić się Fredro i to w ystawiony za­
wsze z jak największą starannością, nie trze­
ba zaś eksperym entować nieopatrznie słabym i 
utworam i choćby genialnego pisarza, zraża 
się bowiem  w ten sposób publiczność. P ie­
tyzm dla autora „Zem sty11 nakazuje n ie uży­
wać jego nieudałych krotoehwil jako rekla­
m owego wabika celem  w ypełnienia w idowni—  
takie bowiem postępowanie przynosi fatalne 
skutki dla kultury teatralnej.

O grze wczorajszej artystów naszych  
n iew iele można napisać; była ona przeważnie 
bezbarwna i bez życia. P. Nowacki w roli 
tytułowej sentym entalizow ał i przy pomocy 
suflera z trudem w ygłaszał swoje tyrady; 
nie o takim nowym Don Kiszocie m yślał F re­
dro, który swernu bohaterowi kazał szaleć i 
bawić sw em i szaleństwam i zgromadzoną pu­
bliczność. Również zawiodła vis comica pana 
Feldinanna, który jako M ichał, służący Don  
Kiszota, nie chciał szarżować, co mu się  
chw ali, lecz humoru n ie m iał. Dobrym Klau- 
dyuszem Sędziłką. burmistrzem m ałego mia­
steczka był p. Dobrzański, a inni artyści — 
p. Jaworski, panie Dobrzańska i M arynowi- 
czówna — grali poprawnie. Największą pra­
cę — przyznać to trzeba — m iał wczoraj su­
fler; szczęście, że n ie m usiał jeszcze dopo­
magać... baletowi, którego było aż za w iele.

Gbr.

Listy z Wiednia.
Październik.

(Dokończenie).
Jakto, pyta zdumiony widz ? Ktoś ko­

cha żonę tak, jak Eugeniusz Belindę, opu­
szcza ją w łaściw ie bez powodu i tuła się przez 
lata całe po św iecie nie napisawszy ani jednego  
listu, nie w ysław szy ani jednego telegramu? 
Zdobywa majątek i n ie dzieli się  ową rado­
sną nowiną z tą, dla której to w sz,stk o  czy­
ni? gdzież w ięc jest ta m iłość?  A  znowu 
Belinda ! Czyż można naznaczać dzień ślubu 
nie wiedząc, czy pierwszy mąż żyje ?

Eugeniusz wyzywa na amerykański po­
jedynek Roberta, który przegrywa partyę i 
zabija się  w ogrodzie Belindy. Prawowity  
mąż pozostaje tedy panem sytuacji i ma na 
tyle rozsądku, że nie czyni żadnych wym ó­
wek żonie, tylko stara się napowrót pozyskać 
jej względy. I to udaje mu się tak dalece, 
że Belinda sama już nie wie kogo kocha, 
czy owego biedaka, który strńtował w agonii 
jej grzędy kwiatowe, czy też Eugeniusza, i 
woli umrzeć, aniżeli żyć dalej w tej rozterce 
i n iepew ności. Śm ierć Belindy nazwano tra- 
gedyą wierności. Być może, iż oparła się ona 
na tym, a nie innym  m otywie, lecz na scenie  
uchodzi ona raczej za wynik zdenerwowania  
się  ciągłem i awanturami, jakie wypełniają  
ostatnie chw ile owej „historyi m iłosnej". — 
W tyfn m odernistycznym  dramacie latają 
kule, błyszczą lufy pistoletów , jak za da­
wnych dobrych czasów. Przed pojedynkiem  
amerykańskim rozgrywa się scena kwalifiku­
jąca się raczej do baru w Nowym  Jorku, 
albo Bostonie.... N ie koniec zresztą na tem. 
M orfinista H yacynt waryuje do reszty i do­
wodząc, że tylko siostra Belinda jest godna 
jego m iłości, rzuca się na nią jak zwierzę 
i usiłuje ją zbeszcześcić.... Pod wrażeniem  
tej sceny wychodzi się z teatru, utwierdzając 
się w przekonaniu, że scena nie jest w ła­
ściw ą domeną talentu Eulenberga. Książka 
podkreśliłaby to, co jest w Belindzie jej 
okrasą: przepiękny język i temperament 
p oetyck i; teatr zalety te zaciera.

Jeszcze przykszejsze wrażenie wywiera  
wystawiona onegdaj w „Deutsches Yolksthe- 
ater" „Muzyka" Franka W edekinda. Jest to 
w łaściw ie brutalny hymn seksualisty i indy­
widualisty, protestującego przeciwko najśw ię­
tszym prawom natury. W edług W edekinda, 
dla którego nie istn ieje nic prócz egoisty­
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cznego użycia, n ie wolno ustawodawstwu krę­
pować instynktu m iłosnego i narzucać mu 
jakichkolw iek obowiązków. Matka może do 
w oli rozporządzać owocem sw ego łona, może 
go zabić lub na św iat wydać — to je«t jej rzecz. 
Klara Htihnerwadel, ofiara nauczyciela śpiewu  
(to chyba jedyne usprawiedliw ienie tytułu), 
uwalnia się  od następstw  m iłosnego związku 
i idzie do w ięzienia. W celi traci głos, jedy­
ne jej bogactwo i jedyną radość. W ypuszczo­
na na wolność, powraca do sw ego uwodzi­
ciela i znów zostaje matką, n ie wchodząc tym  
razem w kolizyę z kodeksem, przejścia te 
pozbawiają ją wszakże zm ysłów . Obłąkana 
Klara, to W edekindowski protest. Prawo — 
mówi — zniszczyło ową istotę, której jedy- 
nem przewinieniem  było to, że chciała być 
szczęśliwą.

Jest to w ięc sztuka par exccllence ten­
dencyjna. Tendencyi poświęcono w niej 
wszystko. N aw et groteskowa tragika nie  
działa w „Muzyce" tak plastycznie, jak w 
innych utworach autora „Lulu“. Przemawia 
on do widowni, jak sędzia: oschle, rozkazu­
jąco. Tu i ówdzie wydobywa się  z pod ru­
pieci frazesów oszałamiający płom ień W ede- 
kindowskiego tem peramentu. A le całość nu­
ży, przygnębia, m altretuje...

Sezon muzyczny rozpoczęły dwie pre­
m iery operetek Ziehrera i Lehara i w ysta­
w ien ie w wiedeńskiej „Volksoper“ opery 
Franciszka Neum anna „Liebelei". Tytuł to 
znany dobrze tutejszej publiczności. N osi go 
jedno z najpopularniejszych dzieł Artura 
Schnitzlera, twórcy literackiego typu „Das 
siisse Madei", pisarza ubóstwianego przez 
kochliwe W iedenki i sentym entalnych poru­
czników. Przygody m iłosne Krystyny i F ry­
ca, Mizzi Schlager i Teodora były i są wzo­
rem życia m iłosnego połowy W iednia, a 
światopogląd Schnitzlera sta ł się  tu niejako 
dogmatem nietylko literackim , ale i życio­
wym.

Lanner, Strauss, Schnitzler — oto du­
sza tego miasta, którego przedm ieścia pieści 
fala „błękitnego Dunaju11.

Gdyby Schnitzler był piosenkarzem, u- 
kładałby sw e rym y z pewnością w takt roz­
marzającego walca. A le Schnitzler tworzył 
niem al w yłącznie dla sceny. Tworzył prozą, 
która mimo poetyckiego tchnienia jest na- 
wskroś realną. Jego koncepcya i sposób jej 
ujęcia mają w sobie niew ątpliw ie pierwiastki 
muzyczne. Jestto wszakże muzyka, na którą 
nie zdobędzie się n igdy Franciszek Neu- 
mann.

„L iebelei11 Schnitzlera, to nastrój ma­
jow ego wieczoru w „V olksgartenie“, to m ie­
szanina poetycka śm iechu i łez, jednodnio­
wych tragedyj i burleski. To zapach róż i 
jaśm inu, zm ieszany z dymem papierosów stu­
denckiego poddasza.... W cielić ów perfumo­
wany sentym ent w tony muzyki operowej, 
potrafiłby tylko jakiś w iedeński Puccini, u- 
rodzony niedaleko Kahlenbergu i Prateru. 
Tylko jego „Boheme" w yśpiew ana w rytm ie 
w iedeńskiego środowiska, m ogłaby stać się 
w repertuarze operowym tern, czein są „Mi­
łostki" Schnitzlera w n iem ieck iej literaturze 
dramatycznej.

Franciszek N eum ann, doskonały zre­
sztą kapelmistrz frankfurtski, n ie jest wsza­
kże Puccinim . W yszkolony na W agnerow­
skich i Straussowskich wzorach, stw orzył 
dzieło pod względem  techniki orkiestralnej 
poprawne, tylko, że to dzieło nie ma żadne­
go związku z librettem .... Amatorka kawo­
wego tortu z kremem, urocza swawoluica  
Mizzi z „M iłostek", śpiewa jak Izolda! N eu­
mann popełnił zresztą ten błąd najcięższy, 
że „M iłostek" nie przerobił, nie przykroił, 
nie skrócił. Każdy frazes dyalogu Schnitzle­
ra podłożony został pod pompatyczną, na- 
wskroś m odernistyczną muzykę, co wywołuje 
często efekty wprost śm ieszne, a w łaściw ie  
nieznośne. Proszę sobie tylko wyobrazić ta­
kie frazy : „Byłam dzisiaj w Josefstadzie !“, 
albo „Gdzież jest twój korkociąg?", albo „Pój­
dziesz dzisiaj do Orfeum", ubrane w formy 
muzyki „Elektry", czy „Salotne".

Krytyka tutejsza przyznała tejże m uzy­
ce niejedną zaletę, a jej autorowi w iele u- 
m iejętności i wprawy. A le tu nie wystarcza  
sama um iejętność, tu trzeba być czemś w ię­
cej, aniżeli poprawnym kapelm istrzem.... T yl­
ko muzyk-poeta, tylko jakiś drugi Puccini 
m ógł sprostać temu zadaniu; Franciszek  
Neum ann nie jest zaś ani poetą, ani Pucci­
nim i dlatego stw orzył rzecz już w zasadzie 
chybioną i lichą.

Libretta sprawiają w ogóle w iele trosk 
kompozytorom. Nakładcy ofiarowują n. p. kró­
lew skie honorarya za dowcipny, żywy, w eso­
ły  tekst operetki, a otrzymują tylko rnate- 
ryał na paszkwile lub melodramaty. Dzisiaj 
nie kompozytor lecz librecista, jest w cenie, 
bo wszystkim  znudziły się już płaczliw e hi- 
storye a la „Ewa" etconsortes! Lecz o śm iech  
jest w idocznie coraz trudniej. W przybytkach 
podkasanej n iegdyś Muzy rozpanoszył się 
muzyczny melodramat i ani rusz go ztamtąd 
wyrugować! Pokładano w ielkie nadzieje w 
Juliuszu Bauerze, autorze libretta „Biednego  
Jonatana", lecz i Bauer w łaściw ie zawiódł. 
Jego najnowszy tekst do operetki Ottenhei- 
mera p. t. „Biedny Milioner" jest znów ra­
czej wodewilem , czy nawet sztuką obyczajo­

wą, aniżeli operetką. „Biednego Milionera" 
możnaby śm iało grać bez podłoża muzyczne­
go w którymkolwiek z teatrów komedyowrych  
i zdobyłoby się ten sam, co prawda dość 
nikły, rezultat artystyczny.

Treść da się opowiedzieć w kilku s ło ­
wach : Bogaty piwowar Stoss pragnie pod 
starość zażyć rozkoszy wielkopańskiego ży­
cia. W  modnych kąpielach nadmorskich po­
znaje „wielki świat", który w rzeczywistości 
jest półśw iatkiem  podejrzanych arystokratek, 
wydrwigroszów i trzeciorzędnych „gwiazd" 
teatralnych. Stoss używa jak ryba w wodzie. 
M iliony jego topią się  niby śn ieg  kw ietnio­
wy, lecz łuska spada mu dopiero wtedy z o- 
czu, kiedy rodzony syn oddaje go pod kura­
telę. Skruszony grzesznik wraca nareszcie w 
pielesze domowe, n ie traci jednak fantazyi i 
staje znów przy dawnym  warstacie do robo­
ty. Otwiera piw iarnię i kiedy kurtyna zapa­
da, w iem y już, że w yleczony gruntow nie bo­
hater jest na drodze do zdobycia nowych  
m ilionów.

Akcyę. przeplatają naturalnie drobne 
komplikacye dramatyczne, całość ' zaś ma 
w szystkie znamiona charakterystyczne dobrze 
zbudowanego wodewilu, a n ie operetki.

Muzyka odgrywa w „Biednym  M ilione­
rze" rolę drugorzędną.) Autor jej prochu nie 
w ym yślił, ale tez i tekstu nie popsuł. W kład­
ki jego i piosenki, jak n. p. „Tuchłerl sei 
g’scheitu mają swój wdzięk i swój koloryt.

„Biednego Milionera" trzyma w łaści­
w ie Girardi w roli Stossa. Gra ją poprostu 
wspaniale, jak gdyby dla przekonania, że ta­
lent aktorski b ył mu zawsze m ilszy od kun­
sztu  operetkowego.

Pozostaje jeszcze do zanotowania jedna  
now ość — „Idealna żona" Lehara, wysta­
wiona onegdaj w „Teater an der Wien". 
N ie wiem  tylko, czy godzi się ją nazwać 
„nowością", znamy ją bowiem doskonale z 
„Oarltheatru", gdzie padła srom otnie pod 
firmą „Idealnego małżonka". Lehar wprowa­
dził tylko tę zmianę, że tam był bohaterem  
tenor, tu zaś bohaterką mezzosopran. Z ideal­
nego męża zrobiło się idealną żoną, dokom- 
ponowało dwa walce, dwa m ilutkie gawoty, 
w staw iło kilka aktualnych dowcipów i oto 
mamy „nowość" podlaną sosem  operowym  
a la Strauss, której usłużna reklaiha wróży 
św ietne powodzenie. Ha, zobaczymy....

Alfred Wysocki.

OSTATNIA POCZTA.

* Kom isye parlamentarne Koła autono- 
m istów, Klubu środka i Związku narodowo- 
ludowego zeszły się dnia 24 października c«- 
lem n a r a d  n a d  s y t u a c y ą  polityczną. 
Z zebrania tego wydano następujący komu­
nikat :

a) Oświadczając się za jak najszybszem  
załatw ieniem  reformy wyborczej, domaga­
my się:

1. aby Sejm został zwołany jak naj­
prędzej dla obrad nad tym przedmiotem,

2. aby Sejm załatw ił także budżet, po­
moc finansową z powodu klęsk elem entar­
nych i sprawę pożyczki krajow ej;

b) w sprawie reformy wyborczej osią  
gnięto porozumienie co do głów nych jej za­
sad, a przedstawienie tych zasad Ich Eks. P. 
Nam iestnikowi i P. Marszałkowi - poruczono 
prezesom trzech klubów.

=  Fremdenblatt p isz e : Zwrócono naszą  
uwagę, że gen erał-m ajor C z a p p  brał udział 
w onegdajszem  posiedzeniu subkomitetu że­
glugi n ie jako przedstawiciel M inisterstwa  
wojny, ale jako znawca zawodowy, przydzie­
lony do boku P. M inistra obrony krajowej 
G eorgiego na jego prośbę, celem  udzielania 
inform acyj.

=  W ęg. organ socyalno-dem okratyczny  
Nepssaica, we wczorajszym numerze poran­
nym wzywa robotników stolicy do odbycia  
5 z g r o m a d z e ń  l u d o w y c h  i urządzenia 
d e m o n s t r a c y i .  Szef policyi zakazał w ie­
ców i pochodu.

=  W K a r ł o w i c a c h  zebrał się one­
gdaj s e r b s k i  s y n o d  g r e c k o - o r y e n -  
t a l n y .  Obradowano nad zniknięciem  pa- 
tryarchy Bogdanowicza. Postanowiono o g ło ­
sić wezwanie Bogdanowicza do powrotu w 
ciągu 6 m iesięcy i 6 d n i; po upływ ie tego 
czasu rząd w ęgierski zwoła kongres, który 
dokona wyboru now ego patryarchy.

=  Prelim inarz b u d ż e t u  f r a n c u ­
s k i e g o  na r. 1914 wykazuie w porównaniu  
z r. 1918 podwyżkę wydatków o 800 m ilio­
nów franków. Z kwoty tej przypada na m i­
nisterstw o wojny 475 m ilionów, z tego zaś 
na wyprawę marokkańską 208 m ilionów , na 
zaprowadzenie trzyletniej służby wojskowej 
170, na podwyżkę żołdu 88, na marynarkę 
48 m ilionów.

=  Z Pekinu donoszą, że m iędzy po­
słem  rossyjskim  i chińskim  m inistrem  spraw  
zagranicznych przyszło do porozumienia w 
sprawie treści r o s s y j s k o - c h i ń s k i e j  
u m o w y  c o  d o  M o n g o l i i .

=  W edług depeszy z Meksyku, prezy­
dent H u e r t a  w obecności ciała dyplom aty­
cznego i m inistrów ośw iadczył, iż z swej 
władzy, jako tymczasowego prezydenta nie  
zrobi innego użytku, jak ten, aby przygoto­
wać spokój. W tym celu rozpisze nowe w y­
bory sejm owe i m e m yśli kandydować na 
prezydenta. Ściśle będzie też przestrzegał in ­
teresów i praw obcych poddanych, ale żadne 
państwo obce nie może narzucić Republice 
swej woli, chyba przemocą. Gdyby Stany 
Zjednoczone nie chciały uznać jego wyboru, 
wynikłoby ztąd niebezpieczeństwo zaostrze­
nia się przesilenia m eksykańskiego.

TELEGRAM  GAZETY LWOWSKIEJ
R o z s tr z y g n ię c ie  k o n k u rsu .

K rak ów , 25 października. Sąd konkur­
sowy dla projektu budowy gmachu Akadem ii 
górniczej w Krakowie ukończył sw e czynno­
ści. Z powodu, iż żadna z prac nie odpowia­
dała śc iśle  warunkom program u, sąd nie 
przyznał nagród przewidzianych w warunkach 
konkursu, sumę zaś przeznaczoną na nagrody 
rozdzielił w następujący sposób : 5000 koron 
otrzymał autor pracy pod godłem  „Dwa 
m łoty w wieńcu"; 4000 koron praca pod 
godłem  „Dynamit"; 1800 koron prace pod 
godłem  Simplicissime i Per augusta, ad au­
gusta. Po otwarciu kopert okazało się, że au­
torem pracy pod godłem  „Dwa młoty" jest  
architet Sławomir Odrzywolski z Krakowa z 
współudziałem  architekty Adama Ballen- 
stedta ; autorem pracy „Dynamit" jest arch - 
tekt Jan Zawiejski z K rakow a; autorem pra­
cy Simplicissime Adam Szyszko Bohusz ze 
Lwowa, wreszcie ostatniej pracy Perangusta 
architekt Stanisław  H ochstein, Kraków. — 
Nadto sąd konkursowy zaproponował do za- 
kupna dwie prace pod godłem  „Staszyc" i 
„Szkoła i Muzeum".

U d a ły  lo t .
W ied eń , 25 października. Lotnicy Mul­

ler i W agner, wzniósłszy się wczoraj rano o 
godz. 9 -20 w W iener Neustadt, wylądowali 
po kilku godzinach najpierw w Holiczu na 
Morawach.

Porucznik Szonowski, który wczoraj w 
południe z towarzyszem wzlec-iał w W iener  
Neustadt, w ylądował po 4 godzinach w N o­
wej Sadowię, na W ęgrzech.

K rak ów , 25 października. Lotnicy ka­
pitan M uller i porucznik W agner z W iener 
Neustadt, którzy wczoraj o godz. 9'20 rano 
wznieśli się tam, wylądowali w Krakowie 
wczoraj o 6 wieczorem  na polu wzlotów na 
błoniach rakowickich.

K rak ów , 25 października. A resztow a­
no dwu niebezpiecznych włam ywaczy z Kró­
lestw a, Stefana Chrząszcze w ®  ego i Stani­
sława Adam skiego. Znaleziono przy nich 2 
browmingi, 200 nabojów i narzędzia do w ła­
mania. Przed przybyciom do Krakowa sp eł­
n ili oni w Radomiu dwie większe kradzieże z 
włam aniem . W Krakowie rozrzucali szeroko 
pieniądze.

W ied eń , 25 października. Najj. Pan ze­
zw olił konsulowi, dr. Stanisław ow i M i ł k o w -  
s ki  e mu ,  na objęcie konsulatu w Honkongu.

W iedeń , 25 października. Wiener Ztg. 
ogłasza: P. M inister sprawiedliwości zamia­
nował radcami sądu krajowego w trybuna­
łach I. instancyi: radcę sądu krajowego i na­
czelnika sądu powiatow ego A ntoniego S z p u -  
n a r a  w Kalwaryi, sędziów powiatow ych: 
Mikołaja S t a r o s o 1 s k i e g o w W adowicach 
i Piotra P a t t a k a  w Krakowie dla Krako­
wa, a zastępcę prokuratora Państwa dr. 
W ładysława K i s i e l a  w W adowicach i sę ­
dziego powiatowego i naczelnika sądu Jó­
zefa P i ą t k o w s k i e g o  w Jordanowie, dla 
Rzeszowa; zam ianował sędziów powiatowych  
i naczelników sądów : M ieczysława L a c h e -  
c k i e g  o w Radłowie i dr. Stanisław a W i e r z- 
b i c k i e g o  w7 Chrzanowie, radcami sądu kra­
jowego w ich miejscach słu żb ow ych ; prze­
niósł sędziego powiatowego i naczelnika są­
du A loizego A ntoniego B o j d e c k i e g o  z 
Ropczyc do Przeworska; zam ianował sędzia­
mi powiatowym i i naczelnikam i sądów: sę­
dziego dr. M ichała S z y b a l s k i e g o  w Su­
chej dla Ropczyc, Józefa J u r ę  w Makowie 
dla M ielca; przeniósł sędziego powiatowego  
Leopolda Józefa K l i r a  z Rzeszowa do J a ­
sła; zam ianował sędziami powiatowym i sę­
dzi ów:  dr. Floryana M i ś k ę  w Kalwaryi, 
Stanisław a C h y t r o s i a  w Dębicy, dr. S te­
fana S z cz  a n  i e c k i e g o  w Gorlicach, dr. 
Ernesta T ru s k o l a s  k i e g o  i Eustachego  
G a e r t n e r a  w Podgórzu z pozostawieniem  
w dotychczasowych miejscach służbowych, 
Bronisława E u s t a c h i e w i c z a  w Jaśle dla 
Rzeszowa, Stanisław a F r ą c z k i e w i c z a  z 
okręgu krakowskiego wyższego sądu krajo­
wego dla sądu krajowego w Krakowie, Ta­
deusza G r ó d e c k i e g o  w Kolbuszowej dla 
Tyczyna, W łodzimierza W i n n i c k i e g o  w

Skaw inie dla Krzeszowic; zam ianował sę ­
dziów: Romana P e t r u s z e w i c z a  w Ka­
mionce strum iłowej i Grzegorza M a n u g i e- 
w i c z a  w W yżnicy, sędziami powiatowym i i 
naczelnikam i sądów z pozostawieniem  w tych  
samych m iejscach służbowych, a sędziego w 
okręgu wyższego sądu krajowego w Krako­
wie, dr. Eugeniusza P o d o b i ń s k i e g o ,  za­
stępcą prokuratora Państwa w N o w y m  Sączu.

In sb r u k , 25 października. Hotel „Scho­
lastyka" nad jeziorem  akwisgrańskiem  spa­
lił się dziś w nocy.

K a r ło w ice , 25 października. Synod  
ukończył obrady. Zdjęto pieczęcie z m ie­
szkania zaginionego patryarchy Bogdanowicza 
i rozpoczęto inwentaryzacyę.

S ejm  w ę g ie r sk i.

B u d a p eszt, 25 października. Na po­
czątku dzisiejszego posiedzenia premier hr. 
Tisza odpowiadając na zapytania, oświadczył, 
że dopiero kilka tygodni przed ustąpieniem  
dr. Lukacsa dowiedział się, że wszyscy mó­
wią, iż rząd ma dać koncesyę na publiczne 
kasyno gry na wyspie Małgorzaty. Natych­
miast udał się do dr. Lukacsa, ale nie za­
stał go i później też go nie widywał. Z tego  
powodu listow nie, a dopiero potern ustnie 
doniósł mu, że bardzo go prosi, aby sprawę 
rozważył, albowiem  utworzenie banku gry  
m ogłoby m ieć złe następstwa. Uważa konce- 
syonowanie banku gry za rzecz niebezpie­
czną. To jest wszystko, co o tej sprawie w ie­
dział aż do swej nominacyi.

Mówca bierze następnie sekretarza stanu  
Jeszeńskyego w obronę przed podejrzeniami, 
skierowanem i przeciw niemu. Oświadcza, że 
dr. Lukacs w dniu, w którym hr. Tisza udał 
się celem złożenia przysięgi do Wiednia, na­
desłał do m inisterstwa spraw wewnętrznych  
statuty banku gry do zatwierdzenia. Po kilku 
dniach hr. Tisza zawiadom ił dr. Lukacsa, że 
statutów tych nie zatwierdzi. Dowiedziawszy  
się, że koncesyonaryusze ofiarowali 1 ,400.000  
koron na cele partyi, zawiadom ił ich, że te 
pieniądze mogą sobie odebrać. Było to jeszcze 
13 czerwca, a skoro oni do dziś pieniędzy  
nie odebrali i występują z różnemi preten- 
syam i, a nawet groźbami, nie będzie się  
z nimi w żadne dalsze pertraktacye wdawał. 
Hr. Tisza następnie przyznał, że brał udział 
w organizacyi i agitacyi partyi pracy, jednak  
do spraw adm inistracyjnych nie m ieszał się, 
i nie był członkiem  komitetu wykonawczego  
(Oklaski).

B en eszów , 25 października. Cesarz W il­
helm i Najd. Arcyks. Franciszek Ferdynand  
odbyli wczoraj po wieczerzy cercie. Dziś rano 
wyjechali na łowy; wraz z nimi księżna Zo­
fia H ohenberg.

B e r lin , 25 października. Londyńskie 
doniesienie o odstąpieniu wyspy Zanzibar 
Niemcom, jest nieprawdziwe.

P e te r sb u r g , 25 października. Na ko­
niec października zwołano tu powszechny  
kongres delegatów kolejowych. Na porządku 
dziennym  zniesienie w szystkich taryf wywo­
zowych na naftę; zniżenie taryf przewozo­
wych dla nafty od portów Górnej W ołgi do 
Petersburga; zniżenie taryf eksportowych  
dla nafty i oleju skalnego; rewizya obecnych  
taryf transportowych od nafty od Petrowska  
i portów nad W ołgą do Petersburga.

N ow y J o rk , 25 października. Z M eksy­
ku telegrafują, że rozpowszechniona zagra­
nicą wiadomość, jakoby prez. Huerta uwięził 
wszystkie osoby z swego najbliższego otocze­
nia, jest nieprawdziwa.

S a lo n ik i, 25 października. Bułgarskie 
wojsko obsadziło wczoraj Xanti.

T elegrafow any  k u rs  w iedeński.
W iedeń , 25 października 1913. Zamknię­

cie g ie łdy  (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto­
w ego 62L 50, A kcye w ęgierskiego Zakładu 
kredytowego 817-50, A kcye Anglobauku  
337-— , Akcye Gnionbanku 5 8 7 -— , A kcye 
Landerbanku 514- — , Akcye Baakvereinu  
513-— , Akcye Bodencredit 11 7 D — , Akcye 
galicyjskiego Banku hiootecznego 6 2 L — , 
Akcye kolei państwowych 691-— , Akcye 
kolei Południowej 11D 75, A kcye kolei El- 
b e th a l— •— , Akcye kolei Północnej 481 0 '— , 
Akcye kolei czerniowieckiej 498-— , Akcyp 
A lpiny 832-50, A kcye Rima Muranyi 680-50, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2965 — . 
Akcye Fabryki broni 1009 50, Akcye Ture­
ckie tytoniow e 350-25, A kcye Galicyisko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 1020-— , 
Obligacye węgierskiej indem nizacyi — •— . 
Renta majowa 80-85, Austryacka Renta ko­
ronowa 8L 35 , W ęgierska renta koronowa 
8 0 ‘75, 56-letn ie L isty Towarzystwa kredyto­
wego ziem skiego 8 0 -10, 4 prc. L isty  Banku 
hipotecznego 82'75, 4 i pół prc. L isty Ban­
ku hipotecznego 9 0 5 0 .

Odpowiedzialny redaktor:

A d a m  K r e c h o w i e c b i .
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Sporządzone 
w ed łu g  now oczesnych  

w ym agań nauki o hygienie  
i p ielęgnow aniu  skóry.
Wszędzie do nabycia.

N A D E S Ł A N E .

P o l s k i e  T o w a r z y s t w o

KINETOFONU EDISONA
stwierdza, że reklamowane kinematograficzne filmy 
„mówiące" i „śpiewające" jako to M e s t e r a  i 

G a u m o n ta

nie mają nic wspólnego z 
KINETOFONEM EDISONA

ktorego przedstawienia z powodu wielkich przygoto­
wań rozpoczną się we Lwowie i w Krakowie dopiero 

w połowie listopada b. r.
Ogłoszone przez „Wiedeńską Giełdę Kinema­

tograficzną" warunki nabycia aparatów Kinetofonu 
Edisona polegają na dowolnych i mylnych kombi- 
nacyach.

Reflektanci na aparaty Kinetofonu Edisona 
w biurze podpisanego Towarzystwa (U l . C h o r ą ż -  
c z y z n y  7 , I. P ię t r o ) .

Lwów, d. 23 października 1913 r.
P o lsk ie  T ow arzystw o K ine to fonu  E disona 

Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością.

Dr. K. Podlewski
s p e c y a l i s t a  choróSa s k ó r n y c h  I w e n e ­
r y c z n y c h  ordynuje dla kobiet i mężczyzn eć 

1 1 -1 2  i od 3—5

uL Zimorowicza 5 (naprzeciw „Sokoła").

Skład fortepianów prof. F. NEUHAUSERA 
i Ski., w e  L w o w ie , 

___________________________ .u l .  B a to r e g o  1. I I
poleca wielui wybór fortepianów, p ian in  i fisharmo­
niom z pierwszorzędnych fabryk krajowych i zagra ­
nicznych. Dogodne warunki  spłaty. W ynajm prze­
granych instrumentów.

Jan Janusiewicz
egz. m asażysta

wykonuje w szelkie m asaże najnowszej me­
tody, j. k. wcierki, zabiegi wodo - lecznicze, 
opatrunki chirurgiczne i pielęgniarz chorych. 

Stawia bańki i pijawki.

Lwów, ul. św. A ntoniego 1. 1, parter.

Fryzyerka 
MAEYA LEOHC

poleca P. T. Paniom swe usługi 

u lica  Ł y c z a k o w sk a  1. 513.

Świeżo opuśc iła  p rasę

Księga Pamiątkowa
Ku uczczeniu setnej rocznicy urodzin

Zygmunta K rasińskiego
ze słowem wstępnem Ignacego  D em bow skiego.

Układ przeprowadził W iktor Halin.
We Lwowie 1912. Nakładem c. k. Rady szkolnej 
Kraj. Gubrynowiez i Syn. Trzy duże tomy 8-vo, za­
wierające przeszło 120 arkuszy druku. Do nabycia 

we wszystkich księgarniach. Cena 15 koron. 

Czysty dochód na rzecz Towarzystwa literackiego im. 
Adama Mickiewicza we Lwowie.

PoiscsuBtuj© a lą  k u p n a

starych MEBLI mahoniowych
u le  w  d o b r y m  s t a n i e .

Z głoszen ia  pod „MEBLE“ .
B iu ro  og łoszeń , U l. Ja g ie llo ń sk a  1. 3.

Bracia Tercyarze
i  Przytulisku ubogie!) brata Alberta

we Lwowie, ul. Kleparewaka 15, 
w ykonu ją w szelk ie  nap raw y  m ebli g ię ty c h ; w y­
ra b ia ją  łóżka  sk ład an e , s ło m ian k i. Ceny u m ia r­
kow ane. Na żądanie  zab ie ra ją  m eble do n ap ra ­

wy — nap raw io n e  od sy ła ją .

Przyjechali do Lwowa
dnia 25 października 1913.

H otel Żorża. Pp.: H. hr. Konarski z 
Grochowic, P . bar. H eydel z Berem ian, L. 
Karczewski z Horodyszcza, W. Stojowski z 
Buczacza, W. Ustrzycki z Jarosławia, A. Gła- 
żewski z Chmielowej, J. W olfarth z Kurzan.

C E N N I K  

IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 25 października 1913.

Waluta koronowa 
płaeą iadają

I .  Akcye za sz tu k ę .
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 618-— 626-—
Banku galic. dla handlu i przem.

po 200 zł.................................  390'— 398"—
Kolei Lwów-Czerniowee-J assy po

200 zł. w. a. w srebrze . 500 — 508-—
Fabryki wagonów w Sanoku po

500 koron . . . . . .  512-— 520-—
II. Listy zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieżąeego)
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował z 10 pr. prem.
Banku hip. gal. 41/, pr. w. a. los

w 50 1......................................  90’—
Banku hip. gal. 4 pre. w. a. los

w 60 1....................................... 8150
Banku k rą j.4 l /8 pr. w. a. los w 511. 91-50
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1. 8210
Banku gal. ziem. kred 41/* pr. 601. 91-50
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 41/, pr. 60 1. . 90 —
Zemelny Bank hipoteczny Lwów . 91-30
’) Tow. kredyt, galic. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . . 96-—
Tow. kredyt, gal. ziem. 4 prc. los

w 411/, 1................................... 88-—
l) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1...............................  80-30
Tow. kred. gal. ziem. 4*/s los. 52 1. 91-30

III. O blig l za 100 k o ro n .
(bez kuponu bieżąeego)

Galie. fund. propin. 4 pr. . . .
Buków. fund. propin. 5 pr. . .
Komun. Banku kraj. 41/, pr. (3 em.)
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.)
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. .
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 

„ „ 4 pr. z r. 1908
*) „ m iasta Lwowa 4 pr. . .

n 4 Pr- • ■
„ „ Krakowa . . .

IY. Monety.
Dukat c e s a r s k i ................................
20 franków ka.....................................
100 rubli rossyjskieh srebrnych .
100 „ „ papierowych
100 marek niemieckich . . . .

90-70

82-20
92-20
82-80
92-20

90-70
9 2 -

8 1 - -
9 2 - -

96-60 97-30

90— 90-70
80— so-^o
80— 80-70
83— 83-70
80— 80-70
79— 79-70
80-50 81-20
81-70 —'—

11-39 11-48
19-12 19-26

252— 254—
254— 2 5 5 --
117-60 118-10

*) Kupony opłacają ‘///o  podatek rentowy. 
*) Kupony opłacają 2°/o podatek rentowy.

Kurs g ie łdy  w iedeńskiej.
dnia 23 października 1913.

A. Ogólny d łu g  p ań stw a . płacą żądają

Jednolity dług pańswa w hanknot.
m a j-listo p a d ..................................... 80-85 81-05
styczeń-lipiec..................................... 80-85 81-05

Jednolity dług państwa w srebrze
lu ty -sierp ień .....................................  84-10 84-30
kw iecień-październik.....................  84-25 84-45
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre 1585 — 16i5-— 
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. . . 435-— 445-—
„ „ 1864 po 100 zł........................  6 9 4 --  7 0 6 --
„ „ 1864 po 50 zł.........................  3 5 2 -- 3 6 2 --

B . D łng  p aństw a  (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr................................... 104.75 104-95

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 pr. . . . . . . . .  81-35 81-55

C, O bligacye ko le jow e.

_A1. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 81-65 82-65
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 101-25 102-25 
Kol. fjesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5l/4 pr....................................  103-70 104-70
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk,

(ostempl. akcye)...............................  80-90 81-90
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 pr...................  80-75 81-*5
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5*/i pr- (ostempl. akeyo) . . . .  422-— 424-—

O bligacye’ p ie rw szeństw a  (kolejowe).
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 100-50 —■—

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . 115'— —•—
Kol. czeskiej zach. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pr......................................  83-25 84-25
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za

400 kor. 4 pr.....................................  82-75 83-75
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 pr..............................................  80-25 81-—
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z r. 1886, 4 pre. . . . . . .  92-75 93 75
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1887, i  pre. (ar.) . . . .  92-15 93-15
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 pre................................. 9185 92 85
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1888, 4 pre...............................  86-— 87- —
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1891, 4 pre...............................  88-— 89- —
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1898, 4 prc................................. 90-50 91-50
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1904, 4 p r e , ............. 84-— 85-—
Kol. galie. Karola Ludwika 4 pre. 82-25 83 25

żądają

8 0 - -  81-

Koronowa waluta. płacą
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z roku

1894 4 pr............................................
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 pr. . , . . . 104-— 105-—

D„ D łu g  p aństw a  (krajów korony węgierskiej)
Węg. złota renta 4 pr.............................. 115-70 116-10

„ „ w wal. kor. 4 pr. 80 75 80-95
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 459-— 489'—
„ „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 2 2 4 --  2 3 4 --
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 prc. . . 287-— 297-—

E. O bligacye Indem nizacyjne.
Węgier za 100 zł, 4 prc........................  80-70 81-70
Kroacyi i S ł a w o n i i ..........................

F . Inne  pub liczne  pożyczk i.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 99-60 100 60
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 pre................................. 83-60 84-60
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pre. . 82-15 83-15
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 pre. 96 25 97-25
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 prc......................................................... 78-50 79-50
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 prc. . 108-50 116-50 
Tureckie obi. prem. koi. za 400 fr .. 226-50 229 50

6 .  L isty  z a s ta ń n e . Oblig. hipot, i listy dłużne 
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem. z r. 1880 3 pr. 279-— 289’— 
„ „ 1889 3 pr. 2 4 6 -- 256—

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
, przemysłu 41/a p-e. 60 1. . . .  90-75 91-75
Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr. 98-75 99-75
Gal. Tow. kr. ziem. 4 pr. los 56 1, 80-30 81-30

„ „ „ „ 4 pr. los 41 1, 88-— 89—
„ „ „ „ 4 pr. starsze . 96-20 97-20
„ „ „ „ 4‘/a pr. 52 let. 91-50 92'5o

Banku gal. ziem. kred. 4*/s pr. 60 i. 91-50 92-50
Gal. ake. b. hip. 10 pr. pr. los. 4V» pr. 90-50 91‘50
„ „ „ „ los. 50 1. 41/a pr, , 90-50 91-50

„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . . 82-— 83—
Banku kraj. dla Galicyi iLodomeryi 

4W pr. 51 % lat zwrotne , , . 91-25 92‘25
Banku krajowego oblig. komun. 3

emisya 42 lat 4 ‘/g pr.............................90-— 91-—
Banku kr. obi. kol. żel. 571/, 1. 4 pr. 80-— 81 —
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . . 86-20 87-20

„ „ 50 latw.k. 4 pr. 87-10 88-10

H . O bligacye z p raw em  p ie rw szeń stw a
za 100 zł. nom.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 złr...........................................  75-65 76-65

Kolej Lwów-Czerniowce z r, 1884 za
200 złr. 4 prc..................................... 81-80 82 80

Węg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr.
5 pre........................................... . — —  —•—

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400
i 10.000 m. 4 pre. z r. 1882 . . 110-— 111—

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
z r. 1886 4 pre . . . . . .  109—  110—

Koronowa waluta, płacą żąds,.ą
I .  Losy (za sztukę).

Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 26-— 30 —
Zakł. kred. dla handi. i przem. 100 złr. 473-— 483 —
Ciary 40 złr. m. k................................ ..........
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 64-50 68 50
Czerwonego Krzyża austr.’ Tow. 10 złr. 51-25 55-25

węg. Tow. 5 złr. 30-50 34-50
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr. 96'— —

J .  Akcye B anków  (za sztukę),
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . , . 338 25 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr, 392—  
Peszt. Banku handlu i przem. . . 3700—  
Zakł. kred. dla handlu 400 kor. . . 622 25 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 818-50 
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 735—
Gal. banku hip. 200 złr....................... 620—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 515-75 

„ Austro-węg. 1400 kor. . . . 2062—  
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 587—  

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 267—  
Ziynostenska t anka 100 złr. . , , 264—

339-25
396—

3720—
623-25
819-50
740—
622—
516-75

2072—
588—
268—
265—

K. Akcye p rzed s ięb io rstw  tra n sp o rto w y c h .
Buków, kolei lok. ?ke. pierw. 200 złr. 435-— 440—  

„ „ a *e. zakład. 200 złr. 425—  430—
Austr.Tow.źegl.naDunaju-SOOzł.mk. 1240—  1250—  
Kolei półn. Ces. Ferd.,1000 złr. mk. . 4800—  4820—  

„ Lwów-Bełzec(ake.pierw.)200zł. 365-— 368—  
„ Lwów-Czerniowee-Jassy200zł. 500—  502—  
„ Lwów-Kleparów-Jaworow lokal.

400 kor................................. , , 300 - 310—

L . Akcye p rzed s ięb io rs tw  p rzem ysłow ych .
Austr. Tow. górnicze A ipina 100 złr. 833 75 834-74 
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 2952-— 2972—  
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 904—  9 Ot—  
Trifaii. Tow. kop. węgla 70 złr. . . 319- -  321—  
Galic. karpac. naft. Tow. 500 kor. . 1010—  1018—
Schodnicy 500 kor................................. 486'— 490-50
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków . 350- -  352—

M. W eksle.
Niemieckie B ank i.......................... 117'7772 118-___
Włoskie B a n k i............................... 94-45 94.50
Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. . 24-1174 24-J51/.
Paryż za 100 franków . . . .  95-377,, 95527 ,
Petersburg za 100 rubli 41/, pre, 2-54-— 254 75
Szwajcarskie Banki . . . . .  95-171/, 95-327,

N. W a l u t y .
Dukat c e sa rsk i.......................... ..... 11-44 11-49
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta . — —  —■—
20-frankówka .  .....................19-10 19-13
2 0 -m a r k ó w k a ................................ 23-59 23-65
Rossyjski półimperyał . . . .  —■— —■__
Niem. banknoty za 100 marek . 117 777, 117 971/, 
Włoskie banknoty za 100 lir . . 94-40 94-60
f i u b l e ...............................................  254-121,, 255-127,

Licytacye.
L. IX. b. 280/2 1914 (14940  3 - 3 )

O b w i e s z c z e n i e .
W celu oddania w przedsiębiorstwo 

dostawy szutru na gościńce państwowe w 
stryjskim  okręgu budowniczym w latach 
1 9 1 4 — 1916, odbędzie się dnia i 8 listopada 
1913 w c. k. Starostw ie w Stryju licytacya  
ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w r. 1914 do­
stawić się majacego wynoszą:

za 6970 m .3 39.460 kor. 80 hal.
Ogólne i szczegółow e warunki, prze­

gląd dostawić się mającego szutru i wzór 
oferty przejrzane być mogą w  godzinach  
urzędowych w w ym ienionem  c. k. Starostw ie, 
gdzie także w wyż oznaczonym dniu najpó­
źniej do godziny 12 w  południe wnoszone 
być mają oferty, sporządzone na blankietach  
urzędowych, których Starostwo bezpłatnie 
udzieli, a zaopotrzone marką stem plową na 
1 kor. i we wadyum wynoszące 5 prc. kwoty 
fiskalnej z wyrażaniem  cen jednostkow ych  
nietylko cyframi ale i literam i.

Oferent w in ien  na blankiecie we w ła- 
ściwem  m iejscu podać nazwę kam ieniołom u  
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostko­
wą bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
datę i podpisać ofertę im ieniem  i nazwi­
skiem.

Oferty nie dotyczące w yłącznie rozwozu 
m ateryału dostarczonego koleją z poszczegól­
nych stacyi kolejowych po gościńcu i pla­
cach składowych, szlichtowania i w zględnie 
tłuczenia wnoszone być mają na każdy 
kam ieniołom  lub szutrowisko osobno, jeże­
liby zaś oferta obejmowała kilka kamienio­
łom ów lub szutrowisk, wtedy podać w niej 
należy ceny jednostkow e dla każdego kam ie­
niołom u lub szutrowiska osobno, albowiem  
zatwierdzenie ofert nastąpi bezwarunkowo 
w edług poszczególnych kam ieniołom ów lub 
szutrowisk.

Tożsamo dotyczy ofert co do samego 
rozwozu z tą różnicą, że należy je  w nosić 
dla każdej stacyi kolejowej osobno.

R ozstrzygnięcie o wyniku licytacyi za­
strzega się c. k. N am iestnictwu.

Oferty n ie sporządzone na blankietach  
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek

dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
m isyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po term inie licytacyi n ie będą oferty 
przyjmowane.

Lwów, dnia 16 października 1913.
Z c. k. N am iestnictwa.

Do L. Nam. VIII. c. 887/3  _ (14854  3 - 3 )  
O b w i e s z c z e n i e .

Celem zabezpieczenia dostawy kamienia  
łam anego do wykonania zarzutów- na rzece 
Sanie pod Skowierzynem  - Żabnem - Radomy­
ślem  w km. od 12-00 do 6 124 w latach  
1913, 1914, i 1915 odbędzie się dnia 5 listo ­
pada 1913 o godzinie 12-tej w południe (czas 
kolejowy) rozprawa ofertowa w c. k. Kiero­
w nictw ie regulacyi dolnego Sanu w Nisku.

Ilość w powyższym  czasie wykonać 
sie majacych narzutów kam iennych wynosi 
13.000 m 3.

Pow yż podana objętość robót kamien­
nych wartości fiskalnej około 120.000 kor. 
ma być wykonana częściowo w term inach  
oznaczonych przez c. k. Kierownictwo budo­
wy regulacyi Sanu w Nisku i może być

w razie zw iększenia lub zm niejszenia zapo­
trzebowania o 20 prc. zwiększoną lub zm niej­
szoną, przedsiębiorca jednak wrazie zw iększe­
nia robót nie może żądać wyższej ceny za 
m ateryały w większej ilości wykonane, ani 
też rościć sobie jakichkolwiek ‘ pretensyj do 
Skarbu państwa wrazie zm niejszenia robót.

Warunki robót kam iennych i wykaz 
cen jednostkowych przejrzeć można w godzi­
nach urzędowych w w ym ienionem  c. k. Kie­
row nictw ie budowy, gdzie także do godziny  
12-tej w południe oznaczonego na rozprawę 
dnia, mają być wnoszone oferty, sporządzo­
ne śc iśle  w edług przepisanego wzoru zao­
patrzone znaczkiem stem plowym  na 1 K.
i w wadyum w kwocie 4000 K. w gotówce  
lub pupilarnych papierach wartościowych, 
obliczonych w edług kursu z dnia poprze­
dniego.

W  ofercie, sporządzonej w edług poniżej 
podanego wzoru, ma być podany jednolity  
opust z cen fiskalnych dla całej dostawy 
wyrażony cyframi i słowam i.

Oferty, w niesione po godzinie 12-tej 
oznaczonego dnia, n ie będą przyjęte, oferty  
zaś oddane w innym  urzędzie, albo nieza-
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opatrzone znaczkiem stem plowym  lub w wa- 
dyum, niesporządzone ściśle  w sposób prze­
pisany. opiewające na częściow ą' dostawę, 
wyrażające różnoraki opust z Jen fiskalnych  
dla różnych m ateryalów lub zaopatrzone do­
piskami n ie będą uwzględnione.

Z c. k. N am iestnictwa.
Lwów, dnia 17 października 1918.

Za c. k. N am iestnika: 
Blum w. r.

(W zór oferty).

Oferta.
Mocą któLej ja (m y) niżej podpisany (ni) 

obowiązuję (m y) się w latach 1918, 1914 i 
191-5 dostarczyć w term inach przez c. k. 
Kierownictwo budowy regulacyi Sanu w Ni- 
sku oznaczonych wykonać narzuty kam ienne 
na Sanie pod" Skowierzynem  - Ż abnem -B ado- 
m yślein w km. od 12 ‘000 do 6 -124 w ilości 
i pod warunkami podanymi w obwieszczeniu
za o p u s t e m  (C1 frami
i słow am i) odsetek z cen fiskalnych.

Warunki licytacyjne znane mi (nam ) 
są dokładnie i poddaję (m y) się takowym  
bez żadnego zastrzeżenia.

Jako wadyurn składam (m y) . . . .

W ........................ d n i a ............................1913.
(Podpis i m iejsce zam ieszkania.)

(14944 2 - 3 )  
Sądowa hala aukcyjna we Lwowie

ul. Podlew skiego 1. 6.
Godziny urzędowe i tylko w dnie powszednie) 
od 8 do 12 przed południem  i od 2 do 6 
po południu, w soboty zaś od 3-ciej do 8-mej 

wieczorem.
L I C Y T A C Y Ę :

a) w hali sądowej :
Wtorek, dnia 28 października 1913 od go­

dziny od 9 do 12 przed południem : 
rozmaite sprzęty i m eble domowe.

Środa, dnia 29 października 1913, od godz. 9 
do 12 przed p ołud niem : rozmaite sprzęty 
domowe i meble.

Czwartek, dnia 30 października 1913 od go­
dziny 9 do 12 przed południem  : roz­
m aite sprzęty i m eble domowe, gram o­
fon, konfekeya damska, m aszyny dru­
karskie.

Piątek, dnia 31 października 1913 od godzi­
ny 9 do 12 przed południem : rozmaite 
m eble i sprzęty domowe, kasa ognio  
trwała, fortepian, pianino automatyczne, 
kasa „National".

b) Po za sądową halą: 
Poniedziałek, dnia 27 października 1913 o go ­

dzinie 9 przed południem :
a) przy ul. Ogórkowej 1 4 :  deski;
b) Pasaż M ikolascha: meble;
c) ul. Krukowska 1. 26: szafy, lady sk le­

powe, 60 paczek herbaty;
W torek, dnia 28 października 1913 o godzi­

n ie 9 przed połud niem :
a) przy ulicy Zamarstynowskiej 1. 36: ka­

sa ogniotrw ała;
b) przy ulicy B ielow skiego 1. 6 i Zielona

1. 50 : wozy na m eble, winda, paki i 
k o n ie ;

c) przy ulicy Pod Dębem  1. 1 2 : warstaty 
stolarskie i deski.

Środa, dnia 29 października 1913 o godzinie 
9 przed południem :

a) przy ulicy Szpitalnej 1, 34 : dwa konie, 
dorożka, szafa i m aszyna do szycia  
„Singera";

b) przy u licy Sadownickiej 1. 56: maszyna 
do pisania, m eble motory elektryczne, 
maszyna do m ycia flaszek, kotły, gn io­
townik, młynki;

c) przy ulicy Kazimierzowskiej 1. 16 : piece 
żelazne.
Sprzedać się  mające przedmioty mogą 

być oglądane w sądowej hali aukcyjnej, oraz 
na m iejscu przechowania przed lieytacyą.

Sądowa hala aukcyjna.
Lwów, dnia 22 października 1913.

L. cz. E. 1861/13  (8 ) (14988  2 - 3 )
Edykt licytacyjny  

oraz w ezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na w niosek Judy Greismana, kupca w 

Leżaj-ku, odbędzie się dnia 28 października 
1913 o godzinie 10 przed południem  w biu­
rze Nr., 5 licytacya całej realoośei lw h. 213 
ks. gr. Dornbach.

Cena szacunkowa 6040 kor.
Najniższa oferta wynosi 4026 kor. 66 h
Poniżej najniższej oferty sprzedaż m e  

nastąpi.
C. k, Sąd powiatowy, Oddział IV.
Leżajsk, dnia 11 września 1913.

L. cz. E . 672/13  (16) i E . 3630/11 (27)
(14214)

Edykt licytacyjny.
Dnia 25 listopada 1913 o godzinie 10 

przed południem  odbędzie się  w sądzie tutej­
szym  w  biurze Nr. 6, lic y ta cy a :

1. realności obj. lwh. 1908 ks, gr. gm. 
Gródek Jag ie lloń sk i, stanowiącej realność

miejską, w skład której wchodzi czynszowy  
dom jednopiętrowy murowany,

2. realności objętej lwh. 797 ks. gr, 
gm. Kiernica, stanowiącej realność w bjską, 
składającej się z chaty, stodoły, z parceli bu­
dowlanej i gruntu ornego o łącznym  obsza­
rze 3 ha. 53 ar. 55 m 2.

Cena szacunkowa: 
ad 1. — 14.105 kor., 
ad 2. — 5,600 kor.
Nainiższa cena niżej której sprzedaż 

nie przyjdzie do skutku w ynosi:
ad 1. kwotę 9403 kor. 41 hal., 
ad 2. kwotę 3734 kor.
Warunki licytacyjne i inne odnośne 

dokumenta prz jrzeć można w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 6.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
lL ytarya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić w sądz;e nąjp źniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym  przed rozpoczęciem  
licytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchom ości n ie m iałyby już zna­
czenia.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu sądu n i­
żej wym ienionego i n ie wskażą temuż sądo­
wi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gródek Jagiell., 2 października 1913.

jed yn ie przez ogłoszen ie na tablicy sądowej, 
jeś li n ie mieszkają w okręgu tego sądu i 
wshażą mu pełnom ocnika do doręczeń w sie­
dzibie sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhajce, dnia 6 października 1913.

L. cz. E . 851/13  (7 ) (14462)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie M ichała Nasinnyka, zastą­
pionego przez adw dr. Zygmunta F ich- 
mana w Lisku, odbędzie się  dnia 26 listo­
pada 1913 o godzinie 10, przed południem  
w sądzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 3 
w Ba'igrodzie licytacya realności lwh. 82  
ks, gr, gm. Łopienka, obejmującej grunta ró­
żnej kultury, wraz z przynależnościam i, skła­
daj ąeem i się z konia, 3 krów i narzędzi rol­
niczych.

Nieruchom ość ta w ystawiona na liey- 
taeyę jest oceniona na 1945 kor., przynale­
żności zaś na 800 kor.

Najm ższa cena w ynosi 1830 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.j, może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wym ienionym , w biurze 
Nr. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości nie 
m ogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchom ości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych wydarzeniach tego  
postępowania licytacyjnego jedynie przrr 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli n ie m‘ę- 
szkają w okręgu sądu niżej w ym ienionego i 
nie wskażą temuż sądowi pełnom ocnika dla 
doręczeń, w siedzibie sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Baligród, dnia 30 września 1913.

L. cz. E . 5862 /12  (14) (14644)
Edykt licytacyjny

Na żądanie W andy Gąsiorowskiej w 
Brzuchowicach, zastąpionej przez adw. dr. 
F eliksa Godowskiego w Szczercu, odbędzie 
się dnia 25-go listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym w biurze Nr. 4 (II. p iętm ) licytacya  
całej realności obj. lwh. 200 gm. Podhajce, 
wraz z przynależnościam i, składającem i się  
z urządzenia fabrycznego.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 52.707 kor., przynależności 
zaś na 25.506 kor.

Najniższa cena w ynosi 39 .106 kor, 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki łicytacyjue i odnoszące się  do 
tych nieruchom ości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio  
nym, w biurze Nr. 3 II.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej neruchom o- 
śei n ie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Osoby, dla których jakie prawa albo 
ciężary powyższej nieruchom ości bądź obec­
n ie już są wpisane, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadom i się  o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania

L. cz. E. 3910/12 (14913)
Edykt licytacyjny.

Na żądań e Ozyasza Kuglera odbędzie 
się  dnia 20-go listopada 1913 o godzinie 9 
irzed południem w sadzie niżej wym ienio­

nym w  sali Nr. I., w Sniatynie licy tacya :
1. realności obj. lwh. 941 ks, gr. gm. 

rat. Karłów, składającej się z pg. lk, 2320,
2. realności obj. lw h. i2 4 6  ks. gr. gm. 

rat. Karłów, składającej się  z pg. lk. 1696,
Ni.= ruchomości w ystawm ne na licytacyę  

są ocenione a to:
ad 1. na 1200 kor., 
ad 2. na 1612 kor.
Najniższa cena w ynosi: 
ad 1. — 800 kor., 
ad 2. -  1074 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się ninięj- 

szem zatwierdza i odnoszące się  do tych  
nieruchom ości dokumenta, (w yciąg tabularny, 
w yciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
w ym ienionym  w biurze Nr. 9.

Takie prawa wobec których niniejsza  
ieytacya byłaby niedopuszczalną, należy  

zgłosić w sądzie najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym  przed rozpoczę­
ciem  licytacyi, inaczej n ie m iałyby one już 
znaczenia co do samej nieruchom ości.

Te osoby, dla którycn jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchom ościach  
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie, na ta­
blicy sądowej, jeśli n ie mieszkają w OKręgu 
sądu niżej w ym ienionego i n ie wskażą te­
muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w 
siedzib ie sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sn atyn, dnia 21 września 1913.

L. cz. E . 1776/13 (10 ) (14465)
Edykt licytacyjny.

Dnia 20-go listopada 1913 o godzinie 
11*15 przed południem , odbędzie się  w sądzie 
niżej w ym ienionym , w biurze Oddziału VI. 
1 cytacya połowy realności lwh. 366 gm iny 
Bóbrka, składającej się z murowanego b la .h ą  
krytego domu parterowego o 2 izbach, ku­
chni, sieni, murowanej z kami nia gontam i 
krytej stajni, budowanej z drzewa w połowie 
dachówką w połow ie zaś słom ą krytej sto­
doły, gruntów ornych, łąk, ogrodów, pastwisk  
i parcel lasowych, łącznego obszaru 5 ha 
30 ar. 41 m 2.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 7300 kor.

Najniższa cena w ynosi 4866 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się  niniejszem  
ustala i odnoszące się  do tej nieruchom ości 
dokumenta (w yciąg tabularny, w yciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod 
czas godzin urzędowych w sadzie niżej w y­
m ienionym  w biurze Oddz. VI

Takie prawa, w obec których n i­
niejsza licytacya byłaby niedopuszczalną, nale­
ży zg łosić  w sądzie najpóźniej przy wyzna­
czonym term inie licytacyjnym  przed rozpo­
częciem licytacyi, inaczej pretensye tego ro­
dzaju co do samej nieruchom ości nie m ogłyby  
być ze skutkiem podnoszone.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Bóbrka, dnia 9 października 1913.

L. cz. E . 577 /13  113) (14298)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jana Pszczółki syna w M ię­
dzybrodziu kobiernickiem , odbędzie się dnia 
22 listopada 1913 o godzinie 9 przed połu  
dniem w sądzie niżej wym ienionym , w b iu­
rze Nr. 5, w Kętach licytacya połow y real­
ności lwh. 90 ks. gr. gm. kat, Międzybrc 
dzie kobmrnickie objętej, Franciszka i K-ro- 
lin y  Buckich w łasnej zpn. składającemi się 
z drzew owocowych i opałowych.

Nieruchom ość ta wystawiona na liey- 
tacyę jest oceniona na 431 kor 90 h., przy­
należności zaś na 5 kor.

Najniższa cena w ynosi 291 kor. 26 h., 
poniżej tej C6ny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, które się  zatwier­
dza i odnoszące się  do Bj nierucbomoś>-i do­
kumenta może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 4.

0 . k. Śąd powiatowy, Oddział III.
Kęty, dnia 8 października 1913.

L. cz. E . V. 4513 /12  (13714)
Edykt licytacyjny  

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Jana  

Czajkowskiego, odbędzie się  dnia 11 listopada  
1913 o godzinie 9 przed południem  w biurze 
Nr. 41, na zasadzie obecnie zatwierdzonych  
w aru.ków  licytacya następujących realności:

a) lwh. 1470 ks. gr. Świlcza, grunt 
obszaru 36 ar. 62 m 2 i budynęk m ieszkalny,

b) K h . 1520 ks gr. Świlcza, grunt 
obszaru 14 ar. 31 m 2.

W artość szacunkowa: 
ad a) 498 kor., 
ad b 1892 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 332 kor., 
ad b) 1262 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż n ie  

nastąpi.
Zarządza się  adnotac-yę wyznaczenia  

terminu licytacyjnego,
Tytułem  dalszych kosztów przyznaje się 

stronie egzek-ująeej kwotę 8 kor. 90 h.
C. k. Sąd powiatoww. Oddział V. 
Bzeszów, dnia 18 wrz^-śaia 1913.

L. cz. E . 3162/13 .6 )  (14487)
Edykt licytacyjny.

Dnia 22 listopada 1913 o godzinie 11 
przed południem , w sądzie niżej w ym ienio­
nym  w biurze Nr. 7 odbędzie się  licytacya:

a) 1/30 części lwh. 5,
b) 1/10 części lw h 6 i
c) 1/5 części lwh. 181 ks. gr. gm. kat. 

Dziurdz ó w.
Zlicytować się mające części są oszaco- 

w ine a to :
ad a) 1/30 części lwh. 5 na 21 kor. 

93 h.,
ad b) 1/10 części lw h. 6 na 209 kor.

77 h.,
ad c) 1 /5  części lwh. 181 na 140 kor. 

54 h.
Najniższa oferta w y n o s i: 
ad a) 14 kor. 62 h„ 
ad b) 139 kor, 85 h., 
ad c) 93 kor. 70 h.
Warunki licytacyjne i inne odnośne 

dokumenta przejtzeć można w sądzie niżej 
wym ienionym  w biu ze Nr 7.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lisko, dnia 14 października 1913.

L. cz. E. IV. 3008/13  (6 ) (13538)
Edykt licytacyjny,

Na żądanie Kasy zaliczkowej w Nowym  
Sączu, odbędzie się dnia 24 listopada 1913  
o godzinie 11 przed południem w sądzie 
niżej wym ienm nym , w biurze Nr. 122 licy- 
U cy» realności lwh. 1867 ks. gr. gm iny  
N ow y Sącz.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 17.270 kór.

Najuiższa cena w ynosi 8635 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wym ienionym , w biurze Nr. 120.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV
Nowy Sącz, dnia 25 września 1913.

L. cz. E. 1964/13  (3 ) (14817)
Edykt licytacyjny

Na w niosek strony egzekwującej To­
warzystwa zaliczkowego w Chrzanowie, od­
będzie się  dnia 24-go listopada 1913 o go­
dzinie 10 przed południem  w biurze Nr. 5, 
w sądzie tutejszym na zasadzie zatwierdzo­
nych warunków licy tacja  realności lw h. 227  
ks. gr. Byczyna, pg. 2990 i 2991.

W artość szacunkowa 452 kor.
Najniższa oferta 302 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy. Oddział III.
Jaworzno, dnia 3 października 1913.

L. cz. E . VIII. 2664/13 (6 ) (14455)
Edykt licytacyjny.

Na w niosek strony egz kwującej T ow a­
rzystwa zaliczkowego rolnego w Prżemyśiu, 
odbędzie się  dnia 19 listopada 1913 o godz. 
11 przed południem  w biurze Nr. 14, na za­
sadzie obecnie zatwierdzonych warunków, 
licytacya realności lwh. 29 ks. gr. Trójczyce 
budy-ki i grunta.

W artość szacunkowa wraz z przynale- 
ŻDOŚciami 6687 kor.

Najniższa oferta 4458 kor.
Do realności lwh. 1219 ks. gr. Trój­

czyce należą następujące p rzyn ależn ości: ja ­
b łonie, trześnie, śliw y i płot oszacowane na 
440 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział VIII.
Przem yśl, dnia 7 października 1913.

„Gazeta Lwowska" Nr. 246 z dnia 26 października 1913.
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L. 28.731/918

OBWIESZCZENIE.
(15017  2 - 8 )

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w N owym  Sączu rozpisuje trzecią publiczną 
licytacyę w celu wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od m ięsa i wina 
w poniżej poszczególnionych okręgach dzierżawnych na trzy lata, t. j. na rok 1914, 1915  
i 1916 bezwarunkowo lub warunkowo na rok 1914 z m ilczącem  przedłużeniem  kontraktu 
na dalszy rok 1915 w zględnie i rok 1916 (o ile  w ypow iedzenie n ie  nastąpi w term inie  
przepisanym ) na dzień 6 listopada 1918, o godzinie 9 przed południem .

Warunki licytacyjne, jakoteż wykazy m iejscowości należących do każdego okręgu 
dzierżawnego m ogą być przeglądnięte przed licytacyą w biurze Nr. 17 w c. k. Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Nowym  Sączu, tudzież w dotyczących nadzorach straży skarbowej 
nowosądeckiego okręgu skarbowego.

Oferty pisem ne opieczętowane i zaadresowane z uwidocznieniem  na kopercie przed­
miotu dzierżawy, należy w nosić najpóźniej do godziny 2 po południu ostatniego dnia po­
przedzającego ustną licytacyę, t. j. do dnia 5 listopada 1918 na ręce c. k. Dyrektora okręgu 
skarbowego w N owym  Sączu.

W adyum w wysokości 10 prc. ceny w yw ołania ma być przy pisem nych ofertach  
dołączone do oferty, zaś przy licytacyi ustnej do rąk komisyi licytacyjnej złożone. Do 
wadyum złożonego w obligacyach dołączone być mają spisy tych obligacyi w 8 egzem pla­
rzach na przepisanym formularzu (reskr. m inist. z 17 lipca 1903 L. 1067 Nr. 111 Dz. 
rozp. sk.).

Kwity kasowe opiewające na kaucyę z n iew ygasłej dzierżawy, książki kas oszczę­
dności i losy n ie  będą jako wadya licytacyjne przyjmowane.

Telegraficzne nadaże n ie będą przyjmowane.

L.
 

po
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. N a z w a  

okręgu dzierżawnego
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dz
ie
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K
la

sa
 

ta
ry

fy Cena
wyw ołania

U w a g a

K. h.

1 Krościenko

wino

O 3516 —

2 Nowy Sącz r> 6530 —

3 Biecz m ięso III. 3854 54

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Nowy Sącz, dnia 21 października 1913.

Ł. 22.212/913

Obwieszczenie licytacyi.
(15018  2 - 3 )

0 . k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Żółkwi, podaje do powszechnej wiadomości, że 
drogą publicznej licytacyi wydzierżawione będzie prawo poboru podatku konsum eyjnego od 
m ięsa w okręgu poborowym niżej w yszczególnionym , a m ianow icie:

Pobór podatku konsum eyjnego od m ięsa w edług III. klasy taryfy w okręgu Żółkiew  
a t o : albo bezwarunkowo na całe trzechlecie, albo warunkowo na rok drugi (1915) i trzeci 
(1916).

1. Licytacya ustna odbędzie się dnia 5 listopada 1913 r., o godzinie pomiędzy 9-tą 
a 12-tą przed południem , w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Żółkwi.

2. Przyjmuje się także oferty pisem ne, te jednak w niesione być mają już dnia po­
przedniego przed licytacyą ustną, a w ięc najpóźniej do dnia 4-go listopada 1913, do go­
dziny 1-szej w południe na ręce c. k. Dyrektora okręgu skarbowego w Żółkwi osobiście  
albo pocztą w opieczętowanych kopertach, na których um ieszczony ma być następujący  
dopisek : „Oferta na dzierżawę prawa poboru podatku konsumeyjnego" odnośnie do obwie­
szczenia licytacyi L....

3. Cenę fiskalną (w yw ołania) powyższego przedmiotu, oraz wysokość wadyum, jakie 
złożone być mają do licytacyi ustnej, w zględnie dołączone do pisem nych ofert, wyszcze­
góln ione są w umieszczonym poniżej wykazie:

L.
 

po
rz

ąd
.

Okręg dzierżawy Przedm iot dzierżawy

Cena
w yw ołania Wadyum

Kor. h. Kor. h.

1 Żółkiew
Pobór

podatku konsum eyjnego  
o d  m i ę s a

12378 50 1240 —

Dodatkowych ofert, w noszonych po zamknięciu rozprawy licytacyjnej, zasadniczo nie 
będzie się przyjmować. — Zatem tylko te p isem ne lub ustne oferty będą uwzględnione, 
które w niesione zostaną do rozprawy licytacyjnej la  n ie z wolnej ręki).

Także oferty konkretalne i w niesione telegraficznie n ie będą uwzględnione. — Ze 
względu, że to jest pierwsza licytacya, n ie będzie się również uwzględniać ofert, w któ­
rych ofiarowano czynsz dzierżawny niższy, niż cena fiskalna. — Jako wadya i kaucye nie  
będą przyjmowane książeczki wkładkowe żadnych kas oszczędności, a w ięc nawet i c. k. 
Kasy oszczędności pocztowej, jeśli zaś wadyum i kaucya złożone być mają nie w gotówce, 
lecz w obligacyach, w takim razie należy dostarczyć na obligacye te spisu w trzech egzem ­
plarzach na drukach, które są do nabycia we w szystkich Nadzorach straży skarbowej tu­
tejszego okręgu skarbowego, oraz w c. k. Urzędzie podatkowym w Żółkwi.

C. k. D yrekcya  okręgu skarbow ego.
Żółkiew, dnia 21 października 1913.

L. 26 .340/913  (15016 2 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Celem wydzierżawienia prawa poboru 
podatku spożywczego od m ięsa, w okręgu 
dzierżawnym Brzesko na rok 1914 bezwa­
runkowo, a warunkowo z zastrzeżeniem  m il­
czącego przedłużenia dzierżawy na rok drugi
i trzeci, t. j. 1915 i 1916, lub też bezwarun­
kowo na trzy lata na czas od 1 stycznia  
1914 do końca grudnia 1916, ew entualnie 
od dnia objęcia dzierżawy w roku 1913 do 
końca roku 1914, w zględnie 1915, rozpisuje 
się niniejszem  drugą pubiczną licytacyę na 
dzień 30 października i ew entualnie trzecią 
licytacyę na dzień 13 listodada 1913 od go­
dziny 9 rano do 12 w  południe.

Oferty p isem ne zaopatrzone w 10 prc. 
wadyum, oznaczone na kopercie napisem , na 
który okręg dzierżawny i na jaki przedmiot

dzierżawy oferta opiewa, można w nieść na 
ręce dyrektora okręgu skarbowego w Tarno­
wie, najpóźniej do 2 godziny po południu 
dnia 29 października b. r. ew entualnie 12 
listopada 1913.

K wity kasowe opiewające na kaucyę 
niew ygasłej dzierżawy, losy, książeczki Kas 
oszczędności n ie będą przyjmowane ani jako 
wadya ani jako kaucye dzierżawne.

Składający wadya w zględnie kaucye 
dzierżawne w  obligacyach obowiązani są 
przedłożyć stosow nie do reskryptu M inister­
stw a skarbu z dnia 17 lipca 1903 1. 10.067  
dz. rozp. Nr. 111 spisy tych obligacyj w 3 
egzemplarzach.

Bliższe warunki licytacyjne, jakoteż w y­
kaz m iejscow ości należących do poszczegól­
nych okręgów dzierżawnych, można przej­
rzeć w godzinach urzędowych w c. k. D y­

rekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie, tu­
dzież we w szystkich Nadzorach straży skar­
bowej należących do tutejszego okręgu skar- 
kowego.

Cenę w yw ołania stanowi kwota 11.581  
kor. 77 hal. a wadyum w ynosi kwotę 1160  
koron.

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Tarnów, dnia 22 października 1913.

L. cz. E . 684/13  (6 ) (15013 2 - 3 )
Strona zobowiązana M ichał i Jadwiga  

Barcik.
Edykt licytacyjny.

N a w niosek strony egzekwującej M ose- 
sa Hollandera w Suchej, odbędzie się  dnia 
31 października 1913 o rodzinie 9 przed 
południem  w biurze Nr. 5 na zasadzie n iniej­
szem zatwierdzonych warunków licytacya na­
stępujących realności:

a) połowy lwh. 44 ks. gr. Pew el mała,
b) 1/6 części lwh. 65 ks. gr. Pewel

mała,
c) 1/8 części lwh. 66 ks, gr. Pew el

mała,
d) połowa lwh. 605 ks. gr. P ew el mała,
e) 12 96 części lw h. 95 ks. gr. Pew el

mała,
f) połowa lwh. 610 ks. gr. Pew el mała,
g) połowa lwh. 612 ks. gr. Pew el mała,
h) 3/24 części lwh. 613 ks. gr. Pew el

mała,
i) 15/48 części lw h. 614 ks. gr. Pew el

mała,
j) 20/320 części lwh. 307 ks. gr. Rych- 

wałdek,
k) 10 /160  części lwh. 308 ks. gr. Rych- 

wałdek.
W artość szacunkowa: 
ad a) 178 kor. 12 h., 
ad b) 35 kor. 55 h.,
ad c) 32 kor.,
ad d) 1278 kor. 72 h., 
ad e) 22 kor. 44 h., 
ad f)  292 kor. 47 b., 
ad g) 71 kor. 50 h.,
ad h) 21 kor. 36 b.,
ad i) 124 kor. 25 h., 
ad j) 313 kor. 41 h., 
ad k) 182 kor. 09 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 118 kor. 76 b., 
ad b) 23 kor. 70 b.,
ad c) 21 kor. 38 h.,
ad d) 852 kor. 48 h., 
ad e) 14 kor. 96 b., 
ad f) 194 kor. 98 h.,

ad g ) 4 7  kor. 68 h., 
ad h) 14 kor. 24 h., 
ad i) 82  kor. 44 h., 
ad j) 208 kor. 94 h., 
ad k) 121 kor. 38 h.
Poniżej najniższej oferty spizedaż nie  

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Żywiec, dnia 19 września 1913.

rysz

L. cz. E . 690/13 (14843 3 - 3 )
E d y k t .

Dnia 26 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem  odbędzie się w tut. sądzie 
licytacya:

a) całej realności lwh. 497 gm iny Ba- 
i
b) 1/12 części łw h. 496 gm. Barysz. 
Nieruchom ości powyższe ocen ion o: 
ad a) lw h. 497 na 1000 kor.,
ad b) 1/12 części lw h. 496 na 166 kor.

66 h.
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) lwh. 497 kwotę 667 kor.,
ad b) 1/12 części lw h. 496 kwotę 112

koron.
Poniżej tej ceny sprzedaż do skutku 

nie przyjdzie.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w biurze Nr. 9.
O. k.Sąd powiatowy, Oddział V. 
M onasterzyska; d. 4 października 1913.

gm

gm,

L. cz. E . 1588 13 (6) (14660)
Edykt licytacyjny.

W sądzie niżej w ym ienionym  w biurze 
Nr. 9 odbędzie się  dnia 19 listopada 1913  
o godz. 8 rano licytacya:

1. 1/3 części realnaści lwh. 1 3 7 k s .g r .  
Sądowa W isznia,
2. 2 /4  części realności lwh. 138 ks. gr. 

3ądowa W isznia.
Nieru homości te ocenione są ad:
1. ną 150 kor. 23 hal.,
2. — 101 kor. 32 hal.
Najniższa oferta niżej której sprzedaż 

nie nastąpi w y n o s i:
ad 1. — 100 kor. 14 hal.,
2. — 67 kor. 54 hal.|
W szelkie dokumenta odnoszące się do 

tej licytacyi przeglądnąć można w sądzie tu­
tejszym  podczas godzin urzędowych.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sądowa W iszuia, 15 października 1913,

L. 22632/13.

Obwieszczenie licytacyi.
(15019 2 - 3 )

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Przem yślu podaje do powszechnej wiadomości, 
że w celu wydzierżawienia prawa poboru podatku konsum eyjnego od wina, moszczu w in­
nego i owocowego w niżej w ym ienionych okręgach poborowych odbędzie się w tejże D y­
rekcyi dnia 5 listopada 1913 od godziny 9 rano do 12 w południe publiczna licytacya  
ustna z dopuszczeniem pisem nych ofert.

Czas trwania dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1914, 1915 i 1916 lub bezwa­
runkowo rok 1914 z milczącem  przedłużeniem  na rok 1915 w zględnie 1916.

SIU*O Nazwa okręgu 

poborowego

Przedmiot

dzierżawy

Ilość  
m iejscowości 
należących  
do okręgu 

poborowego

Cena
wywołania

U w a g a
SIO

3 * koron hal.

Prawo poboru
1 Bircza podatku konsum- 

cyjnego od wina
45 645 -- I. licytacya

2 Dubiecko » 20 340 20 tf

3 M ościska W
.

37 1593 80

4 Przem yśl n 64 16926 76 II. licytacya

Oferty pisem ne ostem plowane znaczkiem na 1 kor. opieczętowane i należycie zaadre­
sowane w kowertach, na których ma być podany przedmiot dzierżawy, zuopatrzone w kwity  
kasowe c. k. Urzędu podatkowego na złożone wadyum w papierach wartościowych, przed­
stawiających pupilarne bezpieczeństwo, lub wadyum w gotówce, wynoszące 10 prc. ceny  
w ywołania, mają być w niesione do c. k. Dyrektora okręgu skarbowego w P rz em y ślu  naj­
później do 9 godziny rano w dniu licytacyi.

Kwity kasowe, opiewająbe na kaucyę n iew ygasłej jeszcze dzierżawy, jak również losy  
i książeczki kas oszczędności po m yśli reskryptu c. k. M inisterstwa skarbu z dnia 3 gru­
dnia 1901 1. 72 .238 jako wadya n ie będą przyjmowane.

Przy licytacyi ustnej należy powyższe wadyum w papierach wartościowych lub w 
gotówce złożyć do rąk komisarza przeprowadzającego licytacyę.

Oferty konkretalne są bezwarunkowo wykluczone.
Dzierżawa podatku konsumeyjnego od wina, moszczu w innego i owocowego obowią­

zany jest po m yśli ustawy krajowej z dnia 7 lipca 1909 Dz. u. kraj. Nr. 102 pobierać 
30 prc. dodatek krajowy do tego podatku jak długo dodatek ten będzie istn ieć i za pra­
wo poboru tego dodatku opłacac 30 prc. od czynszu dzierżawnego podatku spożywczego.

Zmiana tego dodatku krajowego ma m ieć ten sam skutek co zmiana taryfy podatku 
spożywczego.

Warunki licytacyjne jakoteż wykazy m iejscowości należących do poszczególnych okrę­
gów poborowych można przejrzeć w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Przem yślu w 
godzinach urzędowych, jakoteż w c. k. Nadzorach straży skarbowej w Przem yślu, w Mo­
ściskach, w Jaw orow ie i w Babicach.

O. k. D yrekcya okręgu skarbow ego.
Przem yśl, dnia 15 października 1913.
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L. cz E. 1282/18

Edykt licytacyjny.
Dnia 20 listopada 1913 o godzinie 11 

przed południem  w sądzie tutejszym  w sali 
Nr. 5, odbędzie się  licytacya połowy realno­
ści lwh. 318 gm. Jazłowiec.

Wartość szacunkowa 4010 kor.
Najniższa cena w ynosi 2005 kor.
Odnośne akta przejrzeć m żna w tut. 

sądzie.
C. k. Sąd powiatowy.

Buczacz, 25 września 1913.

L. ez. E. 578/13
Edykt licytacyjny.

Dnia 25 listopada 1913 o godz. 9 przed 
południem  odbędzie się w sądzie niżei wy­
m ienionym  licytacya połowy realności lw h  
214 gm. Bielcza o obszarze około półtora 
morga.

N ieruchom ość sprzedać się mająca oce­
niona na 1025 koron1, nie będz:e sprzedaną 
niżej 684 kor.

Warunki licytacyjne i w szelkie doku­
m ent* przejrzeć można w sądzie niżej wym ie­
nionym .

C. k. Sąd powiatowy.
Wojnicz, 2 października 1913.

(14757) L. ez E . 1638 13 (8)
! Edykt licytacyjny.

W sądzie tutejszym w biurze Nr. 9 od­
będzie się dnia 19 listopada 1913 o godzinie 
9 rano licytacya realności objętej lwh. 807  
ks. gr. gm. Dmytrowice.

Nieruchom ość t-t oceniona jest na 367 
kor. 08 hal.

Najniższa cena niżej kt rej sprzedaż 
n ie nastąpi wynosi 244 kor. 72 bal

W szelkie dokumenta odnoszące się do 
tej licytacyi można przejrzeć w sądzie tutej­
szym podcias godzin urzędowych.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sądowa W isznia, 8 paźdz e nika 1913.(14015)

(14653) dnia 20 listopada 1913 o godzinie. 9 przed 
południ, m w sądzie niżej wym ienionym  w 
sali Nr. L, w Sniatynie 1 cytacya realności 
objętych wykazem hipotecznym :

1. lwh, 526, skradającej s ę z pb. 111 
z domem i szopą,

2. lwh, 528, składającej się z pgr. 301,
3. iwh.  530, składającej się  

1151/2 i 1.152/1.
4 lwh.  1835,

2230 i 2231,
5. lwh.

pgr. ! k .

2251,
HO.

z pgrnt. 

z pgrnt.

740
6. lwh. 

i 741/1,

(14985)

o godzinie 
wym ieuio- 

l.cytacya

L. cz. E. 4438/13 (7) (13541)
Edykt licytacyjny.

Dnia 24 listopada 1918 o godzinie 11 
przed południem  odbędzie się w c. s sądzie 
powiatowym  0 . I I I ,  w Sam boize licytacya  
realności obj. lwh. 970 ks. gr. gm. Sambor- 
Zawidówka.

W artość szacunkowa 10.566 kor.
Najniższa oferta 5283 kor.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 19 września 1913.

L. cz. E. 2030:13
Edykt licytacyjny.

W dniu xÓ listopada 1918 
9 przed południem , w sądzie niżej 
nym , w biurze Nr. 8 odbędzi * si 
realności lwh. 295 gm. kat. Wola dalsza 
składającej się z domu, stajni z woz >wnią, 
stodoły z drzewa, studni z betonu, drzew  
owocowych i gruntu o obszarze 10 morgów  
807 s. kwadratowych.

W artość szacunkowa 34.265 kor. 86 h. 
Najniższa oferta 22.843 kor. 92 hal.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Ł .ńrut, duia 10 października 1913.

1150,

2368, 

7. lwh.  2318,

Hvh. 3040,
801.

składającej się 

składającej się  

okładającej się z pg. lk. 

składającej się z pg. lk. 

składającej się z pgrnt.

L. (14978)cz. E . 1913/18 (4)
4dykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Sta­
nisław a Kocyana w Podgórzu, odbędzie się 
dnia 18 listopada 1913 o godzinie 11 przed 
południem  w biurze Nr. 5 w tut. sądzie, na 
zasadzie zatwierdzonych warunków licytacya  
połowy realności lwh. 410 ks. gr. Jaworzno 
pbr.d. 1389 z domem oraz pgr. 642, 643 i 
821/1.

W artość szacunkowa 1000 kor.
Najniższa oferta 666 kor. 66 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jaworzno, dnia 25 września 1913.

L ez. E . VIII. 2054/13 (14367)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie p. dra Samuela W iaklera  
w Krakowie, odbędzie się  dnia 18 listopada 
1918 o godzinie 10 przed południem  w biu­
rze Nr. 45, II. p. licytacya : 

s) realności lwh. 5, 
b) realności lwh. 1218 ks. gr. gm iny  

kat. Płaszów .
Nieruchom ości te stanowią dom dre­

w niany z ogrodem pod lk. 5 w Płaszowie.
W artość szacunkowa ad a) wynos 

kwotę 1660 kor., zaś
ad b) kwotę 825 kor.
Najniższa oferta ad a) wynosi 830 kor., 

zaś ad b) 412 kor. 50 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0 . k. Sąd powiatowy cyw., Oddział VIII. 

Kraków, dnia 23 września 1913.

L. ez. E. 1076 13 (14417)
Edykt licytacyjny

Dnia 1 listopada 1913 o godz. 11 przed 
południem  odbędzie się  w biurze Nr. 1. sądu 
tutejszego licytacya realności obj. lwh 1385  
ks. gr. gm. M ikulińce.

Bealność zlicytować się  mającą ocenio­
no na 16.000 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
n ie nastąpi, w ynosi 8000 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta pr ejrzee można w sądzie tutejszym  
w biurze Nr. 1.

C [ k. Sąd powiatowy, Oddział III.
M ikulińce, dnia 12 września 1912.

D cz. E . 2210/13  (3) (14658)
Edykt licytacyjny.

W sądzie tutejszym  w biurze Nr. 9 od­
będzie się dnia 19 listopada 1913 o godzi 
nie 10 rano licytacya realności lwh. 198 ks 
gr. gm. Wujkowice.

Nieruchom ość wyżej wym ieniona oee 
niona na 739 kor. 86 hal.

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi w ynosi 493 kor. 24 hal.

Warunki licytacyjne oraz inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można podczas godzin  
ch urzędowych w sądzie tutejszym.

0 . k, Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sądowa Wisznia, 5 października 1913

są
Nieruchom , ści w ystawione na licy ta cję  i 

oceniona a t o :

cz. E. VI. 3936/13 (4) (14967)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Izaka 
Iranzlera w Tarnowie odbędzie się dnia 21 
listopada 1913 o godzinie 9 przed południem  
w biurze Nr. 3 na zasadzie obecnie zatwier­
dzonych warunków licytacya realności lwh. 
243 ks. gr. Grabówka, połowa realności dom 
murowany oraz paro. gr.

Cena szaninkowa 11,302 kor. 40 h. 
Najniższa oferta 5651 kor. 20 hal. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  

nastąp:.
C. k. Sąd powiatowy, Oddz. VI. 
Tarnów, 13 października 1913.

L.

20

ez. E. 227T 3 . (14755)
W sądzie tutejszym odbędzie się daia  

listopada 1913 godz. 10 przed południem  
la 5) licytacya połowy realności lwh. 318  

gm iny Jazłowiec, w a r t 'ści szacunkom ej 4010  
kor. n.

Najniższa cena wynosi 2005 kor. 
Odnośne akta przejrzeć można w 

sądzie.
C. k. Sąd powiatowy.

Buczacz. 25 września 1913.

tut.

L. ez. 1 - 3 )Nc. XI, 13/13 (4 ) (15052
Edykt licytacyjny.

Na żądanie w spółw łaścicieli odbędzie 
się daia 14 listopada 1913 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wym ienio  
nym, w biurze Nr. 27, celem zniesienia w spół­
w łasności dobrowolna licytacya:

) realności lwh. 2082 ks. gr. gm  kat 
Tarnopol i

b) realności lwh. 3897 ks. gr. gm, k?t 
Tarnopol.

Ciążące w stanie biernym  tych realno­
ści długi i ciężary hipoteczne pozostają n ie­
naruszone bez względu na uzyskaną cenę 
kupna.

Każda z tych realności osobno będzie 
sprzedaną.

Najniższa cena w y n o s i: 
ad a) kwotę 10.787 kor., 
ad b) kwotę 14.427 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż i:ie przyjdzie 

skutku.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Tarnopol, dnia 8 p ździernika 1913.

ad 
ad 
ad 
a i 
ad 
ad 
ad 
ad

na
na
na
na
na
na
na
na

155 kor., 
714 kor, 
436 kor.. 
395 kor., 
802 kor., 
607 kor., 
442 kor., 
840 kor.

Najniższa cena w ynosi:
ad
ad
ad
ad
ad
ad
ad
ad

1.
2 .

3.
4.
5.
6 . 
7.

103
476
290
263
534

kor. 
k o r . 
kor. 
kor. 
kor.

34 h ,

67 b., 
34 h., 
67 h., 

67 h., 
67 h.,

sadzie zatwierdzonych warunków, licytacya' 
następujących realności:

«) lwh. 235 ks. gr. W iśniowa, posia­
dłość wiejska,

b) lwh. 246 ks, gr. W iśniowa, posia­
dłość wiejska,

c) lwh. 366 ks. gr. W iśniowa, posia­
dłość wiejska.

W artość szacunkowa: 
ad a) 800 kor., 
ad b) 7445 kor,, 
ad cj 8650 kor.,
Najniższa oferta: 
ad a) 533 kor. 3% hal., 
ad b) 4963 kor. 34 hal., 
ad o  5766 kor. 68 hal.
Do realnoś i lwh. 246 ks. gr. gm . W i­

śniowa należą następujące przynależności: 
dom m ieszkalny, stajnia, stodoła, łącznej 
wartości 780 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  
nastąpi.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Bopczyce, dnia 22 września 1913.

404 kor.
294 kor.
560 kor.

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, które niniejszem  
zatwierdza się i odnoszące się do tej n ieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, w y­
ciąg ka:astralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przeglą­
dnąć w godzinach urzędowych w sądzie niżej 
w ym ienionym , w biurze Nr. 9.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZOli 8 .

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania, jed ynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeś li n ie mieszkają w okręgu sądu 
aiżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w  siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sniatyn. dnia 3 października 1913.

L. ez. E. 576/13 (7 ) (15065 1 - 2 )
Na żąunnie powiatowego Towarzystwa 

zaliczkowego w Głogowie; odbędzie się dnia 
1 grudnia 1913 o godzinie 9 przed połu­
dniem w sądzie niżej w ym ienionym , w biu­
rze Nr. 5 w Głogowie, licytacya realności 
lwh. 463 ks. gr. gm. kat. Bratkowiee, skła­
dającej się z pare. bud. i grunt, o łącznym  
obsz. 1 in. 1380 sąż.

Nieruchom ość powyższa w ystawiona na 
licy ticyę , jest oceuiona na 1800 kor.

Najniższa cena w ynosi 1200 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej w ym ienio­
nym  w biurze Nr. 6.

C. k. Sąd powiatowy.
Głogów, daia 5 października 1913.

L. cz. E . 2315/13 (14402)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Jaworowie, odbędzie się  dnia 20 listopada  
1913 o godzinie 9 przed południem  w sądzie 
tutejszym w biurze Nr. 9 licytacya połowy  
realności lw h. 4023 ks. er. gm. Jaworów, 
składającej się  z chałupy drewnianej słom ą  
krytej.

Nieruchom ość ta ocenioną została na 
420 kor

Najniższa oferta w ynosi 280 kor.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.

Jaworów, dnia 30 września 1913.

do

L. cz. E. IV. 2103/13 (4) (13830)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Now ego Sącza, odbędzie się  dnia 21 listopa­
da 1913 o godzinie 11 prz^d południem  w 
sądzie niżej wym ienionym  w biurze Nr. 122  
licytacya realności lwh. 142 ks. gr. gm. N o­
wy Sącz część Załubińcze.

Nieruchom ość w ystawiona na licy tację  
est oceniona na 17.540 kor.

Najniższa cena ■wynosi 8770 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (w yciąg tabular­
ny, w yciąg katastralny, protokoły ocenienia  
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w są­
dzie niżej wym ienionym , w biurze Nr. 120.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 22 września 1913.

L. cz. E. 3859/12 (11) (14812 1— 3)
Dnia 29 listopada 1913 o godzinie 11 

przed południem  w sądzie niżej wym ienionym  
Oddz. V., odbędzi się licytacya realności obj. 
lwh. 516 ks. gr. gm. Junaszków.

Bealność ta wraz z przynależnościam i 
jest oceniona na 14.980 kor.

Najniższa cena wynosi 9986 kor. 66 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w kancelaryi sądowej.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Bursztyn, dnia 28 września 1913.

L. ez. E. 1317/13  
Edykt licytacyjny.

(14406)

Na żądanie Fedka Macelueha ze Sta­
rzy sk odbędzie się dnia 20 listopada 1913 o 
godzinie 9  przed południem  w tut. sądzie 
w biurze Nr. 9 IicyUeya realności lwh. 568  
i 98ó gm. Starzyska, składającej się z 3 par­
cel gruntowych.

Nieruchom ość ta ocenioną została na 
340 kor.

Najniższa (forta wynosi 226 kor. 67
hal.

C. k. Sąd 
Jaworów,

powiatowy, Oddział V. 
d ia 1 października 1911

L. cz. E. 2404 /12  (14915)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Powiatowej Kasy oszczę­
dności w Sniatynie, zastąpionej przez adw. 
dr. Goldstauba w S n iatyn ie, odbędzie się

L. cz. E. 910/13 (15060)
Dozwoloną ts. uchwalą z 23 sierpa a 

1913 E. 910/13 a na dzień 27 października 
1913 wyznaczoną publiczną licytację realno­
ści lwh. 351 gm. iLała miasto odwołuje się. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
B ała, dn a 21 października 1913.

L. cz. E. 862/13  (6) (14499 1 - 2 )
Edykt licytacyjny  

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej To­

warzystwa zalicz' owego w Ozudcu i Towa­
rzystwa Banku handlów 'go w Bzeszowie, od­
będzie się dnia 6 i stopada 1913, o godzinie 
9 przed południem, w biurze Nr. 10, na za-

L. cz. E . 4113 /12  (29) (14807)
Edykt licytacyjny.

Dnia 20 listopada 1 9 i3  o godzinie 12 
w południe odbędzie się w e. k. sądzie po­
wiatowym  Oddz, III. w Samborze licytacya  
realn- ści lwh. 737 ks. gr. gm. W aniowice 
objętej

Wartość szacunkowa w ynosi 2200 kor. 
Najniższa oferta 1499 kor. 33 hal.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dnia 30 w rześnia 1913.

L. ez. E. 2047/13 (14404)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Ilka Szumyło w Jaworowie 
odbędzie s ę dnia 20 listopada 1913 o go­
dzinie 9 przed południem  w sądzie tutejszym  
w biurze Nr. 9 licytacya realności lwh. 2496  
składającej się  z chałupy, z komórki i stajni 
wraz z przynależnością a to  ogrodzeniem  i 
drzewem owocowem.

N ieruchom ość ta oceniona została na 
634 kor.

Najniższa oferta wynosi 212 kor.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Jaworów, duia 30 września 1913.

L. 30569/13 (15100)
Obwieszczenie licytacyi.

C. k. D yrekcja okręgu skarbowego w 
Kołom yi podaje niniejszem  do powszechnej 
wiadomości, że drogą drugiej publicznej licy ­
ta cji wydzierżawi się pobór podatku spoży­
wczego od m ięsa w okręgu dzierżawnym  
Kołomyja w którego skład wchodzi 92 m iej­
scowości, na przeciąg czasu trzech lat, t. j. 
od 1 stycznia 1914 do 31 grudnia 1916 pod 
następującymi warunkami.|

Licytacya odbędzie się dnia 10 listopada  
1913 w godzinach m iędzy 9 rano a 12 w 
południe w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowe­
go wT Kołomyi.

Cenę w yw ołania stanowi roczna kwota 
72.466 kor., przyczem się zauważa, że w 
m iejście K ołom yi pobiera się podatek spo­
żywczy od m ięsa w edle klasy taryfy I-szej, 
zaś w przynależnych m iejscowościach wedle 
klasy III-ciej.

Kto chce brać udział w licytacyi ma 
przed rozpoczęciem licytacyi złożyć jako wa-
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dyum kwotę równającą się dziesiątej części 
ceny w yw ołania w gotów ce lub w tutejszo- 
państw owych obligacyaeh albo też w innych  
efektach wartościowych, które na mocy spe- 
cyalnych ustaw lub przepisów mogą być 
przez adm inistracyę skarbową jako kaucye 
przyjmowane.

Papiery podlegające losowaniu muszą 
być zaopatrzone wiarygodnem  potwierdzeniem  
ie  n ie zostały jeszcze w ylosowane. W  razie 
składania kaucyi w papierach wartościowych  
ma być dołączony w trzech egzemplarzach 
spis przepisany rozporządzeniem c. k. M ini­
sterstw a skarbu z dnia 17 lipca 1908 L. 
10067 (Dz. rozp. N f. 111 z r. 1903).

Przyjmuje się także nadaże pisem ne.
P isem ne oferty należy w nosić opieczę­

towane przed licytacyą do c. k. Dyrektora 
okręgu skarbowego lub tegoż zastępcy w Ko­
łom yi w godzinach urzędowych najpóźniej do 
dnia 9 listopada 1913 godziny 11 przed po­
łudniem , a po ukończeniu ustnej licytacyi 
zostaną oferty te otwarte i ogłoszone.

Orfety pisem ne mają być zaopatrzone 
znaczkiem stem plowym  na 1 koronę oraz ma 
do n ich  przylegać powyż określone wadyum.

Oferty w niesione po term inie tudzież 
oferty w niesione w drodze telegraficznej nie 
będą uwzględnione.

Bliższe warunki licytacyi i wykaz m iej- 
scow eści należących do tego okręgu dzier­
żawnego przeglądnąć można w godzinach u- 
rzędowych w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbo­
wego w Kołomyi tudzież w Nadzorze straży 
skarbowej w Kołom yi.

O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Kołomyja, dnia 21 października 1913.

L. cz. 1793/13 (14565)
Edykt licytacyjny.

Dnia 20 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem  w sądzie niżej w ym ienio  
nym , w biurze Nr, 8, odbędzie się  ticytacya  
rea ln o śc i:

a) lw h. 464  gm. Żołynia składającej 
się  z domu drewnianego pod 1. 579, stodoły, 
i gruntu o powierzchni 5 ar. 54 m.,

b) lwh. 465 gm. Żołynia, składającej 
się z gruntu o powierzchni 1 ha. 83 ar. 39 m.

W artość szacunkowa: 
ad a) 1746 kor. 39 hal.,
ad b) 2549 kor. 09 hal.
Najniższa oferta:
ad a) 1746 kor. 39 hal.,
ad b) 2549 kor. 09 hal,
O, k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Łańcut, dnia 8*października 1913.

L. cz. E . 2215/12  (14912)
Edykt licytacyjny.

U chw ałą z dnia 15 kwietnia 1913 od­
m ówiono przybicia targu E tli Sternberg.

N a żądanie Benjam ina Markusa Her­
mana. odbędzie się  dnia 20 listopada 1913  
o godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
w ym ieniouym  w sali Nr: I. w Śaiatyn ie re- 
licytacya realności obj. wyk. hip. 1. 1493/11. 
dzielnicy ks. gr. gm iny katastralnej Śniatyn, 
składającej się  z pb. 141/2, na której stoi 
sklep.

Nieruchom ość powyższa w ystawiona na 
licytacyę jest oceniona na kwotę 5540 kor.

Najniższa cena w ynosi połowę ceny  
szacunkowej t. j. 2770 kvr. 30 hal.

Poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyj- 
zie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej w ym ienionym  w biurze Nr. 9.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić  do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości n ie  
m ogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia  licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jed ynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są ­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 25 września 1913.

L. cz. E . 268/13 (8 ) (14055;
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Mozesa H irscha B iegel- 
haupta z Bobowy, odbędzie się  dnia 21 listo­
pada 1913 o godzinie 10 przed południem  
w sądzie tutejszym w biurze Nr. I. licytacya  
24/42  czyli 4 /7  części realności lw h. 71 gm. 
Bobowa bez przynależności.

N ieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 2286 kor.

Najniższa cena w ynosi 1126 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
może każdy, mający chęć kupna, przejrzeć 
w niżej w ym ienionym  sądzie.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Oiężkowicie, dnia 20 września 1913.

L. cz. E . 905/13 (3) (14979)
Edykt licytacyjny.

Dnia 21 listopada 1913 przed p ołu ­
dniem, odbędzie się  w sądzie niżej wym ienio- 
nym w biurze Nr. 7 licytacya realności lwh. 
352 ks. gr. gm iny Buska w ieś objętej oce­
nionej na 578 kor. 20 hal.

Najniższa oferta wynosi 385 kor. i po­
niżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie do 
skutku.

Wadyum zaś w ynosić ma 58 kor.
Przedłożone przez w ierzyciela egzekwu­

jącego warunki licytacyjne i kom pletne akty 
odnoszącesię do sprzedać się  mającej realno­
ści może każdy, mający chęć kupienia przej­
rzeć w sądzie tutejszym  w biurze Nr. 2 (na  
parterze.

0 . k. Sąd nowiatowy, Oddział I.
Dubiecko, dnia 22 sierpnia 1913.

L. cz. E . 1701/13  (6 ) (14488)
Edykt licytacyjny.

D nia 22 listopada 1913 o godz. 10 przed 
południem  odbędzie się  w sądzie niżej w y­
m ienionym  biuro Nr. 7, licytacya 1 /3  ozęści 
realności lwh. 47 kg. gk. Olszanica.

Zlicytować się  mająca część jest osza­
cowana na 2040 kor,

Najniższa oferta w ynosi 1360 kor.
Warunki licytacyjne i inne odnośne 

dokumenta przejrzeć można w sądzie niżej 
wym ienionym  biuro Nr. 7.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Lisko, dnia 14 października 1913.

L. cz, E . 1523 13 (14263)
Edykt licytacyjny  

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na w niosek strony egzekwującej F ran ­

ciszka Ochaba w Bopczycach odbędzie się  
dnia 24 listopada 1913, o godzinie 9 przed 
południem  w biurze Nr. 10 na zasadzie za­
twierdzonych warunków, licytacya następują­
cych re a ln o śc i:

1. lwh. 167 ks. gr. Sędziszów (ogród ,
2. lwh. 381 ks. gr. Sędziszów połowa 

realności (realność m iejska).
Cena szacunkowa: 
ad 1. — 600 kor., 
ad 2. -  1270 kor.
Najniższa oferta: 
ad 1. — 400 kor. 
ad 2' — 635 kor.

■ Do realności lw h. 356 ks. gr. gm. S ę­
dziszów należą następujące przynależności: 
budynek m ieszkalny drewniany na kwotę 
700 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Bopczyce, dnia 22 września 1913.

L. cz. E . 1830/18 14) (14408)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej firmy 
„Abramsohft & Z inger“ w Jaworznie, odbę­
dzie się  dnia 24 listopada 1913 o godzinie 
11 przed południem  w biurze Nr. 5, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków, licytacya re­
alności lwh. 2113 ks. gr. gm. kat. Jaworzno 
pgr. 524/9.

W artość szacunkowa 512 kor.
Najniższa oferta 341 kor. 33 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż n i e 1 

nastąpi.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jaworzno, dnia 30 września 1913.

L. 6812. (15103 1 - 3 )
O głoszenie rozprawy ofertowej.

W  drodze publicznej rozprawy oferto­
wej oddane będzie w przedsiębiorstwo w yko­
nanie budynku na pom ieszczenie sądu powia­
towego, aresztów, urzędu podatkowego i kan- 
colaryi geom etry ew idencyjnego w  Baw ię  
ruskiej.

Śuma kosztorysowa robót w  przedsię­
biorstwo oddać się  mających w ynosi 330.055  
kor. 85 hal.

Oferty należy w nosić do dnia 10 li­
stopada 1913 god?. 10 przed południem  do 
biura c. k. zw ierzchnego K ierow nictwa bu­
dowli zarządu spraw iedliwości we Lwowie 
ul. Bourlarda 2 III. p. na ręce c, k. Badcy  
m inisteryalnego Franciszka Skowrona. Bez­
pośrednio po upływ ie tego term inu nastąpi 
tamże otwarcie ofert, przyczem  oferenci mo 
gą być obecni.

Do ofert dołączone być ma poświadcze­
n ie  Dyrekcyi urzędów pom ocniczych c. k. 
N am iestnictw a we Lw ow ie o złożonem  w a­
dyum w okrągłej kwocie 16.500 kor.

B liższych w yjaśnień co do budowy za­
sięgnąć można w biurze c k. zwierzchnego  
Kierownictw a budowli zarządu spraw iedliw o­
ści, gdzie do użytku oferentów  złożone s ą :

warunki konkurencyjne, formularze ofert, 
plany, warunki, opis budowy, sumaryczny 
wykaz robót i t. d
Z c. k. zw ierzchnego K ierownictwa budowli 

zarządu sprawiedliwości.
Lwów, dnia 22 października 1913.

O, k. Badca m inisteryalny  
Skowron w. r.

L. cz. E . 230/12 (25) (14600)
E dyki licytacyjny.

Na żądanie Tow. zaliczkowego rolnego 
w Przem yślu, odbędzie się  dnia 24 listopada 
1913 o godz. 9 przed południem  w sądzie 
niżej w ym ienio ym w biurze Nr. 27 licytacya  
m ajętności Bopienka górna lwh. 155 tus ks. 
gr. dl i w iększych posiadłości wraz z pizyna- 
leżU ośeiam i, składającem i się  z inwentarza  
żywego i m artwego i zasiewów.

Nieruchom ość wystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 296.375 kor. 44 hal., przy 
należność zaś na 30.809 kor.

Najniższa cena w ynosi 197.583 kor. 62 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchom ości dokumenta (w yciąg ta­
bularny, w yciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.), może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych, w sądzie niżej wym ienionym  w biurze 
Nr. 11

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego  
rodzaju co do samej nieruchom ości n ie mo­
g łyb y  być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiada­
miane o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy  
sądowej, jeś li n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w  siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sanok, dnia 29 września 1913.

L. cz. E. 1605/13 (5) (14461)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie A ntoniego Heradina w W a 
dowica-h, odbędzie się dnia 26 listopada 
1913 o godzinie 10 przed południem  w  są­
dzie niżej wym ienionym , w b u rze Nr. 3 w 
Baligrodzie licytacya realności U l  52 ks. 
gr. gm. Zubracze obejmującej 5 budynków  
drewnianych m ieszkalnych i 8 budynków go­
spodarczych oraz grunta różnej knltury około 
24 morgów wraz z przynależnościam i, sk ła­
dającemi się z resztek kam iennego funda­
mentu i ogrodzenia.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na kwotę 20.374 kor. 22 hal., 
przynależności zaś na kwotę 352 kor.

Najniższa cena w ynosi kwotę 13 818  
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta <w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokoły ocenie 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wym ieniony/h w biurze Nr. 3.

Takie prawa, wobec, których n iniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy  
sądowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie  
sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Baligród, dnia 30 września 1913.

L. cz. E . 66/12 (43) (15030)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie filii c.- k. uprz. austr. Za­
kładu kredytowego dla hand u i przem ysłu  
we Lwowie zastąpionej przez adw. dr, Em ila  
Parnasa we Lwowie, tudzież innych przystę­
pujących w ierzycieli odbędzie się dnia 26 
listopada 1913 o godz. 9 przed południem  
w sądzie niżej w ym ienionym  w sali rozpraw  
Nr. 65, licytacya m ajętności:

a) Bukaczowiec obj. lwh. 16,
b) Słobody obj. lwh. 154 ks. gr. dla 

w iększych posiadłości bez jakichkolwiek przy­
należności.

N ieruchom ości w ystawione na licytacyę  
są ocenione :

ad aj na sumę 1,265.816 kor. 08 hal.,
ad b) na sumę 592 kor. 25 hal.

Najniższa cena w ynosi: 
ad a) sumę 843.878 kor. 
ad b) sumę 394 kor. 82 hal.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­

dzie do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 

tych nieruchom ości dokumenta (w yciąg ta­
bularny, w yciąg katastralny, protokoły oce­
n ien ia i t. d ), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych  
w sądzie niżej w ym ienionym  w biurze 
Nr. 26.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już są wpisane, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiadomio­
ne będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy  
sądowej, jeś li n ie imaszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą tem uż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie  
sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Brzeżany, dnia 4 października 1913.

L. cz. E . 2103/13 (5 ) (14783)
E d y k t .

D nia 26 listopada 1913 o godzinie 8 ‘30 
przed południem  w sądzie niżej wym ienio- 
nymym , w biurze Nr. 19, odbędzie się  licy­
tacya realności obj. lwh. 1525 kg. Trójca 
H aw ryły Homaniuka Jurka i Dom iniki z Ho- 
stiuków Bomaniuk po połow ie w łasnej, sk ła­
dającej się z pola ornego.

W artość nieruchom ości wystawionej na 
licytacyę ustala się  na 5581 kor. 62 hal.

Najniższa cena w ynosi 3721 kor. 08  
hal., poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokół ocenienia  
i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej w ym ienionym  w biurze 
Nr. 21.

Takie prawa wobec których niniejsza  
licytacya byłaby n iedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju, co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchom ości 
bądź obecnie już istnieją bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną zawiado­
m ione będą o dalszyeh wydarzeniach tego 
postępowania jed ynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli n ie m ieszkają w okręgu  
sądu niżej w ym ienionego i n ie wskażą te­
muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zam ieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.
Zabłotów, dnia 28 września 1913.

L. cz. E. 7 9 5 1 3  (5) (14478)
Edykt licytacyjny.

D nia 21 listopada 1913 o godzinie 10 
prz-d południem  odbędzie się  w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 7 (na piętrze) licytacya  
realności lwh, 666 ks. gr, gm. Bachów obj. 
dłużnika Abrahama Bergera w łasnej, ocenio­
nej na 1998 kor. 75 hal., na realności tej 
jednak ciąży dożywocie na recz M atli z A n- 
gartenów Berger ocenione na 500 kor.

W artość zatem szacunkowa w ynosi 1498  
kor. 75 hal., która stanow ić będzie nam iższą  
ofertę i poniżej tej ceny sprzedaż do skutku 
n ie przyjdzie.

Wadyum wym agane 150 koron.
Przedłożone warunki licytacyjne i ni- 

niejszem  zatwierdzone, przez w ierzyciela  
egzekwującego i kom pletne akty, może ka­
żdy mający chęć kupienia przeglądnąć w tu­
tejszym  sądzie w biurze Nr. 2 (na parterze),

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Dubiecko, dnia 22 sierpnia 1913.

H .  c n .  E . III  2231/13 (14746)
•TinjH TanjH H H H H  6 /u jh k t i  B i3B aH e 

#0 3ro^omeHn.
B  n; k  Cyfli noB iTO B iM  b  T e p H o n o ^ n  

f lH n  24 najjjo^iH C Ta 1913, r o # .  11-30 n e p e #  
n o j ty ^ H e M , K o i in a T a  u .  27, H a  n i / jc T a B i  3 a -  
T B e p f ls c e H H s  yMOB Ju ip H T a n n H H H x  npo,a;aH 'f 
3 ic T a H y T  c A if ly io u i  He/pBHSKHMOc t h  :

ń p y H T . k h . r ^ y ó i u o K  b o j h k h h  b h k .
r i n .  u .  168, n p .  r p  2383 i  2384,

ń p y H T .  KH. r^iyólUO K  B e« IH K n ń  BHK.
r i n .  u .  395, n p  r p .  231,

ń p y i r r  k h . F n y ń i u o K  b 6j h k h h  b h k .
r i n .  u .  1089, n p ,  r p  285

B a p T i c T t  n i  c n a  o p iH e H H  :
900 K o p ,
30 Kop.,
160 K o p .
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H a ira n a n ia  o<J>epTa:
600 Kop.?
20 Kop.,
8C Kop.
JIipHTaijHHHi rpaMOTH, Bi/i;HOca^i ca  

,a;o He.ąBHłKHMocTHH, MołKyTB oxoui ĄO Kyn- 
Ha neperaanyTH  b  HHame oaHanemM CyA'i 
ui^-iac ypa/i;oBHx ro,a,HH b  KOMHaTi a. 89.

IIpaBa, aepea KOTpi a lp aT apn a  6yaa6a  
HeAonycTHMOio, HaaeacaTb 3roaocaTH 3 cy/y 
HaHui3H'iHine H a alpHTapHHHiM TepMim ne- 
pe/i ainHTapHeio, 6o iHaKine Bace He 6y%e 
MoatHa Ix ni^HecTH mo ąo to i He/i;BMacH- 
MOCTH.

O ^aabmiM nep e6iry  ain,HTapHHHoro 
nocTynoBaHH noBi^oMaaTH ca  6yĄe oroao- 
meHBM Ha Ta6aHn;H cy^OBiń Ti oco6h, Ąaa 
KOTpax ni,a; to h  aac Ha hcąbhskhm octhx e 
npaBa a6o Tarapi ycTaHOBaeHL a6o b naci 
ain,HTan;HHHoro nocTynoBaHa 6y/t,yTB ycTa- 
HOB.ieHi a to  b pasx, ko.ih6h Ti oco6h am  
He MeniKaan b OKpysi ni^imcaHoro cy/iy. 
aHT He BKasaaa noiireHHO noBHOBaacTHHKa 
ftjia. ^opyaeHB FemKaioaoro b adcn;eBOCTH
cyAy.

n .  k. CyĄ HOBiTOBHH, Bi/wna III.
TepHoniaB, ąhh 25 BepecHa 1918.

L. cz. F  556 /12  (4 ) (14485)
Dnia 22 listopada 1918 o godzinie 9 

przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym, w biurze Nr. 7, odbędzie się  licytacya  
1/2 z 2 /5  z 1/2 lwh. 56, 1/2 z 2/5 lw h. 96,
1/2 z 1/2 lwh. 120 całe ciało hipot. lwh.
214, 2/6 części lwh. 215 kg. gk. Jankowce.

Z licytow ać się  mające przedm ioty są
oszacow ane:

1. 1 /2  z 2 5 z 1/2 lw h. 56 na 3 kor.,
2. 1/2 z 2/5 lwh. 96 na 352 kor.,
3 1 /2  z 1.2 lwh. 120 na 17 kor 50 h.,
4. wyk. hip. 1. 214 na 250 kor.,
5. 2 /6  części lwh. 215 na 200 kor. 
Najniższa oferta w ynosi:
ad 1. kwotę 2 kor., 
ad 2. kwotę 234 kor. 67 hal., 
ad 3. kwotę 11 kor. 67 hal., 
ad 4. kwotę 166 kor. 67 hal., 
ad 5. kwotę 133 kor. 32 hal.
W arunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w sądzie niżej w ym ienionym , 
w biurze N r. 7.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Lisko, dnia 10 października 1913.

L. 4323 (15105  1 - 2 )
O głoszenie licytacyi.

Gmina Pobuk powiatu stryjskiego sprze­
da na metry sześcienne w drodze publicznej 
ustnej licytacyi 146 sztuk drzew sm ereko- 
wych bądźto złam anych bądź na pniu stoją­
cych znajdujących się w lesie  gm innym .

Licytacya odbędzie się w biurze W y­
działu powiatowego w Stryju we czwartek 
dnia 6 listopada 1913 o godzinie 11 przed 
południem .

Cena w yw ołania 9 koron za 1 m 3.
Wadyum w kwocie 200 kor. w gotów ­

ce lub papierach wartościowych, mających  
bezpieczeństwo pupilarne.

Szczegółowe warunki licytacyi przeglą­
dać można w godzinach przedpołudniowych  
w biurze W ydziału powiatowego w Stryju.

Z W ydziału powiatowego.
Stryj, dnia 18 października 1913.

L. 1810/913 (15104 1 = 3 )
O g ł o s z e n i e .

Celem zabezpieczenia wykonyw ania ro­
bót pociągow ych w czasie od 1 stycznia 1914  
dc 31 grudnia 1914, t. j. na jeden rok, w zglę­
dnie od 1 stycznia 1914 do 31 grudnia 1915, 
t. j. na dwa lata, w zględnie od 1 stycznia  
1914 do 31 grudnia 1916, t. j. na trzy lata, 
dla c. k. Zarządu salinarnego w Bolechow ie, 
odbędzie się  dnia 5 listopada 1913 o 11 go ­
dzinie przed południem  w biurze tegoż Za­
rządu publiczna licytacya za pomocą p ise­
m nych ofert.

Oferty ostem plowane znaczkiem na 1 
koronę z załączeniem  5 prc. żądanego w y­
nagrodzenia rocznego jako wadyum, zestaw io­
ne na formularzu, który c. k. Zarząd salinar­
ny ndzieli bezpłatnie, w nieść należy pod 
adresem c. k. Zarządu salinarnego w kower- 
cie zamkniętej z napisem : „Oferta N. N. na 
przedsiębiorstwo robót pociągow ych“. W e­
wnątrz wadyum . . . kor. na ręce Naczelnika  
c. k. Zarządu salinarnego w dniu 5 listopada  
1913, najpóźniej do godziny 11 przed połu­
dniem.

Po term inie w niesione oferty n ie będą 
uwzględnione.

Kom isyonalne otwarcie ofert, przy któ- 
rem oferenci mogą być obecni, nastąpi w 
dniu licytacyi o godzin ie 11 przed połu­
dniem.

Dotyczące ogólne i szczegółow e warunki 
licytacyjne, które oferenci przed licytacyą  
mają w łasnoręcznie podpisać, można przej­
rzeć w biurze c. k. Zarządu salinarnego w 
godzinach urzędowych.

C. k. Zarząd salinarny.
Bolechów , dnia 22 października 4913.

L. cz. E. 2787/13  (7 ) (14229)
Edykt licytacyjny,

Dnia 19 listopada l 9 l 3 ,  o godzinie 9 
przed południem  w sądzie niżej w ym iecionym  
w biurze Nr. 4, odbędzie się  licytacya:

1. realności lwh. 168 gm . Sokoln ki, 
składającej się  zpgr. i bud. o łącznej po­
wierzchni 44  ar. 53 m .8, oraz stojących na 
tychże domu m ieszkalnego i stodoły.

2. połow y realności lwh. 1690 gm iny  
Sekolniki składającej się  z pgr. o łącznej po­
wierzchni 60 ar. 46 m s,

3. 1 /20  części realności lwTh. 1700 gm. 
Sokolniki, składającej się  z pgr. o powierzchni 
7 ar. 97 m 8.

Nieruchom ości te oceniono: 
ad 1. na 4253 kor., 
ad 2. na 205 kor., 
ad 2. na 5 kor.
Najniższa cena w y n o s i: 
ad 1. -  2835 kor. 32 hal., 
ad 2 — 136 kor. 67 h a l , 
ad 3' — 3 kor. 32 hal.
Dokumenta przejrzeć można w biurze 

Nr. 4.
Takie prawa wobec których licytacya  

byłaby niedopuszczalną należy zg łosić do 
sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Tarnobrzeg, dnia 1 października 1913.

L. cz. E. 1380/13 (3 ) (14845)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie c. k. Skaibu Państwa, za ­
stąpionego przez c. k. g a 1 Prokuiaiorę Skar­
bu we Lwowie, odbędzie się  dnia 27 listo ­
pada 1913 o godzinie 9 pized południem  w 
sądzisr niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 2, 
licytacya realności lwh. 537 ks. gr. Bułoży- 
nów w łasnej Stanisław a Lepianki.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 1000 k c .

Najniższa cena w ynosi 666 kor. 66 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokoły oce­
n ien ia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądz‘ie  niżej wym ienionym  w biurze Nr. 2.

Takie prawa wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacze- 
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadomione 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeżeli n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Olesko, dnia 4 października 1913.

L. cz. E. 417o/13 (14999)
Edykt licytacyjny.

Dnia 26 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym  w sali Nr. 2 odbędzie się  licytacya 2/4 
części ri-alności lw h. 35 gm. Zales:e gorzy- 
ckie.

Realność składa się  z pg. o łącznej po­
wierzchni 3 ha. 50 a 32 m 8.

Nieruchom ość ta ocenion i na 2320 kor.
Najniższa cena wynosi 1546 kor. 67 h.
Dokumenta przejrzeć można w biurze 

Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza  

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

O, k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Tarnobrzeg, dnia 14 października 1913.

L cz. E . 3559 /13  (14906)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Altera Stirglitza w Rozwa 
dowie, odbędzie się  dnia 25 listopada 1913  
o godzinie 10 przed południem  w sądzie 
niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 10. liey- 
tacya realności lw h. 448 ks. gr. gm Rozwa­
dów obejmującej pbud. z domem 297 muro­
wanym .

N ieruchom ość powyższa w ystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 7600 kor. zpn.

N* jniższa cena wynosi 3800 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które nim ejszem  
się  zatwierdza i odnoszące się  do tych nie­
ruchomości dokumenta (w yciąg tabularny, 
w yciąg katastralny, protokół ocenienia i 
t. d .), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w są­
dzie niżej wym ienionym , w biurze Nr. 10.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić  do sądu najpóźniej przy wyznaczo­

nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści n ie m ogłyby być już ze skutkiem  podno 
szone.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział Y 
Rozwadów, dnia 15 września 1913.

L. cz. E. IX. 2 4 0 8 1 3  (5) (14605)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego  
rolnego w Przem yślu, zastąpionego p m z  adw. 
dr. Tarnawskiego, odbędzie się  dnia 27 listo­
pada 1913, o godzinie 9 przed południem  w 
sądzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 7, 
licytacya realności obj. lwh. 429 ks. gr. gm. 
W ilcza, Piotra Rosoła wraz z przynależno 
ściatni składsjącem i s ię  z placu budowlanego  
z murowanym domem parterowym blachą 
krytym i 4 komórkami drewnianem i blachą 
kryiem i i z gruntów pod oprawę.

Cena szacunkowa 7580 kor.
Najniższa cena w ynosi 5053 kor. 32 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się  zatwier­

dza i odnoszące się  do tych nieruchom ości do­
kumenta, (w yciąg tabularny, w yciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w  sądzie nLej w y­
m ienionym , w biurze Nr. 14.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jed yn ie przez przybicie na tablicy  
sądowej, ie ś li n ie m ieszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie  
sądu zam ieszkałego.

D alsze koszta w ierzyciela oznacza się  
na 24 kor. 60 h.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Przem yśl, dnia 24 września 1913.

L. cz. E. 3548/13 (1 4 9 1 4 /
Edykt licytacyjny.

Na żąd an e Powiatowej Kasy oszczę­
dności w Sniatynie, zastąpionej przŁz adw. 
dr. Zygmunta Goldstauba w Sniatynie, odbę­
dzie się dnia 27 listopada 1913 o godz. 9 
prz^d południem w s ą ’zie niżej w ym ienio­
nym, w sali Nr. I., w Sniatynie licytacja  
realności obj lwh. 101 ks. gr. gm. kat. Kra- 
snostaw ce, składającej się z pb. 168 (na niej 
chata i szopa) i pg. 351, 357, 358 i 359.

Nieruchom ość powyższa w ystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 852 kor.

Najniższa cena w ynosi 2 /3  części ceDy 
szacunkowej, t. j. kwotę 568 kor.

Poniżej t«j ceny sprzedaż n ie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się  niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się  do tej nieru­
chom ości dokumenta (w yciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niż* j 
w ym ienionym , w biurze Nr. 9.

Takie praw*, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy  
zgłosić  w sadzie najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym  przed rozpoczęciem  
licytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchom ości n ie m ogłyby być już 
ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeś li n ie mieszkają w okręgu sądu 
n iżsj wym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sniatyn, duia 3 października 1913.

L. cz. E. 2102/13 (6) (14784)
E d y k t .

Dnia 26 listopada 1913 o godz. 8 -30 
przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym, w biurze Nr 19, odbędzie się licytacya:

1. realności obj. lwh. 79 kgr. Oleszków  
Sem ena Humeniuka Hrycka w łasnej, tudzież

2. realności obj. lwh. 410 tejże gm iny  
Hrycka Humeniuka Sem ena w łasm j, składa­
jących się  z chat, zabudowań gospodarczych  
i pola ornego.

W artość nieruchom ości w ystaw ionych  
na li ytacyę ustala s i ę :

ad 1. na 1855 kor. 34 hal., 
ad 2. na 2778 kor. 20 hal 
Najniższa cena w y n o s i: 
ad 1. 1236 kor. 88 hal.,

ad 2. 1852 kor. 12 hal.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się  

do tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg  
tabularny, w yciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.), może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej w ym ienionym , w biurze 
Nr. 21.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom ości 
nie m ogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach już 
istnieją, badź w toku postępowania licytacyj­
nego powstaną, zawiadamiane będą o dal­
szych wydarzeniach tego postępowania jedy­
nie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
n ie mieszkają w okręgu sądu tutejszego i n ie  
wskażą temuż sądowi pełnom ocnika do dorę­
czeń, w siedzibie sądu zam ieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy. Oddział IY.
Zabłotów, dnia 1 października 1913.

L. cz. E. 3179/13 (5 ) (14851)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Mojżesza Szwadrona, kupca 
w Zborowie, odbędzie się  dnia 27 listopada  
1913, o godzinie 9 przed południem , w są­
dzie niżej w ym ienionym , w biurze Nr. 12, 
w Zborowie, licytacya realności obj. lwh. 
1612 ks. gr. gm. kat Zborów wraz z przy- 
naieżytościam i, składającem i się z domu m iej­
skiego ze sk bp em  i komórek.

Nieruchom ość wraz z przynależniościa- 
mi w ystawiona na licytacyę jest oceniona na 
4980 kor., w czem m ieści się  wartość przy­
należności w kwocie 2600 kor,

Najniższa cena w yno-i kwotę 2886 kor. 
66 hal., poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyj­
dzie do rkutku.

W arunki licytacyjne, które się niniej- 
szem  zatwierdza i odnoszące się  do tej n ie­
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
w yciąg katastralny, protokoły ocenienia i t d.', 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wym ienionym , w biurze Nr. 22.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści n ie m ogłyby być podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w teku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadom ione 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wym ienionego i n ie  w skażą temuż p eł­
nomocnika do doręczeń w siedzibie sądu za­
m ieszkałego.

0 . k Sąd powiatowy, Oddział Y.
Zborów, dnia 4 października 1913.

L. cz. E . 1248/13  (15086)
Edykt licytacyjny.

Dnia 27 października 1913 o godzinie 
9 przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym  w biurze Nr. 8 odbędzie się  licyiacya  
1 /3  części realności lwh. 76 gm iny Biskupice.

Nieruchom ość w ystawiona na licytacyę  
jest oceniona na 1319 kor. 58 hal.

Najniższa cena w ynosi 879 kor. 72 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
sku ku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 11.

0 . k. Sąd powlf towy, Oddział II.
Radłów, 30 w rześnia 1913.

L. cz. E. 2110/13 (3 ) (14785)
E d y k t .

Dnia 26 listopana 1913 o godzinie 9 
przed południem  w sądzie niżej w ym ienio­
nym w biurze Nr. 19, odbędzie się  licytacya  
realności obj. lwh. 3703 kgr. Fożi ów Hrycka 
Radysza M ichała A ndrijowego w łasnej, skła­
dającej się  z chaty, zabudowań gospodar­
czych i pola ornego.

W artość nieruchom ości wystawionej na 
licytacyę ustala się  na 2827 kor, 95 hal.

Najniższa cena w ynosi 1885 kor. 30  
hal., poniżej tej ceny sprzedaż n ie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się  do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, w yciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, w 
sądzie niżej wym ienionym  w biurze Nr. 21.

Takie prawa w obec których n iniejsza  
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym  
term inie licytacyjnym  inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchom ości n ie  
m ogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

.G azeta  Lwowska" Nr. 246 z dnia 26 października 1913.



Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchom ości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego  
postępowania jedynie przez przybicie na ta ­
i ł ' c y  sądowej, jeśli nie mieszkają w  okręgu 
sądu niżej wym ienionego n ie wskażą temu 
sądowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Z ab łotór, dnia 21 września 1918.

L. cz. E . VII. 1730/13 (10) (14059)
Edykt licytacyjny  

oraz wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Mar­

kusa W ittelsa  kupca w Nadwornie, odbędzie 
się  dnia 27 listopada 1918 o godzinie 10 
przed południem  w biurze Nr. 2, na zasadzie 
zatwierdzonych warunków’ licytacya połowy  
realności (gospodarstwa w iejskiego) lwh. 1459  
ks. gr. D eiatyn.

W artość szacunkowa 2085 kor.
Najniższa oferta 1878 kor. 88 hal.
Do realności lw h. 1459 ks. gr. D eiatyn  

należą przynależności opisane w protokole 
ocenionia oszacowane na 25 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  
nastąpi,

0 . k. Sąd tutejszy jako sąd hipoteczny  
zanotuje wyznaczenie terminu licytacyjnego.

10. k. Sąu powiatowy, Oddział VII.
Deiatyn, dnia 4 września 1918.

L. ez. E . 1304/13  (5) (14844)
Edykt licytacyjny,

N a żądanie Michała Cym bały w Pod- 
horcach, odbędzie się  dnia 26 listopada 1913  
o godzinie 10 przed południem  w sądzie niżej 
w ym ienionym  w biurze Nr. 2 licytacya 1/3 
lw h 146 gm iny Podhorce, w łasnej Anny  
Górnik wraz z przynależnościam i. składają­
cemu się  z drzew,

.Nieruchomość w ystawiona na licy tację  
jest oceniona wraz z przynależnościm i na 
377 kor. 50 hal.

Najniższa cena w ynosi 248 kor. 33 hal,, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. •

Warunki licytacyjne które się  zatwier­
dza i o ln oszące się  do tej nieruchom ości 
dokumentu (w yciąg tabularny, w yciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i :. d.), może 
każdy mający chęć kupiona przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej w ym ienio­
nym w biurze Nr, 2.

Takie prawa, wobec których niniejsza  
licytacya byłaby n iedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inio licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia togo rodzaju co do samej nieruchom ości 
n ie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
w ania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych wydarzeniach tego po­
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy  
sądowej, je ś li n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej w ym ienionego i n ie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zam ieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.
Olesko, dnia 6 października 1913.

L. cz, E. 987 12 (11) (14895)
Edykt lieyt&c.yj a y .

Na wniosek strony egzekwującej Chaima 
H erscha Ecuersteioa w Kałus:u. odbędzie się 
dnia 27 paź-zA rnika 1913 o godzinie 8 przed 
południem , w biurze Nr. 10, na zasadzie za­
twierdzonych warunków licytacya następu­
jących realności:

1. lwh 1/2 48 ks, gr. gm iny kat. Cho- 
cień gospodarstwo w iejskie składające się  
z chaty, stajni i komory, tudzież ogrodu i 
pola irole), łaki i pastwiska o powierzchni 
146 ar. 74 m 2,°

2. lwh. 1 /2  687 ks. gr. gm. kat. Oho- 
cień io la  w drugiej k lasie kultury w niw ie  
„Zadwórze11 o powierzchni 26 arów 67 m 2,

3. lwh. 1 /2  1242 ks. gr gm. kat. Cho- 
cień rola w drugiej k lasie kultury w n iw ie  
„Zadwórze“ o powierzchni 26 ar, 66 m .2.

W artość szacunkow a: 
ad 1. — 2850 k o r , 
ad 2. — 250 kor.,
ad 3. -  250 kor.
Najniższa oferta w y n o si: 
ad 1. — 1900 kor., 
ad 2. — 166 kor. 66 hal.,
ad 3. -  166 kor. 66 h.
Do realności lwh. 48 ks. gr, gm iny kat. 

Ohocień należą następujące przynależności: 
sad oszacowane na 150 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie  
nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchom ości dokumentu (w yciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokgły ocenie­
nia i t. d.), może każdy mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w oddziale kancelaryjnym  Od. Nr, 10.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy  
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści nie m ogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchom ościach  
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępow ania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego  
postępowania jed yn ie przez przybicie na 
tablicy sądowej, jeśli n ie m ieszkają w 
okręgu sądu niżej w ym ienionego i n ie w ska­
żą temuż sądowi pełnom ocnika do doręczeń  
w siedzibie sądu zam ieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kałusz, dnia 9 września 1913.

Firmy.
H . en. <£ipM. 355/13 Ctob. II. 2

(149-53 1— 3)
3M iH H  i  ^o^aTKH /po BnneaHHx Bace <j>ipM 

C T O B ap n n ieH Ł .
B n n e iiH O  b p e e c i p i  C T O B apniireH B  3 a - 

p i6 ic o B n x  i  r o e n o ^ a p c K H x .
4upMa 3ByuHTt: C niraa  3apo6KOBa

„ E o e n o p p a p c K a  B a r o n a 11, C T O B a p n in e H e  3 a p e -  
ecTpoBaHe 3 oÓ n eaceH O io  n o p y K O io  b Cep- 
B n p a x .

H a 3 a r a / iB H n x  3 Ó o p a x  12 .ran na 1913  
nocT aH O B JieH O  p o3B H 3aT H  e n ir a y  i  y n O B a a c -  
h 6 k o  m i e r a  y n p a B H  3 a H a T H  c a  po3B H 3aH eM  
i r a  a iK s ip p a ip n io , ^ r a i o r o  u . i e H n  p p a p e K ip a i :

1 . HaKoneuHKK Ilnran,
2. IH ań ain  Libko HmciB i
3. E opo flin  M n x a n ao , Bipp Tenep cyTB 

•U K B iflaT opaM H  i  m b io tb  ppo ,, b o x  M icaip iB  ppo 
KiHUHTH aiKBippaipHH) (§  81 3. 3 ĄSE 9 ipBBi- 
T H a  1873 a . 70 ,/!/. 3. ,a;. i n o c T a B H T n  B H eeoK  
H a  B n n e p K H e H e  t o i  e n i r a n .

^ a i a  B n n ey : 17 B e p e e H a  1913.
L(. k . Cy^; OKpyacHHH, B i^ łA  II. 
3oaoaiB , 17 BepeeHa 1913

3 .  en. ^>ipin. 94 13 C to b . II. 1551 (14705)
3 i i iH H  i ppoppaTKH ppo B u n c a H H X  B a c e  (jnpM  

C T O B ap n m eH B . yxB a,neH O  B ń n e a T H  b  p e e c i p i  CTOBa- 
p n in e H B  3 a p o 6 K 0 B n x  i ro c n o p p a p c K n x .

O c i/p o K  C T O B a p n m e H a : T n c B M e H m p a . 
O ęipM a 3 B y n n T B : P y c i c n n  H a p o p p E n ii  
3 a p e e e T p o B a H e  C T O B a p n m e H e  ro c n o p p a p -  

CKe 3 oÓ M eaceH oio  n o p y rc o ro .
H a e H n  p p npeK ipn i B n c T y n n r a : o . n a H -  

T a a e f ia io H  1 ’opoppeipKHH i  T o M a  H a B r a n m H .
LLienn ppHpeKipni BHÓpam: Mnxanao 

/ ( y p p p e r a o ,  a s o  cnpaBHnic i E s  ren Mixa- 
a o B c n n ,  aso  K H H rO B O p eip t, H a  3aci;paHio P a ­
p a Happ3Kpaionoi pHa 28 a c o B T H a  1912, ko- 
T p i óypyTt nipnucysaiH ca h o b h e m  inerreM 
i na3BHCK0jvr, a Mnxala ^ypperao 3 popa- 
TKOM CB BanpeH H H K ,

/ ( a i a  B n n e y :  30 M a a  1913.
I(. k. Cyp O K p y a c ra H  a s o  T o p rO B e /iB H n n  

Bippla II.
C T a H ic a a B iB , p H a  30 M a a  1913.

Upadłości.
L. c i. S. 31/12 (15069)

W konkursie Samsona Schwarza w 
Grzym ałowie celem  :ikw idafyi i uporządko­
w a n a  dopatkowo zgłoszonych w ierzytelności, 
tudzi-ż takich w ierzytenośp i, które zostaną  
zgłoszone do dn a 29 p.-.żoz ernika 1918, wy­
znacza się  audyencyę na dzień 29 paździer 
n;ka 1913 o godzinie 9 przed południem w 
c. k. sądzie powiatowym  w Grzym ałowie w  
biurze Nr. 1.

Grzymałów, dnia 9 października 1913. 
Komisarz konkursowy.

Wyroki prasowe.
L. ez. Pr. III. 115/13 (3 ) (15029)

O b w i e s z c z e n i e .
O. k, sąd krajowy jako prasowy orzekł

na w niosek c. k. Prokuratora Państwa, że
zam ieszczone w Nr. 11 czasopism a „W obro­
n ie praw dy11 z daty Kraków, listopad 1913  
artykuł „Ozem są wśród nas żydzi11 w cało­
ści (str. 12, 13 i 14), — zawierają w swej 
osnowie znam iona występku z § 302 k. k , 
że zakazuje się  lozszerzania tego artykułu.

C. k. Sąd krajowy, jako prasowy,
Senat l i i .

Kraków, dnia 14 października 1913.

L, cs. Pr. 240/13 (2 ) (14670)
W  Im ieniu Jego Cesarskiej M o śc i!

O. k. sąd krajowy karny jako Trybu­
na! prasowy we Lwowie orzekł na wniosek  
c. k. Prokuratoryi Państw a że treść czaso­
pisma „Reforma c. k. straży skarbn11 Nr. 2 
z dnia 15 października 1913 w artykule pod

; tytułem  „Ćwicz, nia w  strzelaniu do tarczy11 
j w ustępie od „a wchodzi s ię 11 do „żaru do 

ogn ia11, zawiera znam iona występku z § 300 |
u. k. uznał dokonaną w dniu 15 października i 
1918 konfiskatę za usprawiedliw ioną i zarzą­
dził zniszczenie całego nakładu — i w ydał 
w m yśl § 493 p. k. zakaz dalszego rozpo­
wszechniania tego pisma drukowego.

Lsvów, dnia 17 października 1913.

Kuratele.
L. cz. L. 164/12 (6) (14920 2 - 3 )

E d y k t .
Za um ysłowo chorego uznano M ikołaja 

H ładkiego s. Onufrego z Olszanicy.
Kuratorem jego ustanowiono Paw ła  

H ładkiego s. Onufrego w Olszanicy.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tyśm ienica, dnia 30 czerwca 1913.

L. ez. P. 218/13 (2) (14823 2 - 3 )
E d y k t .

Za um ysłowo n iedołężnego uznano Ja­
na Mamaka w Sowlinach.

Kuratorem jego ustanowiono Kaspra 
Sułkow skiego w  Sowlinach.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I 
Limanowa, dnia 3 w rześnia 1913.

L cz. L. 25 13 (4 ) (14154 2 - 3 )
E d y k t .

Za um ysłowo n iedołężną uznano A gatę  
Ftaszek z Laskowej.

Kuratorem jej ustanowiono Jana P ta­
szka w Laskowej.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Limanowa, dn a 16 września 1913.

Konkurs a.
L. 143.39611. (15020 1— 3)

K o n k u r s .
Na posady ekspedyentów przy c. k. 

urzędach pocztow ych :
1. W N ow icy z poborami 3 klasy, 1 

stopnia i ryczałtem  399 koron rocznie na 
służącego.

2. W  Huj czach z poborami 3 klasy, 2 
stopnia i ryczałtem  399 koron rocznie na 
służącego.

3. W  Lackach w ielkich z poborami 3 
klasy, 4 stopnia i ryczałtem  378 koron ro­
cznie na służącego.

4. W  Liczkowcach z poborami 3 kla­
sy, 6 stopnia i ryczałtem  na służącego pó­
źniej oznaczyć się mającym.

Podania należy w nieść do c. k. Dyre- 
kcyi poczt i telegrafów  o 1 i 4 posadę naj­
później do 9 o 2 i 3 najpóźniej 2 listopada  
1913.

G. k. D yrekcja poczt i telegrafów  
dla Galicyi.

Lwów, dnia 22 października 1913.
O. k. Prezydent: 

W opaterni.

L. Prez. 956 14/13 (14989 1 - 3 )
Przy c. k. sądzie powiatowym  w N o­

wym  Targu są do obsadzenia posady:
a) stałego pomocnika kancelaryjnego,
b) tym czasowego pomocnika kancela­

ryjnego na przeciąg 5 m iesięcy.
Wymaganą jest b iegłość w pisaniu na 

m aszynie, znajomość agendy hipotecznej i 
służby kancelaryjnej.

Podania należycie udokum entowane na­
leży w nosić do końca października 1913.

N ow y Targ, dnia 18 października 1913.

LW. 169.982 (14856  1 - 3 )
O głoszenie konkursu.

W  celu. nadania dwóch stypendyów  o 
rocznych czterystu (400) koron z fundacyi 
śp. Napoleona Jeleńskiego, ogłasza się  ni- 
niejszem  konkurs.

Stypendya z tej fundacyi są przzena- 
czone dla uczniów kraj. średniej szkoły rol­
niczej w Czernichowie pod Krakowem, któ­
rzy pomocy rzeczyw iście potrzebują i potrze­
bę tę należytem  św iadectw em  ubóstwa w y­
kazują.

Pierw szeństw o przed innym i kandyda­
tami przysługuje potomkom b yłych  podda­
nych ze wsi Łuczyce, Kosiejsk i Chojna, w 
guberni M ińskiej w pow iecie M oryrskim po­
łożonych, wyznającym  relig ie ehrześciańską, 
w braku takich kandydatów, mogą otrzymać 
stypendya z niniejszej fundacyi uczniowie 
narodowości polskiej re lig ii rz. kat. lub gre- 
eko-unickiej, pochodzący z K rólestwa P olsk ie­
go lub w ogóle z prowincyj polskich, wcho­
dzących obecnie w skład cesarstwa rossyj- 
skiego.

Pom iędzy kandydatami tej drugiej ka- 
tegoryi służy pierwszeństw o synom  rodziców, 
którzy ze względów politycznych lub relig ij­
nych zm uszeni byli porzucić ojczyste strony.

Prawo nadawania tych stypendyów  słu­

ży W ydziałowi krajowemu K rólestwa G alicyi 
i Lodomeryi z W ielkiem  K sięstw em  Krakow- 

\ skiem  na podstawie propozycyi Kuratoryi 
! krajów, średniej szkoły rolniczej w Czerni­

chowie.
Podania należy w nosić na ręce Dyrek­

c j i kraj. średniej szkoły rolniczej w Czerni­
chowie do W ydziału krajowego najpóźniej do 
dnia 1 grudnia 1913 i załączyć do nich m e­
trykę chrztu, świadectwo ubóstwa i ostatnie  
świadectwo szkolne, a ew entualnie także do­
wody, że kandydat pochodzi z byłych  podda­
nych w si powyżej w ym ienionych.

Z W ydziału krajowego.
Lwów, dnia 3 października 1913.

Piotrowski.

L. Prez. 809 (1 7 /1 3 ) (15061 1 - 3 )
K o n k u r s .

Sąd tutejszy przyjmie zaraz dwóch ru­
tynowanych pomocników kancelaryjnych na 
przeciąg po 6 m iesięcy za wynagrodzeniem  
dziennem  po 2 kor. 50 hal.

Tabularzyści mają pierwszeństwo.
N aczelnictw o c. k. Sądu powiatowego.

Borszczów, dnia 21 października 1913.

Rozmaite obwieszczania,
L. cz. Cw. 4813/13 (19464)

E d y k t .
Przeć w Józefowi Mazurek z Żurawicy, 

nieznanem u z m iejsca pobytu, w niosła Prze­
myska Kasa zaliczkowa rzem ieślników i r o l­
ników do tutejszego sądu pozew o 159 kor. 
i 60 kor. na podstawie którego wydano na­
kaz zapłaty.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się  p. B ła żo w k ieg o , adwokata w Prze­
m yślu, kuratorem, który zastępy wać go będzie 
w rzeczonej sprawie, dopóki on sam się  nie 
zgłosi lub pełnom ocnika n ie zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Przem yśl, dnia 8 października 1913.

L. cz. Cw. 6168/13 (1 ) (15045)
E d y k t .

Przeciw  Frankowi Kuśnierzowi i A nto­
niem u M ielnikowi z Knjdaniee, których m iej­
sce ipobytu jest nieznane, w niesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu przez 
Paulinę W  eliczańsVą w Zbarażu pozew o 
355 kor. z wnioskiem  na w ydanie w ekslo­
w ego nakazu zapłaty tej sumy

Celem strzeżenia praw Franka Kuśnie­
rza i A utoniego M ielnika ustanawia się  p. 
dr. W iktora Nussbrechera adw. w Tarnopolu, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się  
nie zgłoszą lub pełnom ocnika n ie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 25 września 1913.

L. cz. Cw. II. 411/13  (1 ) (15093)
E d y k t .

Przeciw  nieobjętej m asie spadkowej po 
błp. Sarze z Chaimowiczów W ittes w niesiony  
został do c. k. sądu powiatowego w Trem­
bowli przez Mozesa W ittesa pozew o 1000 K.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 21 października 1913, o go­
dzenie 10 przed południem , w  tut. sądzie, 
biuro Nr. 7.

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
sp dkowej Sary z Chaimowiczów W ittes 
ustanawia się p. dr. Howikowicza, adwo­
kata w Trem bowli kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie powyż­
szą m asę wt rzeczonej sprawie na jej koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki ona objętą nie  
zostani e.

O, k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 10 października 1913.

L. cz. C. IV. 82/1884 (3 ) (14625)
E d y k t .

Józefowi Sanockiem u z Lubli ma być 
doręczoną uchwała z mria 20 sierpnia 1913
1. cz. IV. 82 /1884 (3), którą pozwolono na 
w ykreślenie prawa zastawu dla kwoty 320 K 
ze stanu biernego realności lw h. 107 gm. 
Lubla objętej, Józefą Sanockiego własnej.

Poniew aż niewiadom o, gdzie Józef Sa­
nocki przebywa, ustanawia się  w  celu strze­
żenia jego praw kuratora w osobie p. Toma­
sza Czernickiego z Lubli.

Tenże kurator zastępywać będzie Jó­
zefa Sanockiego w rzeczonej sprawie na jego  
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje. ?

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Frysztak, dnia 20 sierpnia 1913.

L. cz. C. II. 428/13 (3 ) (14886)
E d y k t .

Przeciw  nieobjętej m asie spadkowej 
Tomasza Czudowskiego i przeciw Tekli Czu-
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dowskiejjj której m iejsce pobytu jest niezna­
ne, w niesiony został do e. k. sądu powia­
towego w Brodach przez Tomasza Drebieza 
i Katarzynę Drebicz pozew o uznanie w ła­
sności do 2/5 części lwh. 289 grn. Brody.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 2 grudnia 1918. o godz. 
9 rana, w tut. sądzie, biuro Nr. 38.

Celem strzeżenia praw powyższych po­
zwanych ustanawia się  p. dr. Jak óta  Byka, 
adwokata w Brodach, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po 
wyższych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki Tekla Czudow- 
ska w sądzie się  n ie zgłosi lub pełnom o­
cnika nie zamianuje, w zględnie rnasa spad­
kowa Tomasza Czudowskiego n ie zostanie 
objętą.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brody, dnia 21 w rześnia 1913,

L. cz. C. 398 13 f i )  (15064)
E  d y  k t.

Przeciw Stefanii z Budziszów Stefań­
skiej, Czesławowi Budziszowi i W iktoryi 
z Ozgów 1 o Stańkowej 2-o Budziszowej 8 o 
Baranowej, których m iejsce pobytu jest n ie­
znane, w niesiony został do c. k. sądu po 
w iatowego w Frysztaku przez A ntoniego  
Budzisza pozew o zn iesien ie w spółw łasności 
realności lwh. 12 i 40 gm. Jaszczurowa.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 24 października 1913, o go­
dzinie 11 rano, biuro Nr. 8.

Celem strzeżenia praw nieobecnych po­
zwanych ustanawia się  p. Jana W nęka w  Ja­
szczurowej kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie n ie­
obecnych pozwanych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnom ocnika  
n ie  zamianują.

O k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Frysztak, dnia 10 października 1913.

L. cz. C. I. 86 /13  (14616)
E d y  k t.

Przeciw  W iktoryi Oiszkowej z Gawrzy- 
łow ej, której m iejsce pobytu jest nieznane, 
w niesiony został do c. k. sądu powiatowego  
w Dębicy przez Jana Gawlika pozew o za­
płatę kwoty 540 kor. zpn.

Na podstawie pozwu W iktorya Ciszko 
wa winna tytułem  zwrotu zadatku ofiarowa­
nego na kupno gru tu zwrócić Janowi Ga­
wlikow i kwotę 500 kor.

Celem strzeżenia praw W iktoryi Cisz- 
kowej ustanawia się  p. dr. Goldfiussa, adwo­
kata w Dębicy kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie W i- 
ktoryę Oiszkową z G aw nyłow ej w  rzeczonej 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki ona w sądzie się  n ie zgłosi lub p eł­
nomocnika n ie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Dębica, dnia 13 października 1913.

L. cz. O. n .  520,13 (14611)
E d y k t.

Przeciw  Józefie Peszko, której m iejsce  
pobytu jest nieznane, w niesiony został do 
c. k. sądu powiatowego w Brzozowie przez 
W ojciecha Kędrę po W ojciechu pozew o 316 
koron.

Na podstawie pozwu wyznaczono &u- 
dyeneyę na dzień 9 września 1913.

Celem strzeżenia praw nieobecnej usta­
nawia się  p. Józefa Rachwała w Hum niskach  
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
ob>cną w  rzeczonej sprawie na jej koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się  
n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brzozów, dnia 12 sierpnia 1913.

H . en. U,. I. 857 13 (1 ) (15080  1 - 8 )
E  Ą H K X.

IIpOTHB łBaHOBH P y  HHHBCKOMy, KOTpO- 
ro iricne no6y x y  He e s i lo n e ,  BHecaa AHHa 
PyuHHtcKa b g. k. HOBiTOBisr cyXi b  H o b u j  
ceAi H030B o 3anaaTy 300 Kop , 706 K o p .
i  X. fl. 3HH.

H a ni^ciaB i n03By 3icxaB BH3HaueHHH 
TepMiH Ha ^eHB 5 aHCTona^a 1913, ro^HHa 
8  paHO b  Tyx. Cy^I, KOHHaxa u .  9.

CTepeaceHa npaB HeBi^oaroro 3 
Micga poójT y łBaHa PyunHBCKOro yciaHO- 

c a  n . łBaHa T eB yca b /(oópOHipifi, 
KypaiopoM.

T onące K y p a io p  6 y ^ e  CBoro KypaH^a 
b 3ra^aH iń enpaBi h »  ero H e6e3neum cxŁ  i 
K onna xaK ĄOBro 3acxynaxH , aac siH  a6o b 
cy^ i 3roaocHTB c a  a6o b h m I h h t b  h o b h o  
B a a c m a .

II- k. Cy^, nOBiiOBHH, EiAAi^ I- 
HoBe ceao, ^Ha 21 cepnHH 1913.

L. cz. C. I. 358/13 (14903)
E d y k t.

Przeciw M ichałowi Bojko, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, w niesiony został

do c. k. sądu powiatowego w M ielnicy przez 
R aka Brucknera pozens o 275 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczano au- 
dyeneyę do rozprawy na dzień 28 paździer­
nika 1913, o godz. 10 rano, w tut. sądzie, 
biuro Nr. 8,

Celem strzeżenia praw M ichała Bojko 
ustanawia się p. dr. Jana H ryniew ieckiego  
w M ielnicy kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie M i­
chała Bojko w rzeczonej sprawie na jego  
koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki 011 w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
M ielnica, dnia 22 września 1913.

L. cz. O. II. 299/13  (2 ) (14998)
E d y k t.

Przeciw  M ichałowi Tymczukowi Iwana, 
którego m iejsce pobytu jest nieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Śniatynie przez Berła B ein ischa w Śniatynie  
pozew o zn iesien ie w spółw łasności zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczony zo­
stał term in do ustnej rozprawy procesowej 
na dzień 30 października 1913, o godzinie 
9 rano, sala Nr. II.

Celem strzeżenia praw M ichała Tym  
czuka ustanawia się p. adwokata dr. Goid- 
stauba w Śniatynie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika n ie zam anuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Śniatyn, dnia 9 października 1913.

L. cz. III. 486/13 (1 ) (14922)
Przeciw  likow i i M ichałowi Marczakom  

z Bereh, których m iejsce pobytu jest niezna­
ne, w niesiony został do c. k. sądu powia­
towego w/ Ustrzykach przez Szym ona P ie ­
niążka pozew o 252 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczone au- 
dyencyę na dzień 30 października 1913, o go­
dzinie 8 rano, biuro Nr. 7.

Celem strzeżenia praw kurandów usta­
nawia się  p. dr, Szymona Schaffera, adwo­
kata w U strzykach, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w  rzeczonej sprawie na ich  koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się  
nie zgłoszą lub pełnom ocnika nie zamianują.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Ustrzyki, dnia 18 października 1913.

L. cz. C. III, 498/13  (1) (15084)
E d y k t.

Przeciw  Franciszkowi U słupskiem u sy­
nowi Janowi z Poronina Nr. d. 148. którego 
m iejsce pobytu jest nieznane, w niesiony zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Nowym  
Targu przez A ntoninę z Parów Cudzich po­
zew o 400 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 28 października 1913, o go­
dzinie 8 -30 rauo.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Kohna, adwokata w N o­
wym Targu, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki on w sądz;e się  
nie zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Nowy Targ, dnia 14 października 1913.

L. cz. C. I. 167/18 (1 ) (14974)
E d y k t.

Przeciw  Dawidowi F eit, którego m iej­
sce pobytu jest nieznane, w n u sion y  został 
do c. k. sądu powiatowego w  Brzozowie 
przez Cbaima Strengera pozew o 459 kor. 
80 hal. zpn.

Na podsiaw ie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 29-go października 1913,
0 godzinie 9 rano.

Celem strzeżenia praw Dawida F eita  
ustanawia się p. Józefa Burnata w Grabo- 
wnicy kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie p o ­
zwanego w  rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nio zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Brzozów, dnia 26 września 1913.

L. cz. C. 272/13  (1 ) (15057)
E d y k t.

Przeciw Iw anow i Bałabanowi synowi 
Fedka, którego m iejsce pobytu jest nieznane, 
w niesiony został do c. k. sądu powiatowego  
w Tarnopolu przez F irm ę Ph. M ayfarth et 
Comp. we W iedniu pozew o uznanie kon­
traktu za bezskuteczny.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 29 października 1913, o go­
dzinie 9 przed południem , w biurze Nr. 8.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się  p. dr. Feldm ana, adwokata kraj. 
w Tarnopolu, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie n i e - . 
obecnego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam  w  są­
dzie się  n ie zgłosi lub pełnom ocnika n ie  
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I.
Tarnopol, dnia 19 października 1913.

L, cz. C. II. 365/13  (5 ) (14977)
E d y k t.

D la niewiadom ych z m iejsca pobytu 
Piotra i Maryi Bębenków w Kątach — 
w sprawie toczącej się przed c. k. sądem  
powiatowym  w Chrzanowie o zniesienie  
współwł* sności — ma być doręczoną uchwała  
z dnia 30 sierpnia 1913 1. cz. C. 365/13 (5), 
którą wyznaczono rozprawę na dzień 28-go  
października 1913.

Ponieważ niewiadomo, gdzie powyż 
w ym ienieni przebywają, ustanawia się w celu  
strzeżenia ich praw kuratora w osobie p. adw. 
dr. Byfera w Chrzanowie.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanych w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się  
nie zgłoszą lub pełnom ocnika n ie zamianują.

C, k. Sąd powiatowy, Oddział II
Chrzanów, dnia 30 sierpnia 1913.

L. cz. C. II. 451/13 (15085)
E  d y k t.

Przeciw nieobjętej m asie spadkowej śp. 
Hafii ze Stefaków F en yn  w niesiony został 
do c. k. sądn powiatowego w Peczeniżynie  
przez Paraśkę z Żupników Iwasiuk w Run- 
gurach pozew o 240 kor. zpa.

Na podstaw ie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dz eń 28-go października 1913, 
o godz. 9 rano

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadkowej ustanawia się p. N ykołę F enyna  
Petra w Rungurach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie n ie ­
objętą masę spadkową w  rzeczonej sprawie 
na jej koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki ona 
pełnomocnika n ie  zamianuj".

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Peczeniżyn, dnia 10 października 1913.

L. cz. Cw. III. 3 5 2 4 1 2  (3 ) (15022)
E d y k t.

Przeciw M. L. Ohrensteinowi z Krako­
wa, ul. A gnieszki 4, którego m iejsce pobytu 
jest nieznane, w niesiony został do c. k. sądu 
krajowpgo jako handlowego w  Krakowie przez 
Kalmana Kleina w Chrzanowie pozew o wy­
danie nakazu zapłaty o zapłatę sumy w ekslo­
wej 1500 kor. i 1500 kor.

N a podstsw ie pozwu wydany został 
nakaz zapłaty z dnia 14 sierpnia 1913 1. cz. 
Cw. III. 3524/13 (1).

Celem strzeżenia praw M. L. Ohren- 
steina z Krakowa ustanawia się p. dr. Kazi­
mierza Ostrowskiego, adwokata w Krakowie, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie M. L 
Olirensteina w rzeczonej sprawie na jego  
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w  są­
dzie się  n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie  
zamianuje.

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy.. 
Oddział IIT.

Kraków, dnia 28 sie 'p n ia  1913.

L. cz. Cw. 7048/13  (14718)
E d y k t.

Przeciw  Iwanowi Specyalnem u i Iwa­
nowi H cidejow i w  Kotuzowie, których m iej­
sce pobytu jest nieznane, w niesiony został 
do c. k sądu obwodowego w Stanisław ow ie  
przez Towarzystwo dyskontowe w Buczaczu 
pozew o 230 koron.

Na podstawie pozwu dozwolono nakazu 
zapłaty z dnia 30 maja 1913 1. cz. Cw. 
7048/13.

Celem strzeżenia praw I. Sp cyalnego  
i I. Hnideja ustanawia się  p. dr. Bachera 
kuratorem i doręcza się  mu skargę z załą­
cznikam i i nakazy zapłaty z 30 maja 1913  
Cw. 7048/10.

Tenże kurator zastępywać będzie Iwana  
Speeyalnego i Iwana Hnideja w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni w sądzie się  n ie zgłoszą lub peł­
nomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Stanisław ów , dnia 2 września 1913.

L. cz. Cw. 5392/13  (14717)
E d y k t.

Przeciw  A ntoniem u Kłym i Iwanowi 
Specyalnem u, których m iejsce pobytu jest  
nieznane, w niesiony został do c. k. sądu 
obwodowego w  Stanisław ow ie przez Towarzy­
stwo dyskontowe w Buczaczu pozew o 220  
koron.

Na podstawie pozwu dozwolono na­
kazu zapłaty z dnia 12 kwietnia 1913 1. cz. 
Cw. 5392/13.

Celem strzeżenia praw A ntoniego Kłyma 
i Iwana Speeyalnego ustanawia t ię  p. dr. 
Ignacego A lferta kuratorem, któremu doręcza

się skargę z załącznikami i nakazy zapłaty 
z dnia 12 kwietnia 1913 1. cz. Cw. 5392/13.

Tenże kurator zastępywać będzie A nto­
n iego Kłyma i Iwana Speeyalnego w  rzeczo­
nej sprawie na ich koszt i n iebezpieczeństw / , 
dopóki oni w sądzie się n ie zgłoszą lub p eł­
nomocnika m e zamianują.

C. k, Sąd obwodowy, Oddział II.
Stanisław ów , dnia 2 września 1913.

L. cz. Cw. 4390/13 (2) (14728)
E d y k ,t.

Przeciw  Iwanowi Hrabińskiem u i lik o ­
wi H iabińskiem u z N iw ie, których m iejsce 
pobytu jest nieznane, w niesiony został do
c. k. sądu obwodowego w Złoczowie pizez  
Ka^ę zaczetną Wzajemna Pom icz w Topor - 
wie, stow. zar. z ogr. por., pozew o zapłatę 
sumy wekslowej w kwocie 420 kor.

N a podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw Iwana Hrabiń- 
skiego i Uka H rabińskiego ustanawia się  p. 
adwokata dr I. E idelberga w Złoczowie ku­
ratorem.

Tenże kurator będzie zastępywać wyż 
wym ienionych pozwanych w rzeczonej spra­
wie na ich koszt i n iebezpieczeństwo, dopoki 
on: w sadzie się n ie zgłoszą lub pełnom o­
cnika n ie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Złoczów, dnia 29 września 1913.

L cz. Cw. 4560/13 (2 ) (14551)
E d y k t.

Przeciw  Petrow i Szyszce i N ykiecie  
Szyszce w Sm ólnie, których m iejsce pobytu 
jest nieznane, w niesiony został do c. k. sądu 
obwodowego w Złoczowie prz-z Dmytra  
Korczaka w Gajach starobrodzkich pozew o 
zapłatę sumy wekslowej w kwocie 500 ko­
ron zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżeń a praw Petra Szyszki 
i Nyjriety Szyszki ustanawia się p. adwokata 
dr. E. K ołaczkowskiego w Złoczowie kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie P e­
tra Szyszkę i N ykietę Szyszkę w rzeczonej 
sprawie na ich koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki oni w sądzie się n ie zgłoszą lub p eł­
nomocnika n ie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy  
Oddział II.

Złoczów, dnia 20 września 1913,

L. cz. C. I. 420/13 (1) (15098)
E d y  k t.

Przeciw  Józefowi Dżubeło w Zagór- 
szczyźnie, którego m iejsce pobytu jest n ie­
znane, w niesiony, został do c. k. sądu po­
wiatowego w  Żydaczowie przez Jędrzeja 
H ywla w Żydaczowie pozew o 180 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 7 listo­
pada 1913, o godzinie 9 rano, biuro Nr. 11.

Celem strzeżenia praw Józefa Dżubeły  
ustanaw ia się p. dr. C hęcińskiego, adwokata 
w Żydaczowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Jó­
zefa Dźubełę w rzeczonej sprawie na jego  
koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się  n ie zg łosi lub pełnom ocnika nie  
zamianuje.

. C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Żydaczów, dnia 18 października 1913.

L. cz. C. IV. 525/13 (15091)
E d y  k t.

Przeciw M ichałowi Sołtysow i, którego 
m iejsce pobytu jest nieznane, w n ń sicn y  zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Strzyżowie 
przez Józefa Sołtysa  p^zew o 535 kor. 40  
hal. zpn.

N a podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała audyeneya do ustnej rozprawy na dzień  
5 listopada 1913, o godz. 10 przed połu­
dniem

Celem str:ezenia praw M ichała Sołtysa  
ustanawia się p. Tomasza Cynara (starszego) 
w Jaworniku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie M i­
chała Sołtysa w rzeczonej sprawie na jego  
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie s ię  n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie  
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Strzyżów, dnia 8 października 1913.

L. cz. C. II. 300/13 (2 ) (14997)
E d y  k t.

Przeciw . P iotrow i Żmurczykowi W asyla  
i Katarzynie Żmurczyk W asyla, których m iej­
sce pobytu jest nieznane, w niesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w  Śniatynie przez 
Berła B einischa ze Śniatyna pozew o znie­
sien ie w spółw łasności zpn.

N p. podstawie pozwu wyznaczono ter­
min do ustnej rozprawy na dzień 30 paździer­
nika 1913, o godz. 10 rano, sala Nr. n.

Celem strzeżenia praw Piotra i Kata­

„Gazeta Lwowska" Nr. 246 z dnia 26 października 1913.
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rzyny Żmurczyków ustanawia się  p. adwokata 
dr. Sem aniuka w  Śniatynie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanych w  rzeczonej sprawie na ich  koszt 
i n iebezpieczeństwo, dopóki oni w  sądzie się  
n ie zgłoszą lub pełnom ocnika n ie zamianują.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sniatyn, dnia 9 października 1913.

L. cz. C. II. 550/13 (1 ) (14996)
Przeciw  nieobecnej A nn ie z Kurdyiów  

Lorenz z Posady jaśliskiej w niósł Franci zek 
Cichoń z Posady jaśliskiej pozew o 364 kor.

Rozprawa odbędzie się  dnia 5 listo­
pada 1913, o godzinie 9 p ized południem , 
w biurze Nr. 1.

Kuratorem dla pozwanej ustanowiono  
adwokata dr. F lam a w R ym anowie na koszt 
pozwanej.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Rymanów, dnia 16 października 1913.

L. cz. C. I. 455 /13  (14890 3 - 3 )
E d y k t.

Przeciw  Iw anow i Krawec, którego m iej­
sce pobytu jest nieznane, w niesiony został do
c. k. sądu powiatowego w Grzym ałowie przez 
Tymka Czaharyna pozew o uznanie prawa 
w łasności.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 19 listopada 1913, o godzi­
nie 9 rano, biuro Nr. 4.

Celem strzeżenia praw kuranda ustana­
wia się  p. dr. Herm ana Koflera, adwokata 
w Grzym ałowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie ku­
randa w  rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się  
n ie zg łosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Grzymałów, dnia 13 października 1913.

L. Prez. 33.082 (14937 3 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

C. k, wyższy Sąd kiajow y we Lw ow ie  
podaje do powszechnej wiadomości, że p. Ma­
teusz Jurkiewicz reskryptem c. k. M inister­
stw a spraw iedliwości z duia 12 września  
1913 L. 27 .602/13 notaryuszem  w Budzano- 
w ie zam ianowany, złożyw szy dnia 21 pa­
ździernika 1913 przysięgę służbową, urzędo­
w anie sw e rozpocząć może.

Lwów, dnia 21 października 1913.

L. cz C. I. 315 /13  (2 ) (14992 2 - 3 )
E d y k t .

Przeciw  Katarzynie Calik zam. Muła, 
której m iejsce pobytu jest nieznane, w nie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w  
Podw ołoczyskaeh przez Marynę 1 śl. Marci- 
niuk 2-śl. Calik pozew o uznanie kontraktu 
darowizny za odwołany.

N a podstawie pozwu wyznacza się  au- 
dyencyę na dzień 31-go października 1913, 
o godz. 9 przed południem, biuro Nr. 7.

Celem strzeżenia praw Katarzyny Cal k 
zam. Muła ustanawia się p. dr. G om niek iego , 
adwokata w Podw ołoczyskaeh, kuratorem.

Tenże kuratoi zastępywaó będzie Ka­
tarzynę Calik zam. Muła w rzeczonej spra­
w ie na jej koszt i n iebezpieczeństwo, dopóki 
ona w sądzie się  n ie zg łosi lub pełnom ocnika  
n ie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Podwołoczyska, dnia 10 października 1913.

L. cz. Prez. 3091 (18 P ./13) (14947 2 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

Jego E kscelencya Pan Prezydent c. k. 
w yższego Sądu krajowego w e Lwowie zamia­
now ał dla IV. zwyczajnej kadeucyi posiedź ń 
Sądów przysięgłych przy c. k. Sądzie obwo­
dowym w Samborze dnia 24 listopada 1913  
o godz. 9 rano się  rozpoczynającej przewo 
dnicząeym  c. k. radcę Dworu i Prezydenta Są­
du obwod. Józefa Gołkowskiego, a zastępcami 
przewodulczącego c. k. wiceprezydenta sądu 
obwodowpgo Józefa Jawo skiego i c. k. rad­
ców sądu krajowego : J na Gnbrusiewb za, 
Leona B-reźuiekiego, Jana Turkiewicza, Ka­
zimierza Piotrowskiemu, dr. K onstantego Ry- 
bii-k ego, W łodzimierza Kozakiewicza. Cze­
sław a W ójcickiego, Juliusza Kołczykiewicza.

Prezydyum  c. k. Sądu obwodowego.
Sambor, dnia 27 września 1913.

Spadki.
L. cz. A . 273 /13  (4 ) (14898  3 - 3 )

E d y k t
z wezwaniem  dziedzica, którego pobyt jest 

niewiadom ym .
C. k. Sąd powiatowy w Limanowej 

ogłasza, że dnia 8 lutngo 1913 w  Zbłudzy 
zmarł Jan W ięrławyk pozostawiając rozpo­
rządzenie ostatniej woli.

Ponieważ sądowi m iejsce pobytu Józeta  
W ięcław yka n ie jest znanem, przeto wzywa 
się  go, aby w przeciągu jednego roku, licząc 
od dnia niżej podanego, zg ło sił się w tutej­

szym sądzie i w niósł oświadczenie co do 
dziedziczenia, w  przeciwnym  bowiem  razie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłasza­
jącym i się  dziedzicam i i z kuratorem Józe­
fem  Majówskim, ustanowionym  dla nieobe­
cnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Limanowa, dnia 9 czerwca 1913.

Amortyzacye.
L. cz. T. 19/1-3 (2 ) (14449 3 - 3 )

Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.
Na w niosek Sim ona Grosskopfa z Tarno­

pola wdraża się postępowanie amortyzacyjne 
co do rzekomo zaginionych dwóch kartek 
zastawniczych F ilii c. k. uprz. gal. akcyjnego 
Banku hipotecznego w Tarnopolu, a to:

1. Nr. 20.493 na zastawiony dnia 10  
marca 1913 3 prc. Bodenlos I. E m isyi Seria 
3245 Nr. 72, na który to los wypożyczono  
200 koron ;

2. Nr. 54 .893 na zastawione dnia 10 
lipca 1913 przedmioty, a to: 1 zegarek z łań ­
cuszkiem, 2 złote pierścionki brylantowe, 2 
złote pierścionki dyam entowe, 1 złoty zega­
rek z złotym  łańcuszkiem , 1 parę złotych  
brylantowych kulczyków, 1 złotą broszkę, 2 
złote branzoletki, na które to przedmioty po­
życzono kwotę 800 kor.

Posiadacza tych kart wzywa się, aby 
w ciągu jednego roku od ostatniego ogłosze­
nia edyktu tego w „Gazecie Lwowskiej" 
przedłożył je tutejszymu Sądowi, inaczej za 
nieistn iejące uznana zostaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Tarnopol, dnia 19 sierpnia 1913.

H .  e n .  T .  2 1 / 1 3 /1  ( 1 3 9 1 2  3 - 3 )
E  H  K  T .

H a  a s a g ,a H 6  n .  E B r e H a  B e n n i K O B C K o r o  
b  E e p e s o B i  b b o ą h t b  e n  n o e T y n o B a n e  b  n i n n  
a M o p T H 3 a n ;H i ó n u H K e T y  B e i s e . i e B o r o  H a  1 2 0 9  
K o p .  B H C T a B n e H o r o ,  a  u e p e 3  E B r e H a  B e n n n -  
K O B C K O ro i T e o A o p a  B e n n u K O B C K o r o  h k o  
a K n ,e n T a H T i'B  n i / ę n n c a H o r o ,  B H p o n i iu  H e  b h  
n O B H e H o r o ,  a  a a T iiM  b h m o i u b  n o  A y M IU a p T .  
4 3 a s .  B e n o n .  H e  n o e i A a i o n o r o ,  k o t p h h  t o  
ónnHneT BHecKOAaTeneBH yKpa^eno.

B 3H B a e  en  n p o T e  K O H Cgioro, x t o 5 h  c e n  

ónnHKeT n o c iA a B .  r p o ó n  en 3  h h m  b  n p o -  

T n r y  45 a h i b  Bi^ A H a  nocniAHOro orono- 
m e H H  c e r o  e A H K T y  b  CyA’i T y T .  3 r o n o e H B  i  
n p a B a  c b o i  a °  n e r o  B H K a3 a B , b  n p o T H B H iM  
6 o  p a s ł  ó n n H K e T  cen  3 a  aM O p T H S O B aH H H  i  
b c h £ c h x  H a c n iA K iB  n p a B H n x  n o 3 Ó a B jieH H H

6 y A e -
I ( .  k .  CyA O K p y a c H H H , BIaaiA IV.

C b r a iK ,  AH a  2 5  e e p u n n  1 9 1 3 .

L. cz. T. 19 /13  (2 ) (14450 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Simona Grosskopfa, kupca 
z Tarnopola, wdraża się  postępowanie amor­
tyzacyjne co do zaginionych w eksli, które 
opiewmją:

1. weksel na kwotę 600 kor. cyframi 
i sechshundert Kronen słow am i, oraz data 
płatności am 15 Novem ber 1913 i podpis 
akceptanta Abraham F in k elste in ;

2. w eksel na 1200 Kr. cyframi i E in  
tausend zwei hundert Kronen słowam i, data 
płatności am 30 Oktober 1913 i podpis akce- 
ptam a Abraham F in k e lste in ;

3. w eksel z daty Tarnopol am ersten  
Juli 1913 Fur Kr. 150 V ier M onate a datto 
zahle gegen  diesen W echsel an die Ordre 
die Summę von den W erth und stelle  ihn  
auf R echnung Herr Ohaskel Silberm ann Tar­
nopol Chaskel Silberm ann m. p , ;

4. w eksel z daty Zbaraż am 25 Mai 
1913 Fur Kr. 100. Zwei Monate a datto 
zahle gegen  diesen W echsel an die Ordre 
die Summę von den W erth und/ stelle  ihn  
auf R echnung Berieht M eilach A schkenaze 
m. p. Aron M oses N agler m. p . ;

5. blankiet wekslowy w  którym w ypeł­
niona była kwota 180 Kr. cyfram i oraz pod­
pisy W olf Hammer mp. angenom m en Kata­
rzyna W ierzbicka mp. a tergo. W olf Ham­
mer m p .;

6. blankiet w ekslow y niem iecki za 40 
hal. n iew ypełn iony, na którym znajdowały 
się podpisy Józef Zilz mp. angenom m en Si­
mon K nopf mp., Sara K nopf mp., a tergo 
Josef Zilz mp., Simon Grosskopf mp.;

7. w eksel na kwotę 546 Kr. 50 H. cy­
frami, na którym znajdowały się podpisy: 
Josef Zilz mp. angenom m en Simon Knopf 
mp., Sara Knopf mp., a tergo J osef Zilz mp. 
Simon Grosskopf m p.;

8. -weksel na kwotę 600 Kr. cyframi, 
na którym znajdowały się p o d p isy : Joachim  
Gross mp., Pepi Gross mp.;

9. w eksel na kwotę 290 Kr., na któ­
rym znajdował się  podpis Samuel P ilz m p .;

10. weksel na kwotę 1500 Kr., na któ­
rym znajdywał się  podpis Sim on Grosskopf 
m. p .;

11. weksel na kwotę 250 Kr., na któ­
rym znajdował się podpis W olf Hammer mp.;

12. weksel z daty Tarnopol am 10 Au­
gust 1911 Fur Kr. 600 vier M onate a datto

zahle gegen  diesen W echsel an die Ordre 
die Summę Sechshundert Kronen von den  
W erth und stelle  ihn auf R echnung Berieht 
Sam uel Kauczukier mp., R egina Kauczukier 
m .  p . ;

13. w eksel na kwotę 300 Kr., oraz 
znajdywały się p o d p isy : Markus Schachter 
mp., Osias Juffe mp., M inna Juffe mp.

Posiadacza w eksli tych wzywa się, aby 
w ciągu 45 dni od dnia ostatniego ogłosze­
nia tego edyktu w „Gazecie Lwowskiej", 
w zględnie od dnia płatności przedłożył je 
tutejszemu Sądowi, inaczej w eksle te zostaną 
uznane za niew ażne.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Tarnopol, dnia 19 sierpnia 1913.

L. cz. T. V. 9/13 (3 ) (14356 3 - 3 )
A m  o r t y z a c y a .

Na wniosek p. A dolfa W egnera, wdra­
ża się  postępow anie celem  amortyzacyi rze­
komo przez wnioskodawcę zagubionej książe­
czki udziałowej Towarzystwa kredytowego  
dla handlu i przem ysłu w R zeszowie Nr. 
fol. 11 na kwotę 50 kor. opiewającej, w ysta­
wionej na im ię A dolfa W egnera.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się  przeto, aby zg łosił się ze swojem i pra­
wami w ciągu 6 m iesięcy, w przeciwnym  
bowiem razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za nieistn iejącą uznaną zostanie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 20 września 1913.

L. cz. T. 136/12 (4 ) (14793 3 - 3 )
W drożenie postępowania am ortyzacyjnego.

Na w niosek p. Samuela Branstattera w 
Tarnowie, wdraża się  postępow anie celem  
amortyzacyi następującego, rzekomo przez 
w niosko dawcę zagubionego weksla z daty  
Przem yśl 10 kwietnia 1912 na 1000 koron, 
15 lipca 1912 płatnego, wys awionego przez 
„Kaufin. Credit V erein liir Handel und Ge- 
werbe in Przem yśl, regist. G enossenschaft 
mit beschr. Hafcung", akceptowanego przez 
Edwarda i H elen ę Knoblochów, przez Pin- 
kasa Bauera i H erscha Nenm ana żyrowanego  
a w domu bankowym Lutwak i Synow ie w e  
L w ow ie płatnego.

Posiadacza powyższego w eksla wzywa 
się  przeto, aby zg ło sił się  ze swojem i pra­
wami w ciągu 45 dni od trzeciego ogłosze­
nia w  „Gazecie Lwowskiej", w przeciwnym  
bowiem razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za n ieistn iejące uznane zostaną.

C. k. Sad krajowy cyw ilny,
Oddział VII.

Lwów, dnia 13 stycznia 1918.

L. cz. T. V. 10/13 (3 ) (14202 3 - 3 )
A m o r t y z a c y a .

Na w niosek p. M endla M enaschego w 
Rzeszowie, wdraża się  postępowanie celem  
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę za­
gubionej książeczki udziałowej Towarzystwa  
kredytowego i oszczędności w Rzeszowie z 
18 kwietnia 1884 fol. 234 na kwotę 50 kor. 
opiewającej, wystawionej na im ię M endla 
M enasche.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­
kowej wzywa się  przeto, aby zg łosił się  ze 
swojem i prawami w  ciągu sześciu m iesięcy, 
w przeciwnym  bowiem  razie po upływ ie po­
wyższego czasokresu za n ieistn iejące uznane 
zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 20 września 1913.

L. cz. T. IV. 6/13 (2 ) (14797 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek A nny Rączkiewiczowej w 
K rynicy, wdraża się  postępowanie celem  
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawczy- 
n ię zagubionego dowodu tym czasowego z 
daty Krynica 26 lipca 1907 Nr. 13 na 500  
kor. opiewającego, jako pierwsza wpłata sub­
skrybowanych przez ś. p. Maryę E is 5 sztuk 
akcyi zakładowych kolei lokalnej Muszyna- 
Krynica, łącznej nom inalnej wartości 1000  
kor,, przez dr. Henryka Ebersa w ystaw io­
nego.

Posiadacza powyższego tym czasowego  
dowodu wzywa się  przeto, aby zg ło sił się  ze 
swojem i prawami w  ciągu jednego roku, w 
przeciwnym  bowiem  razie po upływ ie po­
wyższego czasokresu za n ieistniejące uznane 
zostaną.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Now y Sącz, dnia 10 maja 1918.

L. cz. T. 120/13 (3 ) (14588  3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

N a w niosek S tanisław a Bartkowa, rol­
nika w Pow itnie, wdraża się  postępowanie 
celem  amortyzacyi rzekomo przez w niosko­
dawcę zagubionej książeczki udziałowej To­
warzystwa wzaiem nego kredytu „Pomiez" w 
Gródku Jagiellońskim  L. 217 z dnia 29 sty­
cznia 1898.

Posiadacza powyższej książeczki udzia­
łowej wzywa się  przeto, aby zg ło sił się ze 
swojem i prawami w ciągu jednego roku, 6

tygodni i 3 dni od dnia ogłoszenia n in iej­
szego edyktu w  „Gazecie Lwowskiej", w 
przeciwnym  bowiem razie po upływ ie p ow yż­
szego czasokresu za n ieistn iejące uznane zo­
staną,

C. k. Sąd krajowy cyw ilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 25 sierpnia 1913.

L. cz. T. IV. 21/13 (2) (14683 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

N a w niosek Leokadyi R egułow ej z N o­
wego Sącza, wdraża się  postępowanie celem  
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawezy- 
nię zagubionej książeczki wkładkowej Kasy 
zaliczkowej w N ow ym  Sączu Nr. 4301 na 51 
kor. 22 h. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa  
się  przeto, aby zg łosił się ze swojem i pra­
wami w ciągu 6 tygodni w przeciwnym  bowiem  
razie po upływ ie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Now y Sącz, dnia 14 października 1913.

L. cz. T. 22/13 (1) (13607 3 - 3 )
E d y k t .

Na żądanie Lazara i H eleny W enigów  
z Krakowa wdraża się  postępowanie amorty­
zacyjne co do zaginionych rzekomo w nio­
skodawcom książeczek wkładkowych Komer- 
cyalnegz Zakładu kredytowego w Sanoku Nr. 
692 na 4566 kor. 87 h, i na im ię M. W in- 
zelberg i H. W enig opiewających, a m iano­
w icie tak co do unikatu, jak i duplikatu.

W zywa się przeto każdego, ktoby od­
nośne książeczki wkładkowe posiadał, aby 
się  z takowemi w  przeciągu jednego roku, 
6 tygodni i 3 dni od ostatniego ogłosze­
nia niniejszego edyktu w sądzie tut. zg łosił 
prawa swoje do nich uzyskał, ile  że po bez­
skutecznym  upływ ie tego terminu książeczki 
odnośne za umorzone i wszelkich aktów pra­
w nych pozbawione uznane będą.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 7 września 1913.

L. cz. T. V. 7/13 (3 ) (13825 3 - 3 )
Amortyzacya.

Na wniosek E stery N eli z Jarosławia, 
wdraża się  postępowanie celem  amortyzacyi 
rzekomo przez w nioskodawczynię zagubionej 
książeczki wkładkowej Kupi ckiego Towarzy­
stwa eskontowego w  Rzeszow ie fol. 416 Tom.
III. Nr. 1724 na kwotę 2000 koron opiewa­
jącej, wystawionej na im ię E stery N eli.

Posiadacza powyższej książeczki wkładko­
wej wzywa się  przeto, aby zg łosił się ze swoje­
mi prawami w ciągu 6 m iesięcy, w przeci­
wnym  bowiem razie po upływ ie powyższe­
go czasokresu za n ieistn iejące uznane zo­
staną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 20 września 1913.

L. cz. T. 144 13 (1 ) (14537 3 — 3)
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na w niosek Henocha Zimanda, kupca 
w Złoczowie, wdraża się  postępowanie celem  
amortyzacyi w eksla z daty Lw ów  1 sierpuia  
1913 na 800 koron opiewającego, w cztery 
m iesiące od daty w ystaw ienia płatnego, przez 
H erscha Zimanda jako wystawcę, a przez 
Sim che Gelberga i Berischa Gelberga we 
Lwowie jako akceptantów podpisanego.

Posiadacza powyższego weksla wzywa  
się  przeto, aby zg łosił się  ze swojem i pra­
wami w ciągu 45 dni od dnia płatności 
tego weksla, t. j. od 1 grudnia 1913 w prze­
ciwnym  bowiem razie po upływ ie powyższego  
czasokresu za n ieistn iejące uznane zostaną.

C. k. Sąd krajowy cyw ilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 26 września 1913.

L. cz. T. 34/13 (2) (14689 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjuego.

N a w niosek Mojżesza Reissa, kupca w 
W ojniłowie, wdraża się  postępowanie celem  
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionych dwóch w eksli z daty 18 kw ie­
tnia 1913, zaopatrzonych podpisem  Mojżesza 
R eissa i Chai R eiss, z których jeden na 255  
kor., w ystaw i my był z term inem  płatności 
18 października 1913, zaś drugi na 260 kor. 
z term inem  płatności 18 lipca 1913.

Posiadacza powyższych w eksli wzywa 
się  przeto, aby zg łosił się  ze swojem i pra­
wami w ciągu 45 dni, w przeciwnym  bowiem  
razie po upływ ie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną.

Termin ten p łynie co do w eksla na 
260 kor. od dnia edyktu, zaś co do w eksla  
na 255 kor. od dnia płatności tegoż.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisław ów , dnia 28 lipca 1913.

L. cz. T. 35 13 (2 ) (14688 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek adw. dr. Izydora F eilesa  
we Lw ow ie wdraża się  postępowanie, celem  
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionej książeczki wkładkowej Banku za-
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liczkow ego w  Stanisław ow ie, stow. zarej. z 
nieograniczoną poręką Nr. 2614 na 900 kor. 
opiewającej, wypowiedzianej i płatnej 27 
czerwca 1918, wystawionej na im ię Adolfa  
Scheina w Stanisław ow ie.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się  przeto, aby zg łosił się se swojem i pra­
wami w ciągu 6 m iesięcy, w  przeciwnym  
bowiem razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za istniejące uznane zostaną.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisław ów , dnia 28 lipca 1913.

L. cz. T. IV. 11/13 (14723 3 - 3 )
W drożenie postępowania celem  uznania 

za zmarłą.
Katarzyna Grabowska, córka M ichała i 

Kunegundy, urodzona 23 października 1862  
w Krzyszkowicach, powiat M yślenice, przed 
przeszło 30 laty w ydaliła się  do K ossyi i od 
tego czasu n ie  dała znaku o swojem życiu.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe dom niem anie z § 24 L. 2 ustawy  
cyw., przeto wdraża się  na prośbę jej brata 
Piotra Grabowskiego postępowanie, celem  
uznania za zmarłą.

Wydaje się  przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono sądowi lub kuratorowi p. 
P.an ciszk ow i Dydule, wójtowi w Krzyszko- 
wicach wiadomości o powyż wym ienionej.

Katarzynę Grabowską wzywa się, aby 
przed niżej wym ienionym  sądem staw iła się, 
lub w inny sposób uwiadom iła o swem  życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 23 listopada 1914 rozstrzygnie o uzna­
niu za zmarłą.

G. k. Sąd obwodowy, Oddz. IV.
W adowice, dnia 23 września 1913.

L. cz. T. IV. 19 13 (2) (14353 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

N a wniosek Debory H eeht wdraża się  
postępowanie celem  am ortyzacyi następują­
cych rzekomo przez wnioskodawcę zagubio­
nych książeczek Towarzystwa wzajem nych  
zaliczek i oszczędności w N owym  Sączu:

1. Nr. 1279 na 800  kor. (obecnie na 
1139 kor. 82 h. na Abraham a Treitla i 
Dwojrę H echt z dnia 12 listopada 1906;

2. Nr. 1434 na 200 kor. (obecnie na 
276 kor. 47 h., na Dwojrę H echt z dnia 20  
czerwca 1907.

Posiadacza powyź-zych książeczek w kład­
kowych wzywa się  przeto, aby zg łosił się ze 
swojem i prawami w ciągu 6 tygodni, w prze- 
ciwnj m bowiem razie po upływie powyższe­
go czasokresu za n ieistn iejące uznane zo­
staną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 27 września 1913.

L. cz. T. V. 5 /13  (3 ) (14201 3 - 3 )
A m o r t y z a c y a .

Na w niosek Leiba Ehrlicha, kupca w 
G łogowie, wdraża się postępow anie ceh m  
amortyzacyi następujących rzekomo przez 
wnioskodawcę zagu b ion ych :

a) książeczki udz ałow* j Towarzystwa  
kredytowego dla handlu i przem ysłu w Rze­
szowie Nr. 175 na kwotę 50 kor. opiew ają­
cej z daty Rzeszów 1 stycznia 1900, oraz

b) książ czki funduszu zabezpieczenia  
Towarzystwa kredytowego dla handlu i prze­
m ysłu w Rzeszowie Nr. 191, opiewającej na 
kwotę 30 kor. z daty Rzeszów 15 sierpnia  
1900 w ystaw ionych na im ię Leiba Ehrlicha, 
kupca w G łogowie.

Posiadacza powyższych książeczek wzy­
wa się  przeto, aby zg ło sił się  ze swojem i 
prawami w ciągu 6 m iesięcy, w przeciwnym  
bowiem razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za nieistniejące uznane zostaną.

O. b. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Rzeszów, dnia 20 września 1913.

L. cz. T. 41/13 _ (14711 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na w niosek p. Karola Jana Górczanego, 
profesora gim nazyalnego w Stanisław ow ie, 
wdraża się postępowanie celem  amortyzacyi 
rzekomo przez wnioskodawcę zagubionego 
w eksla bez daty w ystaw ienia i daty p łatno­
ści na 800 kor. opiewającego, zaopatrzonego 
podpisem  Rajmund Gostkowski.

Posiadacza powyższego w eksla wzywa 
się  przeto, aby w przeciągu dni 45 od trze­
ciego ogłoszenia edyktu w „G ,zecie Lwow­
skiej " w eksel ten  sądowi tut. przedłożył, w  
przeciwnym  bowiem razie w eksel ten  za n ie ­
ważny uznanym zostanie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisław ów , dnia 30 sierpnia 1913.

L. cz. T. IV . 10 12 (4) (18680 3 - 3 )
W skutek zaszłej pom yłki w uchwale z 

dnia 27-go kwietnia 1912 T. IV. 10 /12  s.2), 
prostuje się  tęż uchwałę, jak następuje:

W drożenie postępowania celem  udowo­
dnienia śm ierci Kseni z Zaprzałów Kornajo- 
wej z Jaworek.

Zeznaniami świadków Stefaaa Gryn- 
dziaka i Jacka Petrykowicza stw ierdzonem  ■

jest, że K senia Kornajowa, żona Prokopa 
Kornaja z Jaworek zmarła przed około 10 
laty w  F iladelfii wskutek wypadku i tam  
pochowaną została — jednak Prokop Kornaj 
n ie może wydobyć dowodu jej śm ierci.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo 
dobnem, że Ksenia Kornajowa przed około 10 
laty w A m eryce poniosła śm ierć, przeto na 
prośbę Prokopa Kornaja wdraża się postę­
powanie celem  udowodnienia zaszłej śm ierci.

W ydaje się  przeto ogólne wezwanie, 
aby uwiadom iono sąd albo kuratora c. k. no- 
taryusza K rólickiego w Krościenku aż do 
dnia 15 lutego 1914 o K seni Eornajowej.

Po upływ ie powyższego czasokresu bę­
dzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śm ierci.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Now y Sącz, dnia 2 listopada 1913.

L. cz. T. 30 13 (4 ) (14706 3 - 3 )
W drożenie postępowania am ortyzacyjnego. 

Na wniosek Zofii Raczyńskiej i Maryi 
z Raczyńskich Nieonczewskiej z Borszczuwa, 
wdraża się  postępowanie celem  amortyzacyi 
rzekomo przez wnioskodawców zagubionych  
dwóch książeczek wkładkowych Kasy oszczę­
dności m iasta Stanisław ow a, a to:

jednej w ystawionej na nazwisko „Ma- 
rya Raczyńska" Nr. 3488 opiewającej wedle

stanu z dnia 1 lipca 1918 na 5225 kor. 07 
hal.,

drugiej w ystawionej na nazwisko „Zofia 
Raczyńska" Nr. 3489 opiewającej wedle stanu  
z dnia 1 lipca 1913 na 5216 kor. 40 h.

Posiadacza powyższych książeczek wzywa  
się  przeto, aby zg łosił s ię  ze swojem i pra­
wami w ciągu 6 m iesięcy, w przeciwnym  
bowiem razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za n ieistn iejące uznane zostaną.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisławów, dnia 29 lipca 1913.

L. cz. T. 38/13 (1) (14692 3 - 3 )
W drożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Adama Jędrzejowskiego i 
Olgi z Debrotów Jędrzejowskiej, w łaść. real­
ności w Kałuszu, wdraża się  postępowanie 
celem  amortyzacyi rzekomo przez w niosko­
dawców zaginionych dwóch książeczek oszczę 
dnościowych Powiatowej Kasy oszczędności 
w Kałuszu, a t o :

1. książeczki Nr. 9510 na nazwisko  
Olgi Drebot w ystawionej, a na kwotę 98 kor. 
16 h. opiewającej, tudzież

2. książeczki Nr. 9738 na nazwisko 
Adam a Jędrzejowskiego w ystawionej, a na 
kwotę 367 kor. 12 h. opiewającej.

Posiadacza powyższych książeczek wzy­

wa się  przeto, aby zg ło sił ze swojem i pra­
wami w  ciągu 6 m iesięcy, w przeciwnym  
bowiem  razie po upływ ie powyższego czaso­
kresu za n iestm ejące uznane zostaną.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisław ów , dnia 31 lipca 1913.

L. cz. T. 33/13 (3 ) (14687  3 - 3 )
W drożenie postępowania am ortyzacyjnego.

Na w niosek Chaima W olfa Trinczera, 
w łaść. realności w  Błudnikacb, wdraża się  
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionego kwitu za­
staw niczego Oddziała zastaw niczego Expozy- 
tury c. k. uprzyw. Gal. akc. Banku h ipote­
cznego w Stanisław ow ie z dnia 26 crerwca 
1912 Nr. 408 na zastawiony tamże los ture­
cki Nr. 1 ,841.428 dla zaciągnięcia pożyczki 
180 kor.

Posiadacza powyższego kwitu zastawni­
czego wzywa się  przeto, aby zg łosił cię ze 
swojem i prawami w ciągu 1 roku, w p-ze- 
ciwuym  bowi m razie po upływ ie powyższe­
go czasokresu za n ieistn iejące uznane zo­
staną.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisław ów , dnia 28 lipca 1913.

DONIESIENIA PRYWATNE.
Ruch pociągów kolejowych

o T o o ^ ^ ią j s i - u ó ą ,c ;y  s  d n i e m  ±  m a j a  ± © ± 3  r .
według czasu średnio-europejskiego,

Przychodzą do Lwowa:
na dworzec główny:

Z Krakowa: 2za, 542, 622[J), 725, 8*5, 955, 110*), 1 2 5 ,
220§), 53~ 751+), §25, 940 

*) z Tarnowa. §) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie.

t) z Gródka Jagieł!, od 1 czerwca do 30 września 
włącznie codziennie. □ )  z Mościsk.

Z Podwołoczysk: 715, H25, i « § ) ,  2*®, 525, 1030, i04Sf) 
t)  z Krasnego. §) od 15 maja do 80 września włącznie 

codziennie.
Z Czerniowiec: 15507, 523++), 543*), 740, 1028-j-), 145, 535, 

6ąi, 920""
*) ze Stanisławowa, f)  z Kołomyi, f t )  z Ohodorowa 

w każdy następny dzień po niedzieli i święcie.
Ze S tryja: 720, 900, H40, 620, 1100, i i « § )

§) od 15 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­
dziele i rz. kat, święta.

Ze Sambora: 745, 955, 148, 830 
Ze Sokala: 705, 100, 738 
Z Jaworowa: 8°4, 420 
Z Podhajce: l l io , 1020 
Ze Stojanowa: 950, 630

na dworzec „Łwdw«P©dzamcze6t:
Z Podwołoezysk: 656, 1105, j.ss*), j.58, 506, 1012, 1031+) 

t)  z Krasnego, *) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie.

Z Podhajce: 726*), 1049, 1001, 1200§)
*) z Winnik. §) z Winnik tylko w sobotę.

Ze Stojanowa; 931, 611.

na dworzec „Lwów£>yczaków“ :
Z Podhajce: 708*), 1031, 303*)̂  941, ll*s§)

*) z Winnik, §) z Winnik tylko w sobotę.

Odchodzą ze Lwowa:
z dworca głównego:

Do Krakowa: 1 2 s®, 335, 8 3 ®, 832, 126+), 2 o®§), 2 4 ®, 
340*), 550, 7 0 0 , 730, l l io  

*) do Rzeszowa. §) od 15 maja do 30 września w łącznie
codziennie, f )  do Gródka Jagiell.

Do Podw ołoczysk: 608, 1040, 2 0 0 , 2 4 5 §), 255-j-), 840, 1115

t )  do Krasnego. §) od 15 maja do 30 września w łącznie
codziennie.

Do C zerniow iee: 2 *®, 610, 9 1 0 , 1003, 2 so, 312*), 552f),
7 5 0 tt), 1122

*) do Stanisław ow a. | )  do k ołom yi. f f )  do Ohodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i św iętem .

Do S try ja : 725, 1002§), 150, 650, 815, 1125
§) od 15 czerwca do 8 września w łącznie tylko w  nie­

dziele i rzym, kat. św ięta.
Do Sam bora: 652, 905, 350, 1056 
Do Sokala: 750, 235, 750, 1135*)

*) do Rawy ruskiej (tylko w n iedziele)
Do Jaw orow a: 840, 631 
Do P odhajce: 555, 453 
Do Stojanowa: 805, 600

z dworca ,JLwów*Podzamcze“ :
Do Podwołoczysk: 623, HOO, 214, 2®s*), Si3+), 902. 

1133
t )  do Krasnego, *) od 15 maja do 30 września w łącznie 

codziennie.
Do Podhajce: 609, 134*), 515, 1040§)

*) tylko do W innik, § ) do W innik tylko w sobotę.
Do Stojanowa: 822, 0 )7.

z dworca „Lwów£iyczakón‘( :
Do Podhsjee: 628, 153*), 536, 745*), KJ59§)

*) tylko do W innik. §) do W innik tylko w sobotę.

P o c i ą g i  l o k a l n e .
na dworzec g łów n y:

Z B r z u c h o w ic : codziennie 655
cod zien n ie: od 1 maja do 30 września 726

od 1 czerwca do 31 sierpnia 837, 1100, 341, 
515, 930

w n iedziele i św ięta rzym. k a t .: od 1 maja do 31 maja 
341, 930
od 1 czerwca do 31 sierpnia 154

Z J a n o w a :
codziennie: od 16 maja do 15 września 9G  

od 1 czerwca do 31 sierpnia T25. 
w  niedziele i św ięta rzym. kat. od 11 maja do 31 sier­

pnia 1019.

Z L u b ien ia ,:  w n iedziele i św ięta rzym, kat. od 11 majaj-do 
8 września 900

Z W fn w ik : tylko w sobotę 1216

z dworca głównego:
D o B rzu ch o  w ic : codziennie 600

codziennie: od 1 maja do 30 w rześnia 421
od 1 czerwca do 31 sierpnia 724, 1005, 225 
615, 835

w niedziele i św ięta  rzym. k a t .: od 1 maja do 31 maja
225, 835
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1247

D o J a n o w a :
codziennie: od 16 maja do 15 września 303

od 1 czerwca do 31 sierpnia 1015. 
w n iedziele i św ięta rzym. kat. od 11 maja do 31 wrze­

śn ia 111

D o L u b ie n ia :  w n iedzieie i św ięta rzym, kat. od 11 maja 
do 8 września 225

UWAGA, Pociągi pospieszne wyróżniają się  grubym drukiem, Godziny nocne od 600 wieczór do 559 rano, są ozna­
czone podkreśleniem  liczb m inutowych.
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C. k. up rzyw . f j §  G alie. A kcyjny

BANK HIPOTECZNY
w e  Ł . W O W I J B .

FILIE:
Krakowie
GzerniowcacEi
Tarnopolu

KAPITAŁ AKCYJNY 20,000.000 kor. 1
LISTY HIPOTECZNE 200,000.000 kor.
REZERWY . 10,624.000 kor.

EKSPOZYTURY:
w Stanisławowie  
w Podwoloczyskacli 
w Nowrosielicy

Kantor wymiany k u p u j e  i s p r z e d a j e
wszelkie papiery wartościowe i 

kursie dziennym, nie licząc

Zlecenia giełdowe
monety po najdokładniejszym 
żadnej prowizyi

uskutecznia się pod najprzy­
stępniejszymi warunkami i 

udziela wszelkich informacyj co do pewnej i korzystnej iokacyi 
kapitałów. — W szeU ie  kupony i wylosowane papiery 
wartościowe wypłaca się bez potrącenia prowizyi i kosztowo — 
Bezpłatne przeglądanie numerów losów i innych papie­
rów podlegających losowaniu. —  Ubezpieczenie losów  
przed stratą z powoda wylosowania.

Oddział depozytowy przyjmuje wkładki na ra­
chunek bieżący od 500  

koron począwszy, oprocentowuje takowe po 4 V* prc. od sta, wy­
daje na wkładki książeczki. — Kwoty do 5000 koron wy­
płaca bez wypowiedzenia.

Wynajmuje za opłatą kwartalną, półroczną lub roczną

Schowki depozytowe
wyłącznego użytku depozytaryusza pod własnym jego kluczem, gdzie 
bezpiecznie i dyskretnie przechowywać można papiery wartościowe, 
dokumenta i kosztowności.

C. k. D yrekcya  ko lei państw ow ych  w  K rakow ie.
L. 1703/III. (1) (15028)

Ogłoszenie rozprawy ofertowej.
C. k. Dyrekcya kolei państw ow ych w  Krakowie rozda w  drodze publicznej rozprawy 

ofertowej w ykonanie budynku m ieszkalnego na stacyi kolejowej w Zagórzanach.
Koszta ogólne wynoszą w przybliżeniu 38.000 K.
Roboty mają być ukończone 30 czerwca 1914.
Bliższe postanow ienia o wnoszeniu ofert, szczegółow e kosztorysy, warunki budowy, 

plany, formularze ofertowe i t. d., można przeglądać, u w zględnie prócz planów nabyć 
w wym ienionej c. k. D yrekcyi kolei państwowych, Oddziale dla utrzym ania kolei i budowy.

Odnośne oferty, które m ożna sporządzić tylko na przepisanym  formularzu ofertowym , 
należy w nosić odpowiednio ostem plowane i zapieczętow ane z n ap isem : „Oferta na budynek 
m ieszkalny w Zagórzanach" najpóźniej do dnia 17 listopada 1913, godziny 12 w południe, 
do c. k. Dyrekcyi kolei państw owych w Krakowie.

Otwarcie ofert nastąpi tego sam ego dnia o god zin ie 12'30 po południu.
Oferta obowiązuje oferenta do końca listopada 1913 .
W adyum, które należy złożyć w kasie c. k. D yrekcyi kolei państw'0w7ych równocze­

śn ie z w niesieniem  oferty, w ynosi 1900 koron i ma stanow ić kaucyę w razie przyjęcia  
oferty.

Jeżeli oferent n ie podpisał w szystkich w ykazanych i do przeglądnięcia w yłożonych  
załączników7, albo nie złożył wadyum w czasie przepisanym  do w noszenia ofert, to ofertę 
jego uwrażać się będzie jako nieistniejącą, jak rów nież nie uw zględni się ofert, w których  
warunki zm ieniono w jakikolw iek sposób.

Kraków, w -październiku 1913.

C. fc. D yrekcya k o le i pań stw o w y ch  w K rakow ie.

„Meister der Farbę
iryilM lii reprośukcye Blgdgnirriewyeli malarzy

t e O J t t a  p i e t a * ®  x » o c 3 z x % l l s : l  3 . 3 0 0 ,  1 9 0 8 ,  1 9 0 9
p o l e c a

po wyjątkowo niskńeh cenach
ST. SOKOŁOWSKI Lwów. Jagiellońska 3.

R o c z n ik i

99
44

1 9 1 2
można nabyć po zniżonej cenie za  12 koron. 

Biuro Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3

mm
§ m

YGODNIK ILLUSTROWANY
oprócz drukujących się  pow ieści: W ł. St. R eym onta „INSUREKCYA" i 
W. Sieroszew skiego „BENIOW SKI", nabył w yłączne prawo i w drugiem pół­

roczu 1913 r., rozpocznie druk najnowszej powieści

Henryka Sienkiewicza
„POD DĄBROWSKIM"
Św ietny batalista WOJCIECH KOSSAK zilustrował powieść S ien k iew i­

cza w szeregu k a r t o n ó w  K o l o r o w y c h ,  które stanow ić będą

PREMIUM SPECYALNE DLA WSZYSTKICH PRENUMERATORÓW 
„TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO".

R edakcja „Tygodnika Illustrowanego" nabyła pozostałą n iew ielką już 
.zbę egzemplarzy znakomitego dzieła prof. SZYMONA ASKENAZEGOlic

„KSIĄŻE M IM  PONIATOWSKI*
które prenumeratorzy „Tygodnika Illustrowanego" mogą nabywać po znacznie 
zniżonej cenie 4 kor. za egzemplarz bez oprawy i 8 kor. 50 hal. w pięknej 
okładce ozdobionej wyciskam i. Koszta przesyłki i opakowania 1 k:T. 50 hal.

TARYFA FRACHTOWA
ze Lw ow a ńo w s z y s t k i c h  s t a e y j  
kolejow ych w G a lic ji  i  B ukow inie

p r z e z  M .  F I S C H L E R A
Sfe k o r . ,  *  2  Kor. 10

g j o b r a i n i w s K i  2  k o r .  5 5  K a i .

Główny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, Jagiellońska 1. 3.

v r s
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Podróże na czasie!
Pierwsza podróż wycieczkowa do Egiptu od 5 do 25 stycznia 1914.

Wyjazd z Tryestu w poniedziałek 5 stycznia o 1 godz. w południe parowcem 
pospiesznym Tow. austr. Loyda „Semiram is“ ze zwiedzeniem portu Port S aid  Suez, 
dalej Kairo, Luxor, Asuan Edfu, Esneb, Luxor, Kairo, Aleksandria. Przyjazd do Try­
estu w niedzielę 25 stycznia po południu.

Cena I-szej klasy kor. 1714. — Cena II-giej klasy kor. 1346.

Druga wycieczka do Egiptu od 5 lutego do 1 marca 1914.

Odjazd z Tryestu we czwartek 5 lutego w południe okrętem pospiesznym 
„Cleopatra" ze zwiedzaniem miejscoweści Port Said, Suez, Kairo Luxor, Assuan, 
wycieczka parowcem na Nilu, Esneh, Edfu, Luksor, Kairo, Aleksandria, Brindisi. 
Przyjazd do Tryestu 1 marca po południu.

Cena I-szej klasy kor. 1810. — Cena II-giej klasy kor. 1396.

Oprócz wyż wymienionych wycieczek odbędą się jeszcze dwie wycieczki do 
Egiptu, a mianowicie; od 25 lutego do 22 marca i od 20 marca do 16 kwietnia.

Do INDYI wschodnich, Burmy i Ceylonu.
Odjazd z Tryestu 15 stycznia parowcem pospiesznym „Gablonz“ . Zwiedzenie 

miejscowości: Port Said, Suez, Port Sudan, Aden, Bombay, Abmedabad, Jaipur, 
Delhi, Agra, Benares, Darjeeling, Calcutta, Raugoon, Colombo, Kandy, Colombo, 
Adeh, Suez, Port Said Powrót do Tryestu 17 marca po południu.

Cena 1-szej klasy kor. 3934.

Bliższych wyjaśnień udziela i zamówienia przyjmuje:

Biuro miastowe c. k. Kolei państwowych I międzynarodowe biuro podróży 
S. Sokołow skiego 7.- arów, u lica Jagiellońska 1. 3.

T elefon Nr. 234. — A dres te leg r. Stadtfoureau. Lw ów .

Więcej jak

milion koron!
wypłaciła w kilku miesiącach na wy­

prawy

1  ■

pierwszy ogólny humanitarny Związek 
dla zaopatrywania w wyprawy panny 

zdolne do zamążpó ścia.
W ien.I.—Franz-Josefs-Kai- 

sers  Nr. 43.
Prezydent: Przeor Rudolf hrabia Mels 
Oolloredo. —  Każdy członek płaci w 2 
latach najwyżei K 294-— i otrzymuje 
za to w razie zaślubin po 2 latach 
K. 600, czyli oprocentowanie 124 prc.

■ bez oznaczeuia w ieku , 
bez różuiey wyznania,

■ b e z  ś w ia d e c tw a  l e k a r s k i e g o .

Zastępcy poszukiwani we wszystkich m iej­
scowościach pod korzystnymi warunkami. 
Ż a d n e  r y z y k o !  Proszę żądać przysłania 
prospektów w miejscach płatności, a mia­

nowicie:
W e  L w o w ie : od Kazimierza Bryły, ul. Kochanow­
skiego 71. — M. L. Tobak, Żółkiewska Boczna 3. — 
W  S tan is ław ow ie 1 od Jana Prohaski, ul. Kró­
lewska. — W  P rzem yślu : od Maxa Surowy, 3-go 
Maja 79. — W  Sokalu  miejsce płatności: Józef 
Hryniuk i Walenty Kuczerowski. — W  K n ta e b : 
Jossel Stolzenberg. — W  Śuiatynie: Stefan Bo- 

jeczko. — W  Ikałuszn: Aron Gelb.

Nadzwyczajny interes,
dochód rocznie 30.000 koron i więcej nawet 
w czasie stagnacyi. Z powodu nieporozume - 
ma pomiędzy spadkobiercami jest w Nowym  
Sączu w ielka parowa cegielnia z nowerni 
m aszynami urządzona, całym inwentarzem, 
gruntami 12 m c g ó w , budynkami, furami ko­
lejkowem u do sprzedania lub zamiany na 
wielki dom we Lwowie — Zgłoszenia pod : 
„Cegielnia" w Biurze ogłoszeń, Lwów, ulica  

Jagiellońska 3.

Raf pow óz 3 0  Hp.,
lando i podwójny faeton z licznymi 
przyborŁn z powodu ukończonego se­
zonu bardzo tanio do sprzedania. Za­
pytania; Hotel Contineutal. Marieubad.

Lw ów , nl. Akadem kfcH  S.
Największy magazyn jub ile rsk i  i zegarmistrzowski

Juliana DĄBROWSKIEGO
kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Zlecenia załatwiać m oina  pocztą i przez koresp.

Portret Adama Mickiewicza
reprodukcya  

z słynnego obrazu PRUSZKOWSKIECIO
w gustownych ramach i za szkłem 

jest do nabycia po 7 i 8 koron (zależy od ram) 

w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 1. 3.
Za porto i opakowanie na prowincyę dolicza się i  koronę.

xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx
Wszystko najdokładniej pasuje

je ż e li używ a się  kroju
~  m

K. k. Nordhahndtrektion, Wicn.
Nr. 1. ad 75.069 ex 1913 (14943)

Offertansschreibnng.

mm

do nabycia na każdą /niarę, 
obecnie w yłącznie w B iurze dzienników

St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3.

Wielka willa w Raguzie
p r z e p i ę k n e  p o łu d n i o w e  p o ł o ż e n i e ,  w id o k  n a  m o r z e ,  o b s z a r  o k o ło  2 5  m o r g ó w  

z  w in n ic ą ,  p a r k ie m  s z p i l k o w y m ,  d r z e w a m i  o r z e c h o w e m l ,  f l g o w e m i ,  m lg d a -  

t o w e m l  e t c . ,  b a r d z o  n a d a j ą c a  s i ę  n a s a n a t o r y u m  — d o  s p r z e d a n ia .  
Bliższa wiadomość: B iu r o  d z i e n n i k ó w  S o k o ł o w s k i e g o .  — J a g L  ońBka 1. 8 . L w ó w .  —

Seitens der k. k. Nordbahndirektion W ien gelangt die Ausftihrung eines Gutermaga- 
zines 8-0 m. breit m it Kanzleieinbau in der Station Modritz zur Yergebung.

Y ollendungsterm in: acht W ochen nach Aufforderung zur Inangriftnahm e der Arbeiten.
D ie Yergebung erfolgt nach E inheitspreisen .
Nahere A ngaben hieruber sind in  den Angebotform ularien enthalten, w elche, ebenso 

w ie die allgem einen und besonderen B edingnisse und die ubrigen Offertunterlagyn (Pliinen, 
Baubeschreibungen, Form ulare fiir „Angebot", „Preisverzeichn iss“ und „Bestim m ungen", 
„Kundmachung betreffend den Erlag und die A usfolgung von Yadien und Geschaftskau- 
tionen") bei der k. k. Bahnerhaltungs-Sektion Brunn der k. k. Nordbahndirektion eingesehen, 
bezw. bei der k. k. Nordbahndirektion in W ien, Bureau III./5 direkt, oder — u. gw. 1 
Plan und 1 Kostenberechnung — gegen  E insendung eines Betrages von K. 1‘60 per Post 
bezogen werden konnen.

D ie A ngebote sind unter Bentitzung der hiezu aufgelegten Angebotform ularien per 
Bogen m it einem  Ein-K ronenstem pel zu versehen, zu fertigen, zu siegeln  und m it der 
A ufschrift: „Angebot, beheffend die H erstellung eines Gutennagazines mit Kanzleieinbau  
in  der Station Modritz" gekennzeichnet, bis liingstens 10 Novem ber 1913, 12 Uhr m ittags 
im E inreichungsprotokolle der k. k. Nordbahndirektion, W ien II., Nordbahnstrasse 50, in 
Yersiegeltem U m schlag (Oouyert) einzubringen oder frankiert dorthin abzusenden.

D ie A nbotsteller oder dereń B eyollm achtigte haben das Becht, der am 11 Noyem ber 
1913 1. J., 12 Uhr m ittags bei der A bteilung III. der k. k. Nordbahndirektion stattfindenden  
kom m issionellen Eróffnung der eingelaufenen A ngebote beizuwohnen.

D ie A nbotsteller haben m it ihren A ngeboten bis 20 Dezember 1913 1. J. im W orte 
zu bleiben.

Splche A ngebote, in  denen irgendw elche A nderung der Offertgrundlagey angestrebt 
wird, oder Offerte, w elche n icht term ingem ass einlaufen, werden ais n icht eingelangt be- 
trachtet und bleiben unberucksichtigt.

Yor Einreichung des A ngebotes hat der A nbotsteller ein Yadium yon 5 Proz. der 
offerierten Summę zu erlegen (siehe „Offertunterlagen").

D ie k. k. Nordbahndirektion behalt sich  das Becht vor, ii ber die A nnahm e oder 
Nichtannahm e der eingelangten  A ngebote nach freieni Erm essen zu entscheiden, oder 
eventuell auch sam tliche A ngebote zuruckzuweisen.

W ien, im Oktober 1913.

Die k. k. Nordbahndirektion.

tuner koleiow? c«®»h»ier*y.j  ni nrniPTuiiMr f uririr • iiiiiii"rr --r mirn" it m i
Eter© dzienników St. Sokołowskiego. lwów, Jagiellońska i, 3.
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Ogłoszenie licytaoyi.

C. k. uprzyw. galicyjski akcyjny

BANK HIPOTECZNY
we Lwowie

podaje do powszechnej wiadomości, że zastawione

w Kasie Zaliczkowej
od 1 lipca 1912 do 31 grudnia 1912 od Nr. 437 do 21.522 kosztowności oraz 
od 2 stycznia 1912 dn 31 grudnia 1912 nd Nr. 9.283 dn 13.645 papiery

wartościowe
nieprolongowane lub niewykupione kosztowności będą

w dniu 17 ewentualnie i 18 listopada 1913
o godzinie 9-tej przed południem  

w obec c. k. Notaryusza
przez publiczną licytacyę najwięcej ofiarującemu 

za gotowiznę sprzedane,
licytacya odbędzie się w lokalnościacb gmachu Banku hipote­

cznego, plac Halicki Nr. 15.

UWAGA. Tylko du drra poprzedzającego licytacyę mogą 
być przeznaczone uo sprzedaży zastawy wyku­
pione lub odnośne zaliczki prolongowane.

Dyrekcya.

Austro-Americana-Tryest.
Regularna i bezpośrednia kom unikacja pasażerów na wykwintnie urządzonych, 
pośpiesznych parowcach, oraz ekspedycja w ysyłek  frachtowych z Tryestu do

Północnej Am eryki

w p r o s t  d o  K a n a d y
i  Południowej Am eryki 

Najbliższe odjazdy do Am eryki Północnej:
A rgentina 15 listopada 1913.
Martha W ashington 22 listopada 1913.
Laura 29 listopada 1913.

Najbliższe odjazdy do Kanady:
Oceania 25 października 1913.

Najbliższe odjazdy do Am eryki południow ej:
Kaiser Franz J osef I. 30 października 1913.
Sofia H ohenberg 13 listopada 1913.
A tlauta 20 listopada 1913.

Szczegółowych inform acji udzielają: T R l f E S T :  Dyrekcya, Via m olin pi- 
colo 2, — W I E D E Ń :  Biuro pasażerskie, II. K aiser-Josefstrasse 36. — L W Ó W :  Biuro 
pasażerskie Gródecka 1. 93. — C Z E R N I ©  W C E : Biuro pasażerska, Rathaus- 
strasse 11. — K R A K Ó W :  Generalne zastępstwo Goldlnst i Ska, ul. Lubicz 1. 2 .  — 

T A R N O P O L :  Główna ag^neya (E m il May).

aa

J u ź  n a d esz ły  
a r ty s ty c z n e  p la k ie ty  z bronzu

z portretem

Księcia Józefa Poniatowskiego
wykonane przez

S T A N IS Ł A W A  L E W A N D O W SK IE G O
Do nabycia w  B i u r z e  d z i e n n i k ó w  S t .  S o k o ł o w s k i e g o  w e  L w o ­

w ie  p r z y  u l .  J a g i e l l o ń s k i e j  1. 3 ,  w cenie l O  k o r , ,  z przesyłką 
pocztową 1 1  k o r .

8  d n i na  p r ó b ę !
2-80

3-50
4 -  
4 50

fi —

siuer. zeg. nikl.  K 
Xfoskop 1-1 'a tent ii  
amoryk. i pozł. K 
Eoskopf kolej. K 

.. podw. kryty K 
p łaski stalowy K 
imitowany srekrny 

podw. kryty  K 
14-kamt. zloty K 18 -  
oryginał, omega K 20-— 
Radium świecący

budzik K 4--— 
„ budzik o 2 dzw. 5-— 
» „ » 4 „ K 6' —
,, ,, z muzyką 8 ’-

Zegar pendułowy z bu­
dzikiem muzycznym i 
bijący K 14'—

okrągły z budź. K 6’— 
zwykły budzik K 2 '— 
3 - le tn ia  pisemna gw a­
ra n c ja .  W ysyłka  za za­

liczką.
Oryginalny CEN N IK  fabryczny darmo.

M a x  B o h n e l
W ie n , IV ., Margaretlłenstrasse 27/445.

Zmiana lokalu!

K0PERN1CKI i Syn
optycy i mechanicy

przenieśli  dnia  1 lutego 
1913 swoją pracow nię i 
sk ła d  tow arów  opty­
cznych i m e c h a n i ­
cznych do nowego sklepu 

przy  ulicy

Hetmańskiej 1 . 10.
(OIpoIł K a w ia rn i W ie d e ń s k ie j ) .

w  i  nr a
n a tu ra ln e  czyste n iezap raw ian e  alkoho lam i, w ę ­
g i e r s k i e ,  a u s t r y a c k i e ,  f r a n c u s k i e ,  r e ń ­
s k i e ,  h i s z p a ń s k i e  w n a jlep sze j ja k o ś c i po 

cenach  n a jtań szy ch  po leca 
h a n d e l  h e r b a t y ,  k a w y  i w in a

EDMUNDA BIEDLA, LWÓW,

STAMPILIE
kauczukow e i m etalow e
d la  c .  k . s ą d ó w ,  s t a r o s t w ,  
u r z ę d ó w  p o d a t k o w y c h  i t. p., 
N U M E R A T O R Y  w r a z  z  d a t o ­
w n ik a m i  d o  p r e z e n t o w a n i a  
a k t ó w ,  m a r k i p i e c z ą t k o w a -  

n e ,  o b c ę g i  d o  p lo m b ,  
w y k o n u j e  n a j t a n i e j

MAKS GLASERMAN, ry to w n ik .
Lwów, ul. Sykstuska 19, telefon 1585. 

O d z n a c z o n y  M E D A L E M  R Z Ą D O W Y M .  
C e n n ik i b e z p ł a t n i e .

K a w a  j p s a J  m
za pom ocą gorącego pow ie trza

ściśle podług zasad hygieny, znakomita w smaku i aromacie

codziennie świeżo palona
kn,wy palonej Melange Nr. i.

„ " Nr.  IT. 
Nr. III.

„ „ „ Nr. IV.
„ Melange cesarska Nr.  U.

1 kor. 80 lial.
2 kor. — hal.  
2 kol. 30 hal.
2 kor. 60 lial.
3 kor. — Lal.

poleca

H andel h e rb a ty  i kaw y

Edmunda Riedla
we Lwowie, Teatralna 3.

Naprzeciw Katedry.

Ogloszeniejicylacyi.
Masa konkursowa Andrzeja Koźmińskiego we Lwowie ogłasza, że 

ma na sprzedaż:
a) zapas towarów wraz z urządzeniem sklepowem ;
b) wierzytelności masy (pretensye do osób trzecich) w drodze li­

cytacyi ofertowej z wolnej ręki.
Oterty wraz z dołączeniem wadyum 300 kor. należy wnosić do 

dnia 10 listopada 1913 do zarządcy masy adw. dr. Leona Wolfa we 
Lwowie Sykstuska 42.

Masa nie ręczy ani za należność ani za ściągalność pretensyi. 
Sprzedaż może nastąpić jużfco łącznie jużto oddzielnie. Nabywca obo- 

iązany ponieść wszelkie koszta z umową o nabycie.

UBl Bl BBBBBBBBI BLi f l BBBBBBBBBBBBBi l
R z ą d o w o u p r a w n io n a

■  F a b r y k a  w ód m in era ln ych  sz tu czn y ch  ■
■ i specyalnych leczniczych ma

pod firmą H i

I K . RZACA i  C I U l I I t S K I  I
w Krakowie, ul. św. Gertrudy I. 4 ***

.  wyrabia pod kontrolą  Komisyi przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to Towarzystwo

1 W o d y  m i n j r a l n e  ■
,  odpowiadające składem chemicznym wodom: B i l iń s k i e j ,  G i e s h i l b l e r s k i e j ,

S e l t e r s k i e j ,  V ! c h y ,  M a r y e r a b a d z k ie j ,  K o m b u r g , K i s s i n g e n ,  tudzież 
S P E C Y A L N E  L E C Z N IC Z E , jdk litową, bromową, jodową, żelazistą,  kwaśną, oraz 

^  n o r m a ln e  w o d y  m in e r a l n e  z przepisu p r o f . J a w o r s k i e g o .
M  Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. Cenniki na żądanie franco. _

M BBBBBBBB. » BB BBM BBBBI BBBBBBBBBM
Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne

Miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIK!, PISMA HUMORYSTYCZNE, 
ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ŻURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostawą, 

w miejscu lub wysyłką na prowincję po cenach reakcyjnych

Agencya dziennik,iw i ogłoszeń St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3.
A ic ło sze n ls  J o  w s z y s tk ic h  p is m  n u itu n te i.

Z drukarni W ł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527,


